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Jak Polska 
ma wyglądać?

O przemówieniu generalnego inspek­
tora armji gen. Rydza-Śmigłego na 
zjaździe delegatów Związku Legioni­
stów Polskich powiedzieliśmy już, że 
zawiera ono myśli słuszne, ale także 
momenty — naszem zdaniem — nie­
właściwie postawione, i że przytem nie 
wszystko w przemówieniu jest jasne.

Z a k w es t jono w a 1 i ś m y sformułowa­
nie „hasła obrony Polski“ jako „jedy­
nego naszego hasła, które może być 
pionem naszym moralnym“, i to pod­
trzymujemy. Jesteśmy tego zdania, że 
ze względu zarówno na psychikę wła­
snego społeczeństwa, jak na pojęcie 
o Polsce zagranicy, szczególnie sąsia­
dów naszych „za zachodnią i wschod­
nia granicą“, tego rodzaju sformułowa­
nie „jedynego naszego hasła“ jest nie­
korzystne, jest za słabe

Stwierdzamy to nie dla polemiki z 
^en. Rydzem-Śmiglym, lecz z moty­
wów ściśle rzeczowych. Jeżeli kto, to 
sfery wojskowe zrozumieją niewątpli­
wie to, co mamy na myśli, podkreśla­
jąc, że nie tak obronne, lecz znacznie 
śmielsze i mocniejsze były hasła, które 
naród włoski i naród niemiecki powio­
dły do olbrzymiego i twórczego wysił­
ku narodowego.

Ale nie o hasło tylko chodzi. Jeżeli 
się pragnie — a pragnie tego niewąt­
pliwie generalny inspektor armji — 
porwać ogół polski do zbiorowego i 
sharmonizowanego działania na rzecz 
Polski, trzeba wyraźnie powiedzieć, 
jak ta Polska ma wyglą­
dać. Boć nie można się przecież ogra­
niczyć do postulatu obrony granic Pol­
ski. To jest postulat samo się przez 
się rozumiejący. Ktoby nie b.yl gotów 
bronić całości i nietykalności teryto­
rialnej państwa polskiego, powinienby 
siedzieć w kryminale. Chodzi więc o 
więcej: o trwale organizowanie twór­
czych sil narodu we wszystkic-h dzie­
dzinach jego pracy, by naród w razie 
ewentualnego niebezpieczeństwa zze- 
wnątrz był zdolen mu sprostać. I tu­
taj dochodzimy do istoty zagadnienia.

Organizowanie twórczych sił naro­
du i ustawianie ich w zwartym szere­
gu wymaga jasnego powiedzenia, jak 
Polska ma wyglądać, czy ma 
to być Polska narodowa, czy Judeo- 
Poiska, czy ma to być Polska, oparta 
istotnie o naród polski, czy też tylko 
o uprzywilejowaną jego grupę. Nie 
potrzebujemy zaznaczać, że oparcia o 
naród polski nie rozumiemy oczywi­
ście jako powrotu do wyuzdanego li­
beralno - parlamentarnego systemu rzą­
dzenia, w którym zresztą niejeden z 
dzisiejszych czołowych „sanatorów“ 
najsmutniejszą, najbardziej demago-

Mussolini o swych dążeniach
Wywiad z przedstawicielem „Daily Telegraph“ — Wytyczne polityki Włoch

Londyn (PAT) Korespondent dy­
plomatyczny „Daily Telegraph“ 
uzyskał od Mussoliniego wywiad, do 
którego, ze względu na bliską łączność 
dziennika z Foreign Office przywiązu­
ją dużą wagę.

Na pytanie, czy może wskazać 
główne wytyczne, któremi kierować 
się będzie polityka włoska na dalszy 
okres rozwoju nowego imperjum — 
odpowiedź Mussoliniego brzmiała:

— Zadanie to zajmie nas przez sze­
reg lat, ponieważ kraj jest bardzo 
wielki i wszystko pozostaje do zro­
bienia.

— Czy pożądane są umowy z W. 
Brytanją i Francją dla uregulowania 
stosunków?

— Uważam, że byłoby rzeczą bar­
dzo dobrą, w nowej i nieodwołalnej 
sytuacji, jaka się wytworzyła, rozpo­
cząć rozmowy, skierowane ku temu, 
aby sharmonizować interesy ekono­
miczne Francji i W. Brytanji z nasze- 
mi i przedyskutować wszelkie sprawy.

— Czy sprawa korzystania z wód 
jeziora Tana będzie przedmiotem ro­
kowań ?

— Interesy W. Brytanji będą ściśle 
szanowane.

— Czy pożądane jest, aby nastąpiło 
zbliżenie włosko-angieiskie?

— Zbliżenie angieisko-włoskie jest 
nietylko pożądane, ale i konieczne. Ze 
swej strony uczynię wszystko, co le­
ży w mej mocy, aby do tego doprowa­
dzić.

—- Czy niepodległość Austrji w dal­
szym ciągu pozostaje jedną z nieodwo­
łalnych zasad polityki włoskiej w Eu­
ropie?

— Polityka wioska, o ile chodzi o 
Austrję, jest znana i yrotokoł rzymski 
potwierdza to.

— Jeżeli Liga miałaby w dalszym 
ciągu istnieć, czy reforma jej jest ko­
nieczna i w jakim sensie?

— Liga może istnieć dalej, o ile się 
zreformuje.

— Czy dalsze trwanie sankcyj do­
prowadzi do usunięcia się Włoch z Li­
gi Narodów?

— Jeżeli sankcje będą trwały, to

giczna grał rolę, a który ze swej strony 
uważamy za ostatecznie pogrzebany.

„Völkischer Beobachter“, tak przy­
jaźnie usposobiony dla polskiego obo­
zu rządowego, ujął istotę rzeczy, stwier- 
dząc, że „Polska różni się od wszyst­
kich innych autorytatywnych państw 
tam, że opiera swój system wyłącznie 
na osobowym autorytecie, nie zaś rów­
nocześnie na ruchu narodowym“. Je­
żeli dobrze rozumiemy przemówienie 
gen. Rydza-Śmigłego, zdaje on sobie z 
tego sprawę, że to jest stan anormalny 
i że nie może on Polski powieść do 
zwartej siły wewnętrznej. Jakie z fak­
tu tego generalny inspektor armji wy­
snuwa wnioski, jaką ma wizję przy­
szłej Polski, jakie widzi drogi do niej 
wiodące, jest dla opinji publicznej na- 
razie niewyjaśnione.

Ze swej strony nie potrzebujemy

zagadnienie pozostania Włoch w Li­
dze lub wycofania się z niej powstanie 
w sposób bardzo nagły.

— Czy likwidacja sankcyj spowo­
duje powrót Wioch do koncertu euro­
pejskiego?

— Likwidacja sankcyj wywoła po­
wszechne ułatwienie sytuacji i otwo­
rzy korzystne widoki dla stabilizacji

Powitanie „Batorego*' w Nowym Jorku
Nowy Jork. (PAT). — „Batory“ 

przybił wczoraj do przystani Hoboken, 
oczekiwany przez tysiące publiczności 
i trzy orkiestry. Na spotkanie wyje­
chały do miejsca kwarantanny 3 stat­
ki, wypełnione tysiącami Polaków. 
Kutrem rządowym wyruszyli również 
charge d'affaires Sokołowski, radco­
wie ambasady Żółtowski i Gruszka, 
węgierski konsul generalny w Nowym 
•Jorku Ghicha oraz szereg wybitnych 
osobistości.

Na przystani Hoboken zgromadzo­
ne tysiączne tłumy zgotowały gorące 
przyjęcie. Odbyło się zebranie, które­
mu przewodniczył prezes komitetu 
przyjęcia rektor uniwersytetu Mac

Powodzenie polskiej linii okrętowej
Gdynia. (Tel. wł.) Oczekiwany 

dziś, dnia 28 bm. motorowiec „Piłsud­
ski“ wiezie 646 pasażerów.

Zdobycie tylu pasażerów z Ameryki 
przez polski statek zdarzyło się jedy­
nie w czasie zjazdu Polaków z zagra­
nicy. Taka poważna ilość, jaką obec­
nie wiezie „Piłsudski“, kiedy niema 
specjalnych zjazdów, świadczy o du- 
żem znaczeniu polskiej linji w charak­
terze połączenia okrętowego z Amery­
ką.

Trzeba ponadto wiedzieć, że z po­
śród pasażerów naszego transatlanty­
ku tylko 374 osób udaje się do Polski, 
a celem podróży pozostałych są inne

zaznaczać, że nie wierzymy w żadne 
mechaniczne środki uzdrowienia sto­
sunków wewnętrznych w państwie 
polskiem; uzdrowienie musi być orga­
niczne, musi sięgnąć do żywych sił na­
rodu, musi usunąć to wszystko, co te 
żywe siły dotąd paraliżowało i parali­
żuje.

Polska ma — mówimy to z głębo­
kiego przekonania — olbrzymie moż­
liwości przed sobą, ma cudowne siły 
moralne, zawarte w duszy swego na­
rodu, trzeba tylko umieć siły te po­
wołać do naturalnego, pełnego, entu­
zjastycznego wyładowania się na 
rzecz realnego dźwigania dobra naro­
du i potęgi państwa. Do tego jednak 
nie wystarczy hasło, szczególnie słabo 
sformułowane, trzeba oczom społe­
czeństwa przedstawić treść dą­
żeń.

i współpracy w Europie.
Wywiad Mussolini zakończył sło­

wami:
„Proszę Pana, aby Pan powtórzył 

i każdemu uczynił zrozumiałem, że 
Włochy faszystowskie pragną pokoju 
i że uczynią wszystko, co leży w ich 
mocy, aby zachować pokój. Wojna w 
Europie byłaby katastrofą Europy.“

Cracken, przyczem wygłoszono szereg 
przemówień.

Wicemin. Draper reprezentując 
rząd St. Zjednoczonych, zaznaczył, że 
Ameryka nie dziwi się wzrostowi Gdy­
ni i rozwojowi marynarki handlowej 
kraju, który wydał tylu wielkich lu­
dzi. Minister zaznaczył, że wrota de­
partamentu handlu stoją zawsze o- 
tworem dla wszystkich oficjalnych i 
nieoficjalnych gości polskich oraz wy­
raził nadzieję, że ostatnia wizyta de­
legacji handlowej przyczyni się do 
dalszego zbliżenia polsko-amerykań­
skiego oraz zwiększenia wzajemnych 
obrotów zaznaczając, że przywóz z 
Polski nie stoi w żadnem porównaniu 
do tego, co dać może Ameryce.

kraje, zwłaszcza skandynawskie. Pol­
ska linja zatem jest chętnie używa- 
nem połączeniem Skandynawji z A- 
meryką. Również ruch pocztowy Skan­
dynawji ze Stanami Zjednoczonemi 
zaczął się skupiać na naszej linji.

Notowany obecny sukces nie jest 
faktem odosobnionym. Miejsca na obu 
statkach, na „Piłsudskim“ i na „Bato­
rym“, na wszystkie regularne podróże 
z Ameryki w najbliższych miesiącach 
letnich zostały już prawie pozajmowa- 
ne. Pozycja naszej bandery na Atlan­
tyku jest zatem w pewnym stopniu u- 
stabilizowana. (p)

Podróż „Queen Mary“
Londyn. (Teł. wł.) W środę o go­

dzinie 16,35 wyruszył z portu Sout­
hampton największy okręt pasażerski 
świata „Queen Mary“ w pierwszą 
podróż do Ameryki. W porcie zebrały 
się tysiączne tłumy ludności, które że­
gnały odjeżdżającego olbrzyma.

Na pokładzie „Queen Mary“ znaj­
duje się przeszło 2 tys. pasażerów oraz 
ponad 1.000 osób załogi. Statkiem do­
wodzi kap. Britten. Przed odjazdem 
oświadczył on przedstawicielom prasy, 
że sprawa ustanowienia rekordu szyb­
kości nie jest aktualna. Gdyby „Queen 
Mary“ odebrać miała „błękitną wstę­
gę“ olbrzymowi francuskiemu „Nor­
mandie“ musiałaby dotrzeć do brze­
gów amerykańskich w poniedziałek 
przed godz. 6 rano.

Start „Queen Mary“ był w Anglji 
wielkiem wydarzeniem. Na pokładzie 
statku znajduje się wielu pasażerów, 
którzy wykupili bilety równocześnie z 
rozpoczęciem budowy statku.

Ofiarność społeczeństwa wzmacnia ducha armji!
Złóż ofiarę na samolot „Chrobry“
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Wewnętrzne tarcia w Austrii
Ważne narady „Heimwehry“ pod przewodnictwem ks. Starhemberga - Przeniesienie 
głównej kwatery do Linzu - Możliwość wystąpienia przeciw rządowi Schuschnigga

ciszka Żwirki. Zdobywa ją ten polski 
klub lotniczy, którego załoga i samo­
lot uzyskają największą ilość punktów.

Wiedeń. (PAT). Biuro prasowe 
s,Heimwehry“ donosi:

Odbyło się pod przewodnictwem ks. 
Starhemberga zebranie przywódców 
„Heimwehry“, na którem postanowiono 
przenieść siedzibę sztabu z Wiednia do 
Linzu.

Wobec tego, że b. min. spraw zagr. 
Berger - Waldenegg obejmuje stanowi­
sko posła w Rzymie, otrzymuje on 
urlop ze swych stanowisk. Krajowym 
komendantem w Styrji zostaje hr. 
Berthold Strugh, wyższy urzędnik, za­
stępcą ks. Starhemberga głównego ko­
mendanta „Heimwehry“ mianowano 
przedstawiciela rządu krajowego Gór­
nej Austrji, Weningera.

W wyniku parogodzinnych obrad 
uchwalono ponadto rezolucję, stwier­
dzającą niezłomną wolę wszystkich 
przywódców walczenia w obronie ce­
lów „Heimwehry“ oraz dotrzymania 
posłuszeństwa i wierności ks. Starhem- 
bergowi.

Wiedeń. (PAT). Koła polityczne 
przedstawiają obecne położenie poli­
tyczne w Austrji w poniższy sposób:

W dziedzinie polityki wewnętrznej 
należy uważać za wydarzenie pierw­
szorzędnego znaczenia akt przeniesie­
nia kwatery głównej „Heimwehry" z 
Wiednia do Linzu, gdzie szczególniej 
silne są wpływy Starhemberga. Na 
uwagę zasługuje podniecony nastrój 
zebrania, na którem tę uchwałę po­
wzięto, oraz deklaracja lojalności i 
wierności wobec dotychczasowego wo­
dza ks. Starhemberga i zapowiedź 
walki o „Heimwehrę".

Narazie odnosi się wrażenie, że ks.

Starhemberg zajął pozycję wyczekują­
cą, a „Heimwehra" zachowuje do rzą­
du stosunek odporny. Tymczasem za­
mierza Schuschnigg nadal prowadzić 
w myśl swych oświadczeń rozbrojenie 
„Heimwehry“. Od jego taktyki będzie 
zależeć, czy stosunek ulegnie zaostrze­
niu. Gdyby „Heimwehra“ przeszła do 
wyraźnej opozycji, rząd utraciłby może 
jeden z najpoważniejszych filarów, na 
którym się dotychczas opiera. W ra­
zie dalszego zaostrzenia, można nawet

oczekiwać, że żywioły bardziej rady­
kalne zasilają szeregi nielegalnych or- 
ganizacyj narodowych socjalistów.

W dziedzinie polityki zagranicznej, 
po odejściu z gabinetu ks. Stahrem- 
berga daje się wyczuć pewme osłabie­
nie wpływów włoskich. Jednakże pod­
kreślają fakt wysłania przez kancle­
rza Schuschnigga depeszy do Mussoli- 
niego, w której zaznacza, że busolą po­
lityczną Austrji pozostają nadal pakty 
rzymskie.

Zagadkowe pożary w Niemczech
Berlin. (PAT). Z Gütersloh (West- 

falja) donoszą o olbrzymim pożarze, 
którego ofiarą padła fabryka wyrobów 
drzewnych „Wirus-Werke“. Zaalarmo­
wano wszystkie okoliczne straże oraz 
rezerwową kompanję wojsk lotniczych.

Zatrudnione w fabryce robotnice u- 
ratowały się w ostatniej chwili, obie­
rając drogę przez dachy sąsiednich 
kamienic. W czasie akcji ratowniczej, 
której towarzyszyły dramatyczne mo­
menty, szereg osób odniósł rany, w tej
liczbie dwóch żołnierzy.

Po trzech godzinach ogień opano­
wano. Przyczyny pożaru są narazie 
nieznane.

Berlin. (PAT). Olbrzymi pożar w 
fabryce tapet i linoleum w Neuss w 
Westfalji, który trwał około 6 godzin, 
został wskutek energicznej akcji 30 
straży umiejscowiony.

Pożar ten zniszczył doszczętnie 
wytwórnię papieru oraz szereg maga­
zynów. Halę maszyn zdołano urato­
wać. Przyczyny wybuchu dotychczas 
nie ustalono.

Szkody materialne są bardzo znacz­
ne. Kilkuset robotników straciło pra­
cę. Znaczną ilość poparzonych odwie­
ziono do szpitala.

Huragany i powodzie w Czechosłowacji
Ludność pozo- 

pod wrażeniem

Wycieczka do Gdyni
Przewodnictwo Dzielnicy Wielko­

polskiej „Sokola" nie uzyskało niezbęd­
nej ilości osób, aby uruchomić pociąg 
popularny do Gdyni. Wobec tego do­
nosi nam, że dyrekcja kolejowa z „Or­
bisem" uruchamiają pociąg popularny 
do Gdyni, jednak na innych warun­
kach. Z tych przeto powodów przewod­
nictwo zgłoszeń więcej nie będzie 
przyjmować. Wszystkie uiszczone w 
biurze Sokoła kwoty przekazano „Or­
bisowi“, do którego zgłaszać się należy 
po bilety lub zwrot wpłaconych pie­
niędzy oraz o dalsze informacje.

Pociąg odejdzie z Poznania w so­
botę dnia 30 maja o godz. 23,20, przy­
jazd do Poznania we wtorek dnia 2 
czerwca b. r. o godz. 5,58.

Zgłoszenia przyjmuje Orbis do so­
boty 30 bm. do godz. 12.

Proces terorystów z 0. U. N.
Lwów. (PAT.) Trzeci dzień pro­

cesu rozpoczął się od przesłuchania 
Raczuna, oskarżonego o sfałszowanie 
dowodu osobistego Melnyka, współ­
sprawcy zamachu na konsula sowiec­
kiego we Lwowie. Raczun wypiera się 
przynależności do OUN.

Następny oskarżony Janiw, absol­
went filozofji, był referentem ideolo­
gicznym krajowej egzekutywy O. U. 
N. Odmawia on wszelkich zeznań.

Osk. Stecko przyznaje się do przy­
należności do OUN., ponieważ jednak 
mimo upomnień usiłuje demonstro­
wać, zostaje wydalony z sali.

Iwasyk, oskarżony o przewiezienie 
dla OUN. w teczce motorka do poci­
sków wybuchowych, twierdzi, że tecz­
kę znalazł w pociągu i nie poczuwa się 
do winy.

Fenyk, oskarżony o przeniesienie z 
dworca walizki z motorkiem do mate- 
rjałów wybuchowych, twierdzi, że u- 
czynił to jako koleżeńską przysługę.

Osk. Paszkiewicz przyznaje, że peł­
nił funkcje referenta wywiadu na pro­
wincji i podlegał Makaruszce. Prze­
czy jakoby miał być następcą prowid 
nyka krajowego Bandery. Opisuje or 
ganizatcję sądu OUN. oraz inWiligację 
różnych osób. Nie podaje, czy rozkaz 
wykonywania zamachów wydawał je 
den człowiek, czy pewien zespół.

Osk. Spolskiemu przewodniczący 
odebrał głos za demonstracyjne wywo­
dy i po upomnieniu zarządza usunię­
cie go z sali, oraz odczytanie zeznań 
złożonych w śledztwie, poczem prze 
rwano rozprawę do czwartku.

Praga. (PAT), 
staje wciąż jeszcze 
wstrząsającej katastrofy, jaka wyda­
rzyła się na rzece Dyje w południo­
wych Morawach, gdzie utonęło 31 
dzieci.

Inne niemniej alarmujące wiado­
mości nadchodzą z okolic górskich, z 
pónocno-wschodniej Czechosłowacji, 
gdzie gwałtowna burza zamieniła rze­
ki w olbrzymie potoki zatapiając drogi 

ulice. Zwłaszcza dotkliwie ucierpiały 
miasta Stara i Nowa Paka. 4 osoby 
wskutek powodzi utonęły. Wiele do-

mów zawaliło się, a około 50 rodzin 
pozostało bez dachu nad głową. We­
zbrane wody zniosły szereg mostów. 
Połączenie kolejowe jest w wielu
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Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była bez zmiany.

Z pożyczek państwowych obracano je­
dynie 4% premj. dolarowemi po 51, -.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra­
cano 4%% listy zast. złote w zlocie po 
45,—, 4Ż% zlotowe listy zast. po 40,75 do 
4h—’ oraz 4% listy zast. konwert. po 39,—.

’ Z akcyj bankowych płacono za Bank 
Polski 102,—.

Ceduła Urzędowa Giełd” Pieniężne, 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
4% poż. premj. do-1., serja III 51,— +' 
4K% listy zast. złote w zlocie przeetemplo-

wane Pozn. Ziem. Kred. (dawn. 414% 
doi. listy zast. w zł — 8,9141 zł za 1 doi.) 
45,—.

414% zlotowe listy zastawne serji L. Pozn. 
Ziem. Kred. 40,75—41,— +

miejscach przerwane. Na pomoc za- j 4% listy zastaw, konwert. ostempl. P. Z. K.
grozonej ludności wysiano oddziały 
wojskowe.

O strasznym huraganie donoszą 
również z północno-zachodniej części 
Słowacji. W okolicy miasta Puchov za­
notowano olbrzymie spustoszenia, ja­
kie burza poczyniła w zbiorach. Ofiarą 
huraganu padła jedna osoba zabita.

39,— +
Akcje bankowe I przemysłowe

Ban.k Polski 102,— P.
Tendencja bez zmiany.

Przed utworzeniem rządu Biuma
Paryż. (PAT). Generalna konfe­

deracja pracy komunikuje, że komisja 
administracyjna po zapoznaniu się z 
treścią narady, odbytej 26 maja z Błu- 
mem potwierdza — w oczekiwaniu 
propozycyj, jakie mają jej być przed­
łożone — uchwałę komitetu wykonaw­
czego wzięcia udziału w rządzie, jaki 
ma być utworzony.

Paryż. (PAT). Na posiedzeniu de­
legatów grupy Paul Boncoura z całe­
go kraju w obecności stałych delega­
tów stronnictwa oraz członków grupy 
parlamentarnej, przyjęto rezolucję, po­
twierdzającą postanowienia komitetu 
wykonawczego i grupy parlamentarnej 
w sprawie współpracy w nowym rzą­
dzie.

Odpowiedź wszechnic polskich

-4^
W Berlinie uruchomiono w pobliżu dworca 

Zoo t. 8w, „niemy urząd poctowy*. Niema w 
nim ani jednego urzędnika. Publiczność obslugu 
ja wyłącznie automaty, bicza się tu z wielka po 
pularnoScia takiego rodzaju urzędu pocztowe­
go, zwłaszcza w czasie olimpiady.

*W ramach imprez, dotyczących Polski, orga­
nizowanych staraniem niemiecko-polskiego _ in­
stytutu w Berlinie, wygłosił dr. Olgierd Górka 
odczyt p. t. „Armja polska“. Odczyt ten poprze­
dziło przyjęcie w niemieckim klubie narodowym.

*
Min. propagandy dr. Goebbels zawiesił wy­

dawnictwo czasopisma „Der Reichsbote“ za za­
mieszczanie nieścisłych wiadomości i wydruko­
wanie artykułu wstępnego, który zamacal pokój 
w dziedzinie religji.

*
Sejsmograf uniwersytetu w Upsaii (w Szwe­

cji) zarejestrował silne trzęsienie ziemi w odle­
głości około 5.800 kim.

Księżniczka Aazah, siostra króla Iraku, prze­
szła w Atenach na wiarę prawosławna i nie­
zwłocznie potem poślubiła Greka nazwiskiem 
Oharalamboe, pochodzącego z wyspy Rodos, pra­
cownika hotelowego.

Praga. (Tel. wl.) Wszechnice pol­
skie dały obecnie odpowiedź na pismo 
zbiorowe wszechnic czechosłowackich 
w sprawie objektywnego zbadania 
przez komisję uczonych z obu stron 
przyczyn, które spowodowały zerwanie 
dobrych dawniej stosunków, jakie ist­
niały między obu narodami.

Odpowiedź ta brzmi (w tłumaczeniu 
według pism czeskich) w najważniej­
szych ustępach:

„Po otrzymaniu pisma Panów, w 
którem brzmi głęboko odczuwana 
prawdziwa troska o wzajemne stosun­
ki czechosłowacko-polskie, wykazują­
ce już od dłuższego czasu silne zadraż­
nienie, rozpatrzyliśmy wszechstronnie 
propozycję Panów, aby uezeni obu 
państw we wspólnych obradach nara­
dzali się nad wyjaśnieniem powodów, 
jakie spowodowały napięcie, oraz nad 
przemyśleniem środków, mogących to 
napięcie usunąć."

Dalej stwierdza odpowiedź, że chwi­
lowo nie można jeszcze wyznaezyć 
terminu konferencji w tej sprawie, 
gdyż w danych warunkach spokojne 
rozpatrzenie sprawy byłoby utrudnio­
ne i zamiast załagodzenia mogłoby 
łatwo nastąpić zaostrzenie sytuacji. 
„Mamy nadzieję, że rozpoczęte niedaw­
no w tej sprawie rokowania pomiędzy 
obu naszemi rządami usuną momenty 
najostrzejsze i spowodują złagodzenie 
napięcia do tego stopnia, że — z na­
dzieją na faktyczny skutek — będzie­
my w możności przystąpić do wspól­
nego, spokojnego i rzeczowego zbada­

nia spornych kwestyj celem osiągnię­
cia trwałego uspokojenia w granicach 
osiągalnych przez nas, jako przedsta­
wicieli nauki i przedłożenia wyników 
naszych badań naszym rządom, w któ­
rych mocy leży możność decyzji."

„Tymczasem uważamy za Panów i 
swój moralny obowiązek wpływać na 
poważną część opinji publicznej w Cze­
chosłowacji i w Polsce w tym kierun­
ku, by wszystkie zagadnienia, leżące 
w zakresie obopólnych stosunków 
polsko-czechosłowackich, rozpatrywa 
no ze spokojem i pełną bezstronno­
ścią."

Odpowiedź tę podpisali rektorzy u- 
niwersytetów Jagiellońskiego w Kra­
kowie, Stefana Batorego w Wilnie, Ja­
na Kazimierza we Lwowie, Poznań­
skiego, Politechniki Lwowskiej, Szkoły 
Głównej Gospodarstwa Wiejskiego w 
Warszawie, Akademji Górniczej w 
Krakowie i Kat. Uniwersytetu Lubel­
skiego.

0 puhar im. żwirki
K r a k ó w.( PAT). Zgłoszono dalsze 

trzy samoloty na zawody im. kapitana 
pilota Żwirki tak, że ogółem jest 19 a- 
paratów, reprezentujących 10 aeroklu­
bów »©gjonalnych, z pośród których 
warszawski zgłosił 5 samolotów, kra­
kowski 4, lwowski 2, łódzki 2, śląski, 
gdański, wileński, poznański, pomor­
ski z Białej Podlaskiej — po jednym.

Zawody odbędą się o nagrodę prze­
chodnią, puhar srebrny im. kąp. Fran-

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowe'}

Poznań, 28. 5. 1936 r.
W a r n n k I : Handel hurtowy parytet •’»’■"J*', 
ładunki wagonowo, dostawa bieżącą ta mu Kg.

STANDARTY: U żyto 700 g/l„ 2) pazen.ca 
753 gd., 3, owies 420 gd.

Ceny orientacyjne:
Żyto (Usposobienie spokojne) . •
Pszenica (Usposób. spokojne) , •
Jeczmiefi 700—725 gd. .....
Jeczmiefi 070—080 gd.. . • • « •

Usposobienie spokojne.
Owies 450—470 gd. . • • » .f »'
Owies standartowy . . « « » •

Usposobienie spokojne.
M a k a
żytnit wyciąg. 0-30% wl. w. . ■ • 
żytnia gat. I 0-50% wl. w. . . .
żytnia gat. I 0-65% wl. w, . , .
żytnia gat. II 50-05% w-t. w. . .
żytnia pośl. po> 65% wl. w. . .

Usposobienie spokojne, 
pszenna gat. i wyc. 0-20% wl. w. 
pszenna gat. JA 0-45% wl. w, , .
pszenna gat. IB 0-55% wl. w. . .
pszenna gat. IC 0-00% wl. w. , .
pszenna gat. ID 0-65% wl. w. . .
pszenna gat. IIA 23-55% wl. w. .
pszenna gat. IIB 20-65% wl. w, ,
pszenna gat. 1ID 45-05% wl. w. .
pszenna gat. HF 55-65% wl. w. .
pszenna gat. ITG 60-65% wl. w. .
pszenna gat. IHA 60-70% wl. w. 
pszenna gat. IHB 70-75% wl. w.

Usposobienie spokojne.
Otrę iy żytnie stand. . . . • •
Otręby pszenne grube stand. . .
Otręby pszenne średnie stand. . >
Otręby jęczmienne
Siemię lniane 
Gorczyca 
Wyka lato-wa 
Peluszka
Groch Viktorja • ■■■••«
Groch Folgera .«■■■>•■
Łubin niebieski •>■■■••
Łubin żółty ..<>«>•>•
Ziemniak: jadalne »»••••
Makuch lniany w taflach . , .
Makuch rzepak, w taflach . . .
Makuch słonecznik, w tafl. 42/43%
Śrut Soja ........................... . ■ ■
Stoma pszenna luzm . . . » •

„ pszenna prasowana ■ , •
„ żytnia luzem . . . • » .
„ żytnia prasowań- , ■ • ■
a owsiana luz su , . • • «
a owsiana prasowana . • •
a jęczmienna luzen. . . . .

jęczmienna ,fasowana . •
Siano zwykle luzem . , > •

a zwykle prasowane . • > ■
« nadnoteckie luzem ....
.. nadnoteckie prrsowane . .
Ogólne usposobienie spokojne.
Ogólny obrót: 782,3 tonu, w tom żyta 225 

toam, pszenicy 50 tonn, jęczmienia 115 tonn, 
owsa 15 tonn.

U w a g a! W sobotę, dnia 50 maja br. po­
siedzenie Komisji Notowań się nie odbędzie.

14.25- 14.50 
21.75- 22 00 
15.50- 15.75
15.25— 15.50

15.50- 15.75 
15,00— 15.25

21.25— 21.50
20.75— 21.00
19.75— 20.25
15.25— 16.25
13.75— 14,75

34.75— 36.50 
34.00— 34.50 
33,00— 33.50
32.50— 33.00
31.50— 32.00
30.75— 31.25 
3025— 30,75
27.75— 28.25
24.50— 25.00 
23.00— 23.50 
21.00— 21.50 
19 00— 19.50

11 25— 11.75
11.25— 11.75 
10 25— 11.00
11.50— 12.75 
44,00— 46.00 
32.00— 34.00 
25.00— 27.00 
25 50— 27 50 
21.00— 25.00 
20.00— 22.00
11.25— 11,75
13.50— 14.00 
3.75— 4.25

18.00— 18.25
14.75— 15.00
16.75— 17.25 
22.00— 23.00

1.65—
2.15— 
1.95—
2.70— 
2.20—
2.70— 
l,6a—
2.15—
5.15—
5.65—
6.15—
7.15—

1.90
2,40
2.20
2.95
2.45
2.95
1.90
2,40
5.65 
6.15
6.65
7.65
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Już się nad tem przechodzi
do porządku dziennego

A’« marginesie procesu „sanacyjnych“ komunistów
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).
Wilno, w maju 1936 r.

Przed kilku dniami zakończył się 
w wileńskim sądzie apelacyjnym pro­
ces młodych komunistów, asystentów 
i studentów uniwersytetu Stefana Ba- 
orego. Jak wiadomo, sąd apelacyjny 
zatwierdził wyrok pierwszej instan­
cji, skazując trzech z pośród jedena­
stu oskarżonych, a mianowicie Biało­
rusinów — Jana Druto i Aleksandra 
Smala (po 5 lat) i jednego Żyda, Bo­
rucha Liwszyca (3 lata); pozostali o- 
skarżeni zostali ponownie uniewin­
nieni.

W swoim czasie podaliśmy z tego 
procesu obszerne sprawozdanie, a cała 
prasa polska poświęciła mu wiele 
miejsca i uwagi, gdyż dla wielu to, co 
ujawnił przewód sądowy, było prawdzi­
wą rewelacją. Przedewszystkiem rewe­
lacyjnym był fakt skomunizowania się 
młodzieży „sanacyjnej“ dla samych 
„sanatorów“, którzy z przerażeniem 
spoglądali na swych pupilów. W en­
tuzjastach Lenina nie mogli poznać 
tych do niedawna potulnych chłopacz­
ków, których obietnicami posad i sty­
pendiów można było prowadzić do­
kąd — rozkazywały „czynniki miaro­
dajne“.

Sala sądu okręgowego nie mogła 
pomieścić wszystkich pragnących po­
słuchać wynurzeń Jędrychowskiego, 
sióstr Dziewickich, czy też samego 
Dembińskiego, który wprawdzie nie tra­
fił na ławę oskarżonych, lecz figuro­
wał w procesie jako jeden z głównych 
świadków.

Jak wobec tego wytłumaczyć fakt, 
iż obecnie, w drugiej instancji, proces 
przeszedł bez wrażenia. Ani tłumów 
publiczności, ani wielowierszowych 
sprawozdań, ani specjalnych artyku­
łów ... Skąd raptem taka obojętność 
wobec „losów młodego pokolenia“, 
które z „niewiadomych i z niezrozu­
miałych" przyczyn poszło na manow­
ce?

Na to pytanie warto odpowiedzieć, 
bo inaczej istotnie mogłoby się wyda­
wać, że społeczeństwo wileńskie 
rapterń przestało się interesować tem, 
co się dzieje wśród młodego pokole­
nia. Otóż niewątpliwie brak zaintere­
sowania procesem młodych komuni­
stów da się wytłumaczyć tem, że na 
sezreg dręczących pytań otrzymaliśmy 
już odpowiedź, i to na szczęście pocie­
szającą.

Najważniejszem było pytanie, czy 
istotnie całość, a przynajmniej więk­
szość młodego pokolenia czuje i myśli 
tak, jak bohaterowie tego procesu?

Na to pytanie młodzież wileńska 
odpowiedziała jak kilkakrotnie.

Odpowiedziała przedewszystkiem 
przy sposobności wyborów bratniac­
kich, które wykazały nietylo olbrzy­
mią większość narodową, ale przede­
wszystkiem to, że większość ta nie 
maleje, lecz z roku na rok rośnie i po­
tężnieje. Odpowiedziała następnie w 
dniu 1 maja, kiedy rozpędziła akade- 
mję socjalistyczną, stwierdzając tem, 
iż nie pozwoli w prastarych murach 
\Vszechnicy Batorowej na -wygłaszanie 
»ntyreligijnych i antypaństwowych 
bredni. Wreszcie dała odpowiedź, mo­
że najwymowniejszą, wysyłając w da­
leką pielgrzymkę do stóp Królowej Ja­
snogórskiej około 700 osób.

Te trzy odpowiedzi młodzieży mo­
gły w znacznym stopniu uspokoić o- 
pinję ludzi, tórym dobro młodzieży 
leży na sercu.

Lecz jednak oskarżeni w procesie 
wileńskim młodzi asystenci i studenci 
uniwersytetu Stefana Batorego są 
istotnie komunistami? — Oto drugie 
pytanie, na które w przebiegu proce­
su wileńskiego szukano odpowiedzi.

Jeśli po zakończeniu przewodu są­
dowego pierwszej instancji ktoś co do 
tego miał jakiekolwiek wątpliwości, to 
obecnie mieć ich. mojem zdaniem, 
nie może. Dowodów dostarczyli sami 
oskarżeni. Nie umiała ich nagroma­
dzić policja i dlatego formalny zwią­
zek z partją komunistyczną nie został 
ustalony (stąd wyrok uniewinniający), 
ale wypadki, jakie się rozgrywały w 
czasie, kiedy akta sprawy wędrowały 
z kancelarji sądu okręgowego do sądu 
apelacyjnego, dostarczyły aż nadto do­
wodów tego, że komunizm całkowicie 
pochłonął myśli i uczucia „sanacyj­
nej“ młodzieży, hodowanej w „Legjo- 
nie Młodych“, Z. P. M. D. czy „Odrodze­
niu“.

Wszystkie czasopisma, w których 
współpracowali ci młodzi ludzie, jak 
„Razem“, „Czytajcie“, „Zew“ i „Po- 
prostu“, zostały uznane za komuni­
styczne. Podczas pochodu pierwszoma­
jowego z szeregów tej młodzieży pada­
ły okrzyki na cześć Rosji Sowieckiej, 
Stalina i t. p. Ta właśnie młodzież 
zorganizowała następnie wespół z Ży­
dami akademję pierwszomajową, na 
której wygłaszano tak prowokacyjne 
przemówienia, że patrjotyczna mło­
dzież polska rozpędziła to zbiegowisko.

Wreszcie ostatni dowód, to „Klub 
Dyskusyjny Inteligencji“, który o- 
statnio został przez władze rozwiąza­
ny, aczkolwiek cieszył się on popar­
ciem nader wpływowych czynników 
„sanacyjnych“, a organ wileńskich 
„naprawiaczy“, „Kurjer Wileński“, 
poświęcał mu nader przychylne i ob­
szerne wzmianki. Zebrania tego klubu 
były terenem propagandy komuni­
stycznej, gdzie popisywano się zapa­

Propaganda komunistyczna w Polsce
Na temat propagandy Trzeciej Mię­

dzynarodówki w Polsce Katolicka A- 
gencja Prasowa pisze m. i.:

Opinja publiczna, jak i władze pań­
stwowe zaniepokojone są wzrostem 
w ostatnich miesiącach propagandy 
bolszewickiej w naszym kraju. Zarów­
no w stolicy, jak i na prowincji, po­
jawiła się cala plejada pism, jawnie 
komunizujących, wydawanych dużym 
sumptem.

Każde z tych pism probolszewic- 
kich ma postawę antyreligijną. Wobec 
tego, że uderzenie wprost w państwo 
polskie, w jego ustrój i w rząd mogło­
by się spotkać z represjami, pisma 
komunizujące wybrały drogę burzenia 
przedewszystkiem w duszach ludzkich 
światopoglądu religijnego, chrześcijań­
skiego, próbując ośmieszać wierzenia 
katolickie i podrywać autorytet ducho­
wieństwa oraz zaufanie do niego. Z 
chwilą, gdy się osłabi więzy religijne 
i moralne, zarówno inteligencja pracu­
jąca, jak i masy ludowe będą mniej 
odporne na światoburcze hasła spo­
łeczne i polityczne agentów Moskwy.

Takie są rachuby Kominternu i w 
tym kierunku zdąża jego akcja w 
Polsce, Dla charakterystyki zaznacza­
my, że wszystkie prawie pisma probol- 
szewickie, powstałe w ostatnich mie­
siącach, są wydawane w języku pol­
skim.

*
„Merkurjusz Polski“ wymienia na­

stępujące założone w ostatnich czasach 
pisma, które z wyraźną sympatją pi- 
szą o Rosji Sowieckiej i zachwalają 
stosunki, w niej panujące:

„Oblicze Dnia“, „Przekrój Tygo­
dnia“, „Światło“, „Lewy Tor“, 
„Chłopskie Jutro“,
„Przyszłość to my“, 
du“, „Horyzonty“, 
rodowy“, „Sumienie 

*
Wobec zgodnej opinji polskiej co do 

niebezpieczeństwa bolszewickiego, gro­
żącego Polsce, niezrozumiałe się staje 
stanowisko władz lwowskich, które

„Przebudowa“ 
„Kultura Wseho- 

„Język Międzyna- 
Społeczne“.

Pierwsze zdjęcie z wielkiej parady wojsk włoskich przed wicekrólem Abisynji marsz. Badoglio w Adis Abebie Z lewei 
marsz oddziałów artylerji, z prawej wśród widzów ras Hailu, jeden z najbogatszych wodzów Abisynji, którv bvli wipzinni

Bogusa. Zupełnie ż prawej poseł francuski Bodard. ' " ' ' V

łem w -wychwalaniu wszystkiego, co 
ma swe źródło w Rosji Sowieckiej, a 
potępiano wszystko, co nomenklatura 
komunistyczna podciąga pod miano 
„faszyzmu“.

Mieliśmy możność przekonania się 
o tem przy okazji zebrania na temat 
„misji cywilizacyjnej Włoch w Afryce 
Wschodniej“ (taki bodaj tytuł nosił 
referat p. Dembińskiego). Na zebranie 
to zaproszono także przedstawicieli 
młodzieży narodowej, by w ten spo­
sób ożywić dyskusję. Poza narodowca­
mi niemal wszyscy mówcy gadali w 
kółko o Sowietach, a publiczność, w 
połowie bodaj żydowska, gorąco ich 
oklaskiwała. Wszelkie wzmianki o 
czerezwyczajkach czy katowni na wy­
spach Sołowieckich, wywoływały sal­
wy śmiechu tak, jakby ktoś wobec o- 
sób dorosłych chcial jako dowodem o- 
perować bajką o „żelaznym wilku“.

Wszystko to aż nadto wyraźnie 
świadczy o istotnem obliczu wileń­
skiej młodzieży „sanacyjnej“ i nic 
dziwnego, że nie spodziewano się, by 
przewód sądowy drugiej instancji 
przyniósł coś rewelacyjnego. Oblicze 
młodzieży wileńskiej zarysowało się 
z dostateczną wyrazistością i narazie 
przynajmniej nie zapowiada żadnych 
niespodzianek.

P. KOWNACKI.

zezwoliły na zjazd literatów komuni­
zujących i anarchizujących. Zjazd ten, 
zwołany pod egidą p. Wincentego Rzy­
mowskiego, redaktora „Kurjera Po­
rannego“ i członka Akademji Litera­
tury, dzięki popisom na nim Czuch- 
nowskiego, Dembińskiego, Zegadłowi­
cza, Wasilewskiej, zamienił się w or­
dynarny wiec, ziejący nienawiścią 
zemstą. I to się działo we Lwowie, w 
sali Teatru Wielkiego, w dwa miesiące

UWAGI
Colmar, jak tyle innych miasteczek Al­

zacji, mało się różni wyglądem od większo­
ści miast francuskich. Jedynie może przewa­
ga dachów czerwonych nad szarym błękitem 
łupkowych dachów francuskich stanoufi nu­
tę lokalną górnej Alzacji. Poza tem ta sama 
co w reszcie Francji harmonja miasta z kra­
jobrazem: domki niby zabawki, ugrzęzle w 
puchu zieleni, otoczone wzgórzami, po któ­
rych wspinają się winnice.

Latorośl winna, która przyozdabia stoki 
Wogezów, tego roku później niż w inne lata 
pokryła się zielenią. Maj był chłodny i dżdży­
sty. To też poczciwy Colmar musial w ubie­
gły czwartek mocno nadrabiać miną, gdy mu 
przypadl zaszczyt goszczenia w swych mu­
rach przyjezdnych gości, zebranych z całej 
Francji na doroczny „dzień wina“. Przybył 
sam prezydent Republiki, w towarzystwie 
nie mniej jak pięciu ministrów gabineto­
wych. — Tylu dygnitarzy naraz nie widzia­
ła Alzacja oddawna. Mówiono, że byl to gest 
z uwagi na aktualną znów kwest ję Renu.

Pozatem jednak obchodzone co roku 
„dni wina“ dalekie są od polityki. Są to im­
prezy propagandy na rzecz konsumeji wina. 
Francja, żywo dotknięta skurczeniem się 
rynków zbytu zagranicą, musi propagować 
pasję bacchusową wśród swoich.

Każda z winodajnych okolic Francji po 
kolei organizuje imprezy: już swoje zrobił 
krewki Burgund, purpurowy Medoc, miękki 
Anjou i perlisty Szampan, — teraz przyszła 
kolej na wino alzackie.

3?s 4759/60-22,17/18

jtwtf-''“

po tragicznych wypadkach, gdzie pa- 
dło tylu zabitych, gdzie było setki ran­
nych, gdzie w zniszczeniu nie oszczę­
dzono warsztatów nawet najbiedniej­
szych rzemieślników.

Wypalania gorącem żelazem jadu 
bolszewickiego nie można sprowadzać 
do represyj tylko w stosunku do bied­
nych i ciemnych ofiar agentów Ko­
minternu. Trzeba się dobrać przede­
wszystkiem do siewców bolszewizmu, 
kryjących się nieraz pod wygodną na­
zwą „liberałów“, zatruwających psy­
chikę naszej inteligencji. Oni to pono­
szą w głównej mierze odpowiedzial­
ność za komunizowanie społeczeństwa 
polskiego. (KAP).

Po powrocie Alzacji po wojnie na łono 
macierzy francuskiej, nie brakło w tamtej­
szych kołach obaw, czy wino alzackie ostoi 
się wobec silnej konkurencji sąsiednich, bo­
gatszych winnic Francji i czy nie ucierpi po 
zniesieniu dawnych granic celnych między 
Alzacją i Francją. Ale wytrwała praca powo­
jennego pokolenia winiarzy Alzacji, starają­
cego się konkurencji rdzennie francuskiej 
przeciwstawić produkt uszlachetniony i do­
prowadzony do nieznanej przed wojną do­
broci, dokonała swego. W żadnej paryskiej 
restauracji nie brak dziś na karcie win aro­
matycznego nektaru z Alzacji. Wino z Wo­
gezów dokonało triumfalnego wjazdu na stół 
francuskiego smakosza.

Tegoroczny „dzień wina“ w Colmarze 
jest zatem manifestacją pomyślnych wyni­
ków pracy Alzatczyków, zarazem nowym im­
pulsem, by nauczyć naród cenić to, co dobre.

*
Jest jeszcze druga strona medalu w pro­

wadzonej dziś w wielu państwach propagan­
dzie wina: strona społeczna. Chodzi miano­
wicie o to, by przez wzmożenie konsumeji 
wesprzeć drobnych właścicieli winnic, — 
elementu w polityce państwa nieobojętnego.

Tak jak we Francji part je polityczne od­
dawna zabiegają o względy owej średniej 
klasy wiejskiej, tak samo w Trzeciej Rzeszy 
rad jest rząd przeciwstawić indywidualne 
warsztaty winne wielkokapitalistycznym za­
kładom środków konsumcyjnych, jak browa­
rom, destylacjom, przelicznym fabrykom wó­
dek i likierów.

A więc vivat wino!

prze-
przez
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Zjazd chrzęść. - naród, nauczycielstwa
W dniu 24 bm. odbył się w Pozna­

niu XVIII Zjazd Delegatów Oddziału 
Poznańskiego Stów. Chrześcijańsko- 
Narodowego Nauczycielstwa Szkół Po­
wszechnych. Obrady poprzedziła msza 
św., którą odprawił ks. Wietrzykow- 
ski.

Obrady zagaił wiceprezes Okręgu, 
p. Barlik. Po uczczeniu zmarłych w 
roku ubiegłym członków Okręgu; ś. p. 
prezesa Jana Sobolewskiego i skarb­
nika Romana Wielickiego, zabrał głos 
p. Czesław Maliński z Jarocina, aby 
odczytać referat na temat: „Społeczna 
odpowiedzialność wychowawcza sto­
warzyszeniowca*-. Niemilknąca bu­
rza oklasków wykazała, że zgromadze­
ni zrozumieli głębokie myśli i inten­
cje referenta, co też stwierdziły dys­
kusje w komisji i uchwalone na ple­
num rezolucje.

Zjazd delegatów uznał, że:
1. Obowiązkiem stowarzyszeniowca 

jest — w oparciu o światopogląd ka­
tolicki — budzić ducha społecznej od­
powiedzialności wychowawczej w szko­
le, w rodzinie i w organizacjach spo­
łecznych.

2. Budzić i pogłębiać poczucie odpo­
wiedzialności społecznej w odniesieniu 
do moralnych przejawów wszelkiej 
działalności, a w szczególności w za­
kresie spraw gospodarczych, kultural­
nych i państwowych.

3. W miarę możności otoczyć szcze­
gólniejszą opieką wychowawczą na­
szych byłych uczniów i uczenice, a za­
razem podjąć się pracy na terenie or- 
ganizacyj młodzieżowych, przede­
wszystkiem w Katolickiem Stów. Mło­
dzieży Męskiej i Żeńskiej, oraz współ­
działać z Akcją Katolicką.

4. Szczególną uwagę poświęcić śro­
dowisku wiejskiemu, dążąc:

a) do wychowania działaczy wiej­
skich, świadomych dostojnego obo­
wiązku podniesienia wsi na wyższy 
poziom moralny, kulturalny i gospo­
darczy,

Sensacyjny proces b. starosty 
działdowskiego Twardowskiego

Grudziądz 28. 5. Sensacyjny 
proces przeciwko b. staroście działdow­
skiemu dr. Twardowskiemu, jaki roz­
począł się w czwartek, dnia 28 b. m. 
przed tutejszym sądem okręgowym, 
jest z uwagi na stanowisko oskarżone­
go i jego dotychczasowy charakter u- 
rzędowy sensacją polityczną pierwszo­
rzędnego znaczenia, którą śledzić bę­
dzie opinja publiczna nietylko Pomo­
rza, ale całej Polski z wiełkiem zain­
teresowaniem. Wynik śledztwa a 
przedewszystkiem przebieg rozprawy 
sądowej rzuci jaskrawy snop światła 
na działalność osk. Twardowskiego na 
zajmowanem przezeń odpowiedzialnem 
stanowisku starosty w nadgranicznym 
powiecie działdowskim, na działalność, 
która możliwą była jedynie w znanych 
stosunkach „sanacyjnych“, w których- 
tylko nastąpić mogło wypłynięcie na 
szczyty hierarchji społecznej i urzędo­
wej różnych indywiduów bez należy­
tych kwalifikacyj zawodowych i mo­
ralnych, a których jedyną legitymacją 
była przedewszystkiem nienawiść do 
Obozu Narodowego i gorliwe jego zwal­
czanie.

Odczytany na czwartkowej rozpra­
wie akt oskarżenia przeciwko Twar­
dowskiemu oraz przeciw b. wicestaro- 
ście Tomaszowi Roszkowskiemu i b. 
kanceliście Błażejowi Leśniakowi, bu­
dził poprostu grozę i przerażenie.

Dr. Adam Twardowski był starostą 
powiatowym w Działdowie od 8. 4. 1933 
r. do 21 czerwca 1935 r., kiedy to otrzy­
mał nominację na stanowisko radcy 
wojewódzkiego w Toruniu. Zwolniony 
został ze służby państwowej w dniu 
30 lipca ub. r. a aresztowano go w dniu 
6 sierpnia w Warszawie. W dwuletnim 
okresie swych „rządów“ w Działdowie 
popełnił szereg nadużyć, przywłaszcza­
jąc sobie znaczne sumy z pieniędzy pu­
blicznych, prowadząc gospodarkę fi­
nansową powiatu wbrew obowiązują­
cym przepisom, bez prawidłowej ra­
chunkowości i nie przeprowadzając 
przez księgi wielkich obrotów gotów­
kowych, co do których winien się był 
rozliczyć.

W szczególności przywłaszczył on 
sobie z otrzymanych od różnych insty- 
tucyj finansowych subwencyj i kredy­
tów kwotę 36 628 zł, przyczem celem 
ukrycia przywłaszczonej gotówki rozli­
czał ją wobec odnośnych instytucyj 
fikcyjnemi rachunkami i listami płac.

b) do wskazywania zasady, że lu­
dzie wsi, zajmujący stanowiska spo­
łeczne, mają obowiązek utrzymywać 
ścisłą łączność ze swem środowiskiem 
wiejskiem i spełniać wobec niego rolę 
przodowników kulturalnych.

Zjazd wezwał prasę katolicką, by 
na swych łamach propagowała tylko 
Zasady katolickie oraz popierała te or­
ganizacje społeczno-kulturalne i zawo­
dowe, które są zgodne ze światopoglą­
dem katolickim, oraz rodziców katolic­
kich do popierania tylko takich ksią­
żek i czasopism dla dzieci, które'ma­
ją charakter wyraźnie katolicki.

Prezesem Okręgu wybrany został 
większością głosów p. Piotr Lorkiewicz 
z Poznania. Do wydziału wykonaw­
czego należeć będą pp. Kazimierz Bar­
lik — wiceprezes, Stanisław Kitka — 
sekretarz, Alojzy Kruppik — skarbnik, 
a jako referenci pp. Bronisław Ikert, 
Władysław Bogusławski, Florjan Spor­
ny i każdorazowy prezes koła Poznań.
Z prowincji wybrani zostali do zarzą­
du okręgowego pp. Leon Dachtera z 
Bydgoszczy, Wiktor Hedeszyński z Bu­
dzynia, Walenty Kasprzyk z Kościelca, 
Tomasz Weiss z Leszna, Franciszek 
Wargacki z Chorzemina, Aleksander 
Urbański z Rogoźna, Ludwik Słomiń- 
ski z Szczepankowa, Franciszek Kokot 
z Mielęcina, Czesław Maliński z Jaro­
cina i Stanisław Jóźwiak z Jarosław­
ca. Oprócz tego do zarządu okręgowe- i 
go należy prezes honorowy p. Stani- j 
sław Glapiński z Przylepek. Do korni- i 
sji rewizyjnej wybrano pp. Kowalskie­
go z Gniezna, Beiserta i Szafrana z 
Poznania, a jako zastępców pp. Sikor­
skiego i Weinerta. Delegatem do za­
rządu głównego jest p. Ikert, a jego 
zastępcą p. Bogusławski. W końco- 
wem przemówieniu prezes p. Siciński 
zaapelował do zgromadzonych, aby 
wszelkiemi siłami popierali dążenia 
Tow. Popierania Budowy Szkół Po­
wszechnych, poczem po odśpiewaniu 
„Boże coś Polskę** — zjazd zamknięto.

Dalej przywłaszczył sobie kwotę 591 zł 
subwencji m. Działdowa dla L. O. P. P. 
dalej kwotę 500 zł z kasy „Rodziny U- 
rzędniczej“ w Działdowie, kwotę 590 
zł z funduszów starostwa na szkodę 
szofera Edwarda Szolca z należnego 
mu wynagrodzenia za przejazdy samo­
chodowe, przyczem podrobił pokwito­
wanie, podpisując je nazwiskiem wy­
mienionego szofera. Wreszcie przywła­
szczył sobie kwotę 106 zł na szkodę Ko­
mitetu Funduszu Pracy oraz kwotę 
187,90 zł na szkodę poselstwa japoń­
skiego w Warszawie, skąd pobrał — 
będąc już zwolnionym ze służby pań­
stwowej — kwotę tę tytułem zwrotu 
wydatków, poniesionych przez staro­
stwo działdowskie w związku z prze­
wiezieniem samochodami ks. japoń­
skiego Kaya i jego małżonki oraz świ­
ty ze stacji granicznej Krasnołęka do 
stacji kolejowej w Działdowie.

Ponadto, przekraczając swą władzę 
i nie dopełniając obowiązków urzędo­
wych, działał na szkodę interesu pu­
blicznego przez prowadzenie gospodar­
ki powiatu świadomie wbrew obowią­
zującym przepisom prawnym, nie 
przestrzegając granic budżetu oraz u- 
skuteczniając wydatki budżetem nie­
przewidziane względnie przekraczając 
samowolnie wysokości poszczególnych 
ustalonych w budżecie pozycyj, bez 
uzyskania uchwał odnośnych organów 
powiatowych, a więc wydziału i sejmi­
ku powiatowego. Wskutek tego dopro­
wadził powiat działdowski do znacz­
nego zadłużenia, które ze stanu 
265 527,27 zł w dn. 31. III. 1933 r. wzro­
sła w przeciągu lat dwóch do 31. III. 
1935 r. do sumy 611296,78 zł. Celem 
ukrycia wyników swej gospodarki 
Twardowski nie zwoływał posiedzeń 
wydziału powiatowego przez przeszło 
10 miesięcy, a sprawozdań powiatowej 
komisji rewizyjnej, która w odnośnych 
protokółach krytykowała jego gospo­
darkę, nie przedkładał ani wydziałowi 
ani sejmikowi powiatowemu. Badany 
w tej sprawie Twardowski tłumaczył 
się, że wydziału powiatowego nie zwo­
ływał, gdyż zasiadali tam ludzie wro­
go usposobieni do istniejącego reżimu, 
którzy utrudniali mu pracę w okresie 
wyborów samorządowych na wsi. 
(Głośny napad na posiedzeniu sejmiku 
na deputowanego narodowego h. po­
sła p. Kamińskiego z W. Turzy!).
(Ciąg dalszy w wydaniu porannem).

Gimnazjum Męskie i Prywatna
Szkoła Powszechna Ks.Ks. Jezuitów

ogłasza wpisy uczniów na rok szkolny 1936/37. *s i»«
Egzamin wstępny 22 i 23 czerwca. Prospekty na żądanie.

0 zajścia w Zagórowie
Proces pr&ed sądern okręgowym w Kaliszu

K a 1 i s z, 27. 5. W dniu 25 b. m. 
.przed sądlem okręgowym w Kaliszu za­
siadło 55 osób, oskarżonych o pamięt­
ne zajścia z dnia 5 lutego r. b. w Za­
górowie.

Oskarżeni są przeważnie członkami, 
ewentualnie sympatykami Stronnictwa 
Narodowego.

Ponieważ do sprawy powołanych 
jest ze strony prokuratora i obrony stu 
kilkudziesięciu świadków, którzy zgru­
powali się w korytarzach, przylegają­
cych do sali rozpraw, panuje tu tłok i 
ścisk ogromny. Zmęczeni świadkowie, 
którzy przybyli z miejscowości, odle­
głych o 40— 50 km, wypoczywają na 
podłodze i schodach korytarza.

Stół .prasy licznie obsadzony przez 
przedstawicieli pism, a nawet żydow­
skich żargonówek.

Na salę wchodzi sąd: przew. wice­
prezes sędzia Matusewicz, wotanci s. o. 
Jastrzembski i s. o. Łyczynek; jako o- 
skarżyciel zasiada podprokurator Kro- 
piewnicki.

Akt oskarżenia zarzuca oskarżonym, 
że w dniu. 5 lutego r. b. w Zagórowie 
pow. konińskiego wzięli udział w zbie­
gowisku publicznem, dopuścili się na­
paści na funkcjonariuszy P. P., pobili 
9 osób, wybijali szyby, niszczyli urzą­
dzenia bóżnicy, sklepów i mieszkań lud­
ności żydowskiej, przyczem pod groźbą 
pobicia i zniszczenia towaru, zmusili 
kupców Żydów do nieuprawiąnia han­
dlu. Poza tem Kacpra Kołatę i Jana 
Pawlaka akt oskarżenia pomawia o to, 
że w pierwszych dniach lutego r. b. z 
terenu pow. konińskiego i kaliskiego 
wezwali na dzień 5 lutego r. b. do Za­
górowa członków poszczególnych pla­
cówek Str. Nar. w celu przeprowadze­
nia przymusowego bojkotu handlu ży­
dowskiego.

Po odczytaniu aktu oskarżenia sąd 
zapytuje oskarżonych czy przyznają się 
do zarzuconego: im aktem oskarżenia 
czynu. Wszyscy oskarżeni zaprzeczają, 
by brali jakikolwiek udział w zajściach 
w Zagórowie.

Na tem zakończono pierwszy dzień 
rozprawy.

DRUGI DZIEŃ PROCESU
Kalisz, 27. 5. — Drugi dzień pro­

cesu, rozpoczął się zeznaniami świad­
ków dowodowych.

Pierwszy zeznaje wicestarosta ko­
niński Wacław Sulkowski. Według ze­
znań świadka już o godz. 7 zaczęły na­
pływać liczne grupy młodych mężczyzn. 
Grupki te zatrzymywały się przy stra­
ganach przyjezdnych kupców żydow­
skich i wzywały handlujących do nie- 
rozkładania towaru, ponieważ i tak 
w dniu tym targować nie będą. Tłum 
stopniowo wzrastał, aż doszedł do licz­
by około 2 tysięcy. Żydzi, widząc wro­
gą postawę tłumu, poczęli opuszczać 
miasto.

Między godz. ii a 12 oskarżony W. 
Światek miał dać hasło rozpoczęcia

Znowu wyroki uwalniające 
w sprawach noszenia „mieizyków“

Sąd okręgowy w Łodzi rozpatrywał 
w tych dniach odwołania narodowców, 
skazanych przez starostwo na kary 
po 30 zł grzywny z zamianą na 3 dni

STRONNICTWO NARODOWE
KOŁO GŁÓWNA

Zebranie plenarne odbędzie się w 
czwartek 28 bm. o godz. 20 w lokalu 
p. Księżyka, uL Główna nr. 38.

KOŁO ŁAZARZ
Kurt kandydatów w czwartek 28 

bm. o godz. 20 w lokalu p. Smoczyka,

KOŁO STARE MIASTO
Zebranie odbędzie się w piątek 29 

bm. o godz. 20 w sali p. Wróblewicza, 
uh Chwaliszewo 68.

bijatyki. Tłum rzucił się na Żydów i

I
 poturbował ich. Uciekających Żydów 
tłum gonił w kierunku małego rynku, 
gdzie mieści się posterunek policji. In­
ne gromady, rozpoczęły wybijanie szyb 
w bóżnicy i sklepach żydowskich, de­
molując urządzenia.

Po zeznaniach wicestarosty sąd 
przystępuje do badania świadków, po­
szkodowanych Żydów. Zeznawali oni, 
że rzeczywiście zostali pobici przez 
jakichś bliżej nieznanych ludzi, jednak 
nie umieli wskazać wśród oksarżonych 
ani sprawców pobicia, ani tych, którzy 
wybijali szyby. T

Następnie zeznaje świadek komen­
dant posterunku p. p. w Zagórowie, 
starszy przodownik Kała. Zeznania te­
go świadka w zupełności pokrywają 
się z zeznaniami świadka wicestaroety. 
Równocześnie świadek wyjaśnia, ja- 
kiemi siłami policja rozporządzała w 
dniu 5 lutego. Z zeznań jego okazuje 
się, że było 17 policjantów, a następnie 
na telefoniczne żądanie pomocy, przy­
było jeszcze 22 policjantów z komendy 
powiatowej. Charakteryzując Stronnic­
two Narodowe, świadek Kała wyraził 
się, że w Stronnictwie tem grupują się 
„sami złodzieje i bandyty“.

Większe zainteresowanie wzbudza 
zeznanie świadka, posterunkowego Li­
sa, który na pytanie, czy wśród oskar­
żonych niema konfidentów P. P., za­
przecza, jednak wzięty w krzyżowy 
ogień pytań, przyznaje, że oskarżony 
Tomczak udzielał policji pewnych in- 
formacyj, za co otrzymywał czasem 3 
zł, czasem 2 zł. Początkowo świadek 
mówi, że Tomczak udzielał jedynie 
wiadomości kryminalnych, przyciśnię­
ty jednak do muru, przyznał, że poli­
cja korzystała z usług Tomczaka i w 
sprawach politycznych.

Po , świadkach dowodowych prze­
wijają się przed sądem świadkowie 
odwodowi;

Zainteresowanie wzbudza zeznanie 
świadka Ireny Stankowskiej, która 
pełniła funkcje sekretarza rejonu S. N. 
Września, do którego należy obwód 
Zagórów.

Świadek: — Żadnych pism zwołu­
jących placówki na dzień 5 lutego do 
Zagórowa, nie wysyłano, a nawet za­
rząd powiatowy S. N. wysłał specjalny 
okólnik do wszystkich podległych so­
bie placówek, aby nie respektowały 
żadnych pism, nieopatrzonych pieczę­
cią obwodową S. N. i nie podpisanych 
przez prezesa powiatowego.

Śwd. Aleksander Broniarczyk: — 
Którejś nocy otrzymałem jakieś pismo 
bez żadnego podpisu i pieczęci, które 
cówką do Zagórza. Pismo to wy­
dać się do Zagórowa. Pismo to wy­
dało mi się podejrzane i nie respekto­
wałem go. Przy sposobności sprawdzi­
łem w zarządzie powiatowym, że pi­
smo takie nie było wysyłane.

Na tem zeznaniu dzisiejszy prze­
wód sądowy został zakończony.

aresztu za noszenie mundurów i od­
znak Stronnictwa Narodowego.

Oskarżeni byli: Tadeusz Warchoł, 
Wacław Bartczak, Leon Przybylski, 
Bronisław Dorosiewicz, Kazimierz Zie- 
lak, Edward Wiśniewski, Stefan Da- 
łecki, Józef Gruszka, Franciszek La­
skowski i Michał Stajuda.

Sąd okręgowy wszystkich zwolnił 
od winy i kary, z wyjątkiem Laskow­
skiego, którego skazał na 10 zł grzyw­
ny z zamianą na 1 dzień aresztu.

Kobieto — w razie wojny dom Twój 
stanie się celem ataków samolotów 
nieprzyjacielskich. L. O. P. P. pouczy 
Cię, jak go obronić. Zapisz się nie­
zwłocznie na członka L. O. P. P. Za­
pisy do Kół Kobiecych przyjmuje Ośro­
dek Propagandy I*. O. P. P„ ul. 27 
Grudnia 19 i Biuro Okręgu Wojewódz- 

kiego, ul. Fredry 3, m. 4.



Numer 248 = Kurier Poznański, piątek, 29 maja 1936 Strona 5 '

Stańmy wszyscy w ofiarnym szeregu!

Składki na samolot „Chrobry”
W dalszym ciągu złożono na samolot 

„Chrobry“ następujące ofiary:
Michał Czarnecki, Marsz. Focha 30 
K. Stojanowscy, Poznań 
Danusia Ćwiklińska z wezwaniem 

koleżanek I klasy gimnazjum 
pod wezwaniem Najśw. Serca w 
Poznaniu

Zebrane w agenturze gazet p.
Franc. Gierszewskiego, Lwówek, 
od abonentów: dr. St. Szambor­
ski 3,—, Fr. Gierszewski 2,—,
Fr. Mroczyński 2,—, apt. Z. Spę- 
dowski 3,—, Jan Mroczkiewicz 
5,—, Lech Mroczkiewicz 1,—, J.
Bloch 0,50, W. Sopoliński 2—, M. 
Gierszewski 1,—, U. Sobkówna
1, —, Fr. Sobek 2,—, Maślanka
2, —, Filip W. 3,—, Bzdawka 3,—,
Fr. Szczechowski 1,—, L. Ję- 
szczak 1,—, Wacław Jankowski
3, —, Marjan Burdajewicz 1,—, dr.
Świtalski 5,—, Budzyńska 0,50, 
lek. wet. Murawski 5,—, Janina 
Skutecka 5,—, Stefan Matecki 
0,50, J. Bąbelek 1,—, Fr. Grams 
1,—, Jadwiga Kolińska 2,—, St. 
Gruszkiewicz 0,50, Leon Bukie- 
wicz 2,—„ Gierczyk 2,—, Janusz 
Forecki 5,—

U. F.
Stefan Cichocki, Poznań 
Pracownicy gastr. Kawiarni „Ita- 

lja“ z apelem do swych kolegów 
tej branży, by dorzucili grosza 
na budowę „Chrobrych“: Hiero­
nim Szepke 1,—, Stanisław Wi­
śniewski 1,—, Stanisław Raszew­
ski 1,—, Kazimierz Zębski 1,—,
Jan Karpiński 1,—, Juljan Płot- 
kowiak 1,—, Leon Adamczak 1,—, 
Władysław Białek 1,—, Zbigniew 
Kupś 1,—, Jan Kaczmarek 1,—, 
Władysław Lewandowski 1,—,
Feliks Kapała 1,—, II. W. 1,—

razem 13,
M. H. K. T. G. 2,
Gmina kl. Ila im. Tadeusza Ko-

10,- 
10-

9 __

razem 66,— 
5,- 

50,—

szek Kordek 0,50, Ignacy Łucz- 
kiewicz 0,50, Franciszek Maćko­
wiak 0,50, Kazimierz Marcin­
kowski 0,50, Aleksander Mej er 
0,50, Walenty Miśkowiak 0,50, 
Anna Osowska 0,50, Ignacy Stry- 
charczyk 0,50, Piotr Szymkowiak 
0,50, Wincenty Szulc 0,50, Wła­
dysław Woźniński 0,50, Maks. 
Weleda 0,50, Ludwika Wieczor- 
kowa 0,50, Franciszek Bierna- 
czyk 0,30, Leon Perlikowski 0,20

razem
Władysław Cichoszewski, Polado- 

wo, p. Śmigiel
Marcin Michalczak, Poladowo, p.

Śmigiel
Jan Kuśnierczak, Poladowo, p.

Śmigiel
Władysław Majer, Poladowo, p.

Śmigiel
W. Nowakowski, Młyn Motorowy,

Koźmin
Pracownicy fy. W. Nowakowski,

Koźmin: Franciszek Kolaski
1,50, Jan Florkowski 0,50, Piotr
Rurka 0,50, Jan Witczak 1,—,
Andrzej Lewicki 0,50, Ignacy
Włódarczak 0,50, Jan Matłoka
0,30, Benigna Otworowska 1,—, 
razem

Teodor Ziemlicki, urząd pocztowy
Skolimów, z wezwaniem do skła­
dek łódzkich pocztowców

Rodzina wielkopolska (rodzice i 2 
synów) na G. Śląsku

Zebrane wśród członków dyrekcji 
i pracowników Komunalnej Kasy 
Oszczędności w Lesznie

Ignacy Stelmaszyk, Gniezno 
Franciszek Perlikiewicz, Gniezno 
Agentura gazet, Skoki, zebrane

przez p. Teofila Rochowiaka: Te­
ofil Rochowiak 1,—, Feliks Woj­
ciechowski 1,—, Urban 0,50, Da- 
nielski 0,50, Zemmf 1,—, razem 

por. rez. Bronisław Pankalla, jun.,
Jaktorowo, p. Chodzież

38,—

1-
1,—

0,50

0,50

10,—

5,80

2,-

75,—

24,-
2 — 
3,—

4-
20,—

Szczyt techniki lekarsko - kosmetycznej
Źródłem życia jest słońce, o ile życiodajne promienie przyswajamy umiarkowa­
nie. Nadmiernemu wnikaniu energji słonecznej do ustroju zapobiegają jako filtry: 
D-ra Lustra krem „Uitrasol“, olejek „Negrita“ lub emulsja „Ultrasol“ (płynna). 
Preparaty te chronią przed zapaleniem skóry, przyspieszają równomierne opale­

nie, a dzięki zawartości emanacji świetlnej — ożywiają cerę.
Tg 915

ściuszki przy Pryw. Gimn. Męsk. 
Colegium Marianum 10,—

dr. Dalbor Władysław, Zbąszyńska 11 25,— 
dr. Wincenty Łapa 10,—
Piotr Nowakowski, Poznań 5,—
Józef Bubak, Komorowice, p. Biała 1,—
Stanisław Zoń, Komorowice p. Biała 1,—
adw. Br. Mądry, Zbąszyń 10,—
inż. Adolf Czaykowski, Bytyń, p.

Szamotuły 5,—
dr. Stanisław .Witkowski, Ostrów 

Wlkp. 10,—
budown. Franciszek Polaszek, Go­

styń 20,—
dr. Józef Wnęk, Poznań 10,—
J. Lipka, Katowice 6,20

Józef Krzyżaniak 2,—
Marysia Rakowska, Wspólna 41 1,—
Wiesław Rakowski, Wspólna 41 1,—
i^ofja Suchowiakowa 2,—
dr. Bernackł, Rzeczypospolitej 2 20,—
Józef, Walery i Helena Goebeł 50,—
Hieronim Leśniewicz 5,—
Zebrane wśród członków zarzą­

du Poznańskiego Okręgowego 
Związku Lekko-atletycznego, z 
wezwaniem do naśladowania za­

Pracownicy firmy Ł. Grześkowiak, 
Połajewo: P. Otworowska 3,—, B. 

Krzemieniewski 3,—, L. Kobyłka 
2,—, Cz. Stochaj 2,—, J. Bukow­
ski 1,—, A. Netz 1,—, J. Malaj- 
szczak 0,50, J. Kopanierz 0,50, Fr.

rządu P. Z. O. P. N. 6,15
B. B. 5,—-
Władysław Piędzicki 10,—
Marciniak 1,—
A. Mazik, Biel, zrealizowany ku­

pon obligacji pożyczk. 15,—
prof. dr. Ludwik Skubiszewski 10,—
Władysław Zlotogórski, Poznań,

Kramarska 19/20 30,—
Marjan Wirski, Poznań 2,—

Ott 0,50 razem 13,50
Łucjan Grześkowiak, Połajewo 10,—
ks. prób. M. Lewandowicz, Miejska

Górka 10,—
Antoni Borowicz, Miejska Górka 5,—
ks. prób. B. Bryliński, Olszowa, p.

Kępno 7,—
Hipolit Płocieniak, maj. Dąbcze, p.

Rydzyna 50,—
Maksymiljan Petersch, Kraków 5,—

Razem z poprzednio kwitowanemi 22.574.65 
Staraniem narodowej „Gazety Pol­

skiej“ w Kościanie zebrano 
(wpłacone i zadeklarowane) 958,16

W ekspozyturze łódzkiej „Orędow­
nika“ złożono 255,50

Zadeklarowano i uchwalono wy­
płacić 3.834,60

Razem wpłacono, zadeklarowano i 
uchwalono wypłacić 27.822,91

Zebrane w agenturze gazet p. Jana 
Jakubiaka w Bojanowie: Wincen­

ty Kociałkowski 5,—, Lepczyń- 
ska, Gołaszyn 5,—, Franciszek 
Grduszak 1,—, Jan Jakubiak 1,—, 
Jan Kaźmierczak 1,—, Ludwik 
Latuszak 1,—, Malyszczyk 1,—, 
Stanisław Ossowski 1,—, Florjan 
Radojewski 1,—, Izabela Stry- 
czyńska 1,—, Antoni Szymanow­
ski 1,—, Edmund Tyrakowski 
1,—, Jerzy Weigt 1,—, Franci­
szek Wujczak 1,—, Marcin Jędro- 
wiak 2,—, Marja Lasocka 2,—-, 
Teodor Bilski 0,50, Budziak 0,50, 
Antoni Drożdżyński 0,50, Kazi­
mierz Gasik 0,50, Leon Gawroń­
ski 0,50, Józef Graczyk 0,50, Fran­
ciszek Jakubiak 0,50, Józef Kę­
dziora 0,50, Stanisław Kędziora 
0,50, Jakób Kamzol 0,50, Franci-

Neurastenikom, których przypadło­
ści polegają na zaburzeniach organów 
podbrzusza, pomaga częstokroć dosko- 
hale naturalna woda gorzka, Franei- 
szka-Józefa, zażywana kilka razy 
dziennie po pół łyżki stołowej.

Tg 914

W nr. 244 pokwitowaliśmy — ks. prób. 
Ploszyński, Gościeszyn, zamiast ks. prób. 
Graszyńśki, Gościeszyn 10,10 zl, — Stron. 
Narodowe, Warta, zebrane podczas kwesty 
ulicznej 63,18 zamiast 63,08 zl. —. W nr. 
246 zamiast: Józef Szebeko 10,— zl, winno 
być: Józefa Szebeko 10,— zł.

Bank Ludowy w Wągrowcu na samolot „Chrobry“

1" Kulińskiego na samolot „Chrobry“ 250 zło­
tych.

O fakcie tym donosimy z prawdziwą 
przeznaczyć na skutek inicjatywy płk. rez. radością i uznaniem.

Piękny gest Bractwa Kurkowego w Pniewach
Kurkowe Bractwo Strzeleckie w Pnie- I nego strzelania, które odbędzie się w dru- 

wach na zebraniu plenarnem w dniu 21 i gi dzień Zielonych Świątek, w Strzelnicy 
b. m. uchwaliło ustawić podczas tradycyj- 1 osobną tarcz do oddania strzałów dla

Dła iiiUi/i 
1o*Fo4antwa -

Higieniczne i ekonomiczne
przechowywani« artykułów spożywczych

.ELECTROLUX*« chłodniach

CMM«. .ELECTROLUX" rtudow.« M "• »»*«• 
«•»Iłlnuo« Pl«t.« • Munłtion • b.» motoru
b»> ooKi ruchomych. O»toł.)ł boidlwt.e«"l»
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ELECTROLUX sr.zo.c.
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członków Bractwa Kurkowego i dla pu­
bliczności. Ustanowione będą 3 piękne 
nagrody.

Czysty zysk przeznaczony będzie na zm- 
kupno samolotu wojskowego „Chrobry“.

SPORT

Czytajcie i abonujcie
„Jlustracie Polskąff

■W

Aquaplante ?

Już tylko trzy dni dzielą nas od do­
rocznego wyścigu pływackiego „Orędow­
nika“, który w tym roku zapowiada się

Koszykarze 
jadą na Olimpjadę

Wspaniale zwycięstwo poznańskiego K. 
P. W. w Genewie przechyliło ostatecznie 
szalę na korzyść wysłania naszych koszy­
karzy na igrzyska do Berlina. P. K. Ol. de­
finitywnie zdecydował wysłanie koszyka­
rzy do Berlina. W sprawie wysłania dru­
żyny szczypiorniaka, piłki nożnej i pływa­
ków, postanowiono zaczekać na wynik dal­
szych eliminacyj.

Kolarstwo
Narodowa drużyna szosowców ustalona zo­

stała na ostatnim zebrania komisji sportowej 
r. Z. T. K. Drużyna, w której brak Oleckie­
go, Zielińskiego, Konopczyńskiego i zdyskwali­
fikowanego Kiełbasy, przedstawia się następu­
jąco: Michalak (F. B.), Napierała (F. B.), Tar­
goński (Warśz.), Starzyński (F, B.), Cyran (Po­
lonia), Wasilewski (K. B.). Korsak-Zalewski 
(WTĆ). Ig.naczak (Prąd), Zagórski (Jur). Mat- 
czak (WTC), Kapiak Józef (Wam.) Kapiak 
Miecz. (Prąd), Jankowski (Okęcie), Prymas 
(Pol) i Głowacki (Pol).

Pierwszy trening drużyny odbędzie się 1 
czerwca na 1<M) km. na czas. Do treningu do­
puszczeni będą Olecki, Konopczyński, Zieliński 
i Kiełbasa.

Kiełbasa został ułaskawiony i „odwleczony". 
Stwierdzono współwinnych, którzy zachęcali 
Kiełbasę do korzystania z pomocy w czasie wy­
ścigów Warszawa—Berlin. Za to ukarani zo­
stali jednoroczna dyskwalifikacja pp. Boćwiński 
i żłobecki.

Oferta Szamoty, trenowania naszej narodo­
wej drużyny szosowej została przez PZTK od­
rzucona. Szamota zażądał 600 zł miesięcznie, o- 
raz zwrot kosztów wyżywienia, mieszkania i ko­
sztów, związanych z przyjazdem z Paryża do 
Polski. Te wygórowane warunki P. Z. T. K. 
odrzucił. Kolarzy trenować będzie p. Wieznic- 
ki, zaangażowany na trzy miesiące.

Narodowa drużyna torowców ustalona zo­
stanie po eliminacjach.

Mołocyklizm
Próby bicia rekordów Polski urządza w nie­

dzielę 7 b. m. Motoklub „Unja“. Zgłoszenia 
przyjmuje do dnia 4 czerwca sekretariat „Unji“, 
ul. Zielona 6, tel. 51-87. Dotąd zgłosili się A.. 
Ziółkowski na DKW 2-30 cm i J. Mieloch na 
Norton 500 om.

Wyścig o „V złoty kask“ organizuje „Unja“ 
w niedzielę 14 czerwca na terze w Ławicy.

Piłka nożna
„Bocskay“ — „Warta“. W sobotę. 30 b. m. 

rozegrane zostanie w Poznaniu na boisku „War-

niezwykle atrakcyjnie. Zainteresowanie 
poniedziałkową imprezą jest bardzo ży­
we, o czem świadczą zarówno liczne zgło- 
szenia zawodniczek i zawodników, jak i 
zgłoszenia nagród. .

Znacznie większem zainteresowaniem 
cieszy się bieg pań, który rozegrany zo­
stanie o wyjątkowo poważną stawkę, a 
mianowicie o wspaniałą nagrodę repre­
zentacyjnego domu mody W. 1 S. Schu­
bert, który w myśl zasady: „Wszystko dla 
pani“, ufundował cenną nagrodę. — 
Wszystkie nagrody wystawione będą od 
piątku w oknie zakładu fotograficznego 
p. Plucińskiego, w gmachu naszego wy­
dawnictwa, św. Marcin 70. Tamże przyj­
muje się dalsze zgłoszenia do wyścigu pły­
wackiego i biegu motorówek o nagrodę 
firmy S. Malcherek.

Początek imprez na mecie przy ogro­
dzie Bractwa Kurkowego w Szelągu w po­
niedziałek o godz. 11,30. Obok atrakcyj­
nego wyścigu motorówek odbędzie się po 
raz pierwszy w Poznaniu pokaz sportu, 
zwanego przez Francuzów aąuaplante. — 
Bywalcy kinowi widzieli już takie popi­
sy na ekranie, jako aktualność z jakiejś 
plaży na Riwierze lub Kalifornji. Nazwą 
tą określają Francuzi jazdę na desce, ho­
lowanej przez motorówkę. Pierwszy po­
pis w tej jeździć w Poznaniu ujrzymy na 
Warcie ,w poniedziałek, na mecie wyści­
gu międzymostowego o nagrodę „Orędow­
nika“.

Nagrody Sportowe

V
PUHARY 
ŻETONY 
MEDALE

W Wielki wybór -ceny niskieilT.GĄSIOROWSKI
1 POZNAŃ-5W. MARCIN U 
.Jk_ , TELEFON 5528.

Pg 4881-22,51

ty“ międzynarodowe spotkanie „Warty“ a bu- 
dapeeztftekim klubem „Bocsikay“.

„Bocskay“ jest jedną z czołowych drużyn 
węgierskich i odnosi w ostatnich latach pierw­
szorzędne w-yniki. Dość powiedzieć, że-ostait- 
nie wyniki „Booskayhj“, to wygrana 4:2 z „Uj-. 
pest“, z „Hungarją“ 2:1 i z „Forencva-ros" 1:1.

W, drużynie „Bosckąy“ znajdujemy stałych 5 
reprezentantów Węgier, mianowicie: Marko®, 
Teleki, Palotas, Vago i Janzso. Ostatnie wynw 
ki zagraniczne: z Fiorentiną 4:0 i 5:2. z Paler­
mo 3:2. Mecz odbędzie się punktualnie o god®. 
18,30. Mimo wielkich kosztów sprowadzenia tej 
znakomitej drużyny, zarząd „Warty“ podwyż­
szył ceny biletów na trybunę tylko nieznacz­
nie. (ko-m.)

Pływanie
Karpiński, znany reprezentacyjny pływak 

polski, zaproszony został do Berlina na trening 
przedolimpijski przez Deutsche Studenteńsc-haft,

Kokali-Kowalcwska, znana nasza zawodnicz­
ka w skokach do wody, udaje się na 6-eioty- 
godniowy trening do Splitu w Jugosławii. Liczy 
ona na to. że wejdzie w skład naszej reprezen­
tacji olimpijskiej.

Obecnie Kowalewska trenuje gimnastykę w 
Sokole razem z mężem swym Pietrzykowskim, 
również znanym skoczkiem wodnym.

Przed oiimpjadą
Komitet organizacyjny poświęcił specjalną u- 

wagę działowi informacyjno-eprawozdawczemu. 
Tysiące najlepszych miejsc na stadjonie olimpij­
skim zarezerwowano dla prasy krajowej i zagra­
nicznej, zapewniając jednocześnie wszelkie moa- 
liwośoi techniczne szybkiej obsługi całego świa­
ta.

Początkowo liczbę daienmikamzy zagranicz­
nych określono na 10 procent liczebności drużyn 
reprezentacyjnych, potem jednek poczyniono od 
tej zasady szereg odstępstw tak. że liczyć się 
należy z przyjazdem ponad 800 przedstawicieli 
prasy z poza Niemiec.
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Kalendarz rzym.-kat
Piątek: Augustyna b. w. 
Sobota: Feliksa p. 

Kalendarz słowiański 
Piątek: Boguchwały 
Sobota: Sulimira 

Słońca: wschód 3,89 
zachód 20,01

Długość dnia 16 g, 22 min. 
Księżyca: wschód 13,03 

zachód 0,3ł
Faza: 7 dzień przed pełnią.

Stan wody w Warcie według notowań In­
spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu: 
Dziś plus 0,19 mtr.

Przepowiednia pogody na piątek: Po­
chmurno i chłodno z przełotnemi 
rhiojscowemi deszczami. W nocy 
zimno.

NOCNA SŁUŻBA APTEK.
śródmieście: Apt. Pod Eskulapem, pi. Wol­

ności 13. — Apt. Pod Złotym Lwem. St, Rynek 
75. — Apt. przy pi. Sapieżyfrskim 1. — Apt. na 
Chwaliszewie 76. — Jeżyce: Apt. Pod Gwiazdą, 
ul. Kraszewskiego 12. — Łazarz: Apt. przy Par­
ku Wilsona, ul. M. Focha 47, — Wilda: Apt.. 
Pod Koroną, G. Wilda 61. — Dębiec: Apt. przy 
ul. Dubieckiej 6. — Solacz: Apt. przy ul. Mazo­
wieckiej 12. — Główna: Apt. przy Krzyżu, ul. 
Główna 18. — Starolęka: Apt. miejscowa.

IdkiJłlldl HUHSKÏÏ
poziumra

WYCIECZKI
— * Na Zielone Świątki do Gdyni. —

Dyrekcja kolejowa w Poznaniu urucha­
mia w sobotę, 30 bm. o godz. 23,20 pociąg 
popularny do Gdyni. Koszt przejazdu 
wyniesie od osoby 12 złotych. Powrót do 
Poznania nastąpi 2 czerwca o godz. 6 ra­
no. (sk.)

WYKŁADY
— * O lepsze jutro. Przeżywamy prze­

łomowe czasy walk o zmianę ustrojów 
państw świata z braku wielkich, szlachet­
nych i realnych idei. Idee takie daje nasz 
genjalny rodak z Poznania, dziś niestety 
mało jeszcze znany, Hoene-Wroński. Je­
go dziewięć idei-reform tworzą syntetycz­
ny program całokształtu życia gospodar­
czego, państwowego i społecznego. •

O jego życiu, jego głębokiej i wszech­
stronnej nauce, jego ideach - reformach, 
oraz niezawodnych wskazaniach, mogą­
cych usunąć wszelkie zlo bezpowrotnie, 

.wygłosi znany prelegent, prof. Jan Kwie­
ciński, autor wielu książek, dwa odczyty 
na tematy: 1) „Geńjusz świata zbawcą na­
rodu i ludzkości“, 2) „Harmónja społeczna 
jako rozwój ewolucyjny — trwała zgoda 
— powszechny dobrobyt“.

Odczyty te zostaną wygłoszone w pią­
tek, 29. b. m., o godz. 20 w sali 17 Uniwer­
sytetu (Collegium minus). Bilety w ce­
nie 25, 45 i 90 groszy nwżna wcześniej na­
bywać tamże. Czysty dochód przeznacza 
się na propagandę ideologii Hoene-Wroń- 
skiego i bezrobotnych miasta Poznania.
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KRONIKA MIEJSCOWA

/

KOMUNIKAT ORBISU. Pociąg popu­
larny do Gdyni, wyjazd 30. bm. godz. 23,20, 
powrót do Poznania 2. 6. godz. 5.58. Karta 
uczestn. zł 12,—. Wycieczka autokarem: 
Poznań — Kórnik — Miłosław — Winno- 
góra, ze zwiedzeniem zabytków, karta 
uczestn. zł 9,—. Zgłoszenia do soboty, dn. 
30. bm. godz.. 12,00 w P. B. P. „ORBIS“, 
PI. Wolności 9. Telf 52-18.

ng 11 280
— * Post ścisły. W nadchodzącą so­

botę, dnia 30 bm., jako w wigilię Zesła­
nia Ducha św., obowiązuje post ścisły. — 
Należy wstrzymać się od potraw mię­
snych. (rf.)

— * Z zebrania organizacyjnego komi­
tetu „Dnia Morza“. W sali posiedzeń ra­
dy miejskiej odbyło się zwołane przez za­
rząd okręgowy Ligi Morskiej i Kolonial­
nej w Poznaniu zebranie komitetu „Dnia 
Morza“. Obrady zagaił wiceprezes zarzą­
du okręgowego, adw. Cz. Chmielewski, po­
czerń przedłożył zebranym listę propono­
wanych kandydatów do komitetu, którą 
zebrani przyjęli. Zkolei kier, biura zarzą­
du okręgowego L. M. i K„ p. Podolak 
przedstawił krótko zadania, jakie będą 
miały poszczególne komisje: obchodowa, 
zbiórkowa, propagandowa, prasowa, im­
prezowa i sprzedaży nalepek. Po kilku­
minutowej przerwie, zarządzonej przez 
przewodniczącego dla zapisywania się 
zebranych do różnych sekcyj, zabrał głos 
kierownik sekcji zbiórkowej dyr. Sobiń- 
ski, który zaapelował do obecnych o jak 
największe poparcie zbiórki na rzecz L. M. 
i K. Wobec tego, że wolnych głosów nie 
było, przewodniczący zamknął zebranie.

— * Brutalny postępek ucznia. Wczo­
raj około godz. 13,30 ze szkoły powszech­
nej przy ul. Słowackiego wychodziły dzie­
ci po lekcjach. Pomiędzy jedną z grup, 
opuszczających szkołę wynikła kłótnia, 
w czasie której pewien uczeń uderzył tecz­
ką w głowę 13-letnią Janinę Łakomą (ul. 
Piotra Wawrzyniaka 7), zadając jej ranę 
tłuczoną czoła. Dziewczynka na widok

Kramy przy ul. Bukowskiej ustąpią blokom mieszkalnym

H : ■
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li Ru.

Obecnie przeprowadza się rozbiór­
kę kramów przy ulicy Bukowskiej, 
znajdujących się naprzeciw tere­
nów targowych Kramy te wzniesione 
na Powszechną Wystawę Krajową w 
r. 1929, już dawno zasłużyły ną zbu­
rzenie tembardziej, że były to budowle 
prowizoryczne.

W miejscu zburzonych kramów 
wzniesione będą dwa trzy-piętrowe 
bloki mieszkalne przez Towarzystwo 
Ubezpieczeń „Vesta“. Domy te nie bę­

krwi i z bólu zemdlała tak silnie, że trze­
ba było zawezwać pogotowie ratunkowe. 
Przybyły lekarz ocucił ranną dziewczyn­
kę i opatrzył jej głowę, a następnie za­
brał z sobą na stację pogotowia. Zawia­
domiona matka dziewczynki przybyła 
wkrótce i pod jej opieką powróciła dziew­
czynka do domu. Spodziewać się należy, 
że postępek jej brutalnego kolegi zostanie 
przez rodziców chłopca należycie ukara­
ny. (mz.) ■

KOMUNIKATY RÓŻNE
— * Przetargi na roboty miejskie. —

Zarząd miejski rozpisał przetarg na za­
łożenie instalacji elektrycznej i roboty 
ziemno-murarskie i prace tynkarskie w 
szkole powszechnej na Osiedlu Warszaw- 
skiem. Termin składania ofert nä robo­
ty instalacyjne mija w dniu 3 czerwca br., 
a na pozostałe w dniu 6 czerwca br. Poza 
tem zarząd miejski rozpisał przetarg ofer­
towy na roboty stolarskie i ślusarskie 
przy budowie domków mieszkalnych na 
Osiedlu w Krzyżownikach. Termin skła­
dania ofert na roboty stolarskie mija w 
dniu 8 czerwca br., a na roboty ślusarskie 
w dniu 9 czerwca br.

Bliższe szczegóły w wydziale budow­
nictwa naziemnego, Poznań, ul. Nowa, III 
piętro.

W TROSCE 0 WYGLĄD POZNANIA
— * Gdzie nazwa ulicy? Czytelnicy 

zwracają nam uwagę, że przy zbiegu ul. 
Marsz. Focha i Al. Hetmańskiej niema 
tabliczki z napisem Al. Hetmańska. Je­
szcze stosunkowo niedawno była tablicz­
ka, coprawda bardzo zniszczona, tak, że 
napis z trudnością dał się odczytać, obec­
nie brak jej zupełnie. Czemu właśnie na 
Łazarzu niektóre ulice albo posiadają na­
pisy zniszczone, albo wogóle ich nie ma­
ją — niewiadomo, (sk.)

RÓŻNE
— * Kandydatów na kierowców egza­

minować będzie Automobilklub Wielko­
polski. Jak już donosiliśmy, celem wpro­
wadzenia istotnych ułatwień przy uzy­
skaniu pozwoleń na prowadzenie poja­
zdów mechanicznych, wydawanych do­
tychczas przez urzędy wojewódzkie, na 
podstawie egzaminów, przeprowadzonych 
przez te urzędy, minister komunikacji 
przekazał sprawę egzaminowania kie­
rowców i wydawania świadectw Automo­
bilklubowi Polski. Przekazane czynności 
Automobilklub Polski spełniać będzie na 
obszarze województwa poznańskiego przy 
pomocy własnego biura technicznego, u- 
stanowionego przy Automobilklubie Wiel­
kopolski.

Biuro to przeprowadzać będzie egzami­
nowanie kandydatów i załatwiać wszelkie 
formalności, wymagane do uzyskania, po­
zwolenia, łącznie z badaniem lekarskiem. 
Biuro techniczne dla wszystkich powyż-

dą posiadały na parterze składów i 
przeznaczone będą wyłącznie na śred­
nie mieszkania 2-, 3- i 4-pokojowe. O- 
gółem mieszkań tych ma być 80. Za­
raz po zburzeniu kramów przystąpi się 
do kopania fundamentów i wznoszenia 
murów. Przewiduje się, że domy, które 
mają kosztować miljon złotych ■— bę­
dą gotowe w dniu 1 kwietnia 1937 r.

" Dodać należy, że „Vesta“ wybudo­
wała podobne bloki mieszkalne w To­
runiu. (sk)

szych spraw mieści się w lokalu Automo­
bilklubu Wielkopolski, Poznań, ul. Fr. 
Ratajczaka 15 m. 18 (tel. 3669) i rozpoczy­
na z dniem 1 czerwca br. swą działalność 
dla obszaru województwa poznańskiego. 
Godziny biurowe od godz. 10—18, w sobo­
ty od godz. 10—14.

Ubiegający się o uzyskanie pozwolenia 
na prowadzenie pojazdów mechanicznych, 
zamieszkali na terenie województwa po­
znańskiego, zechcą zwracać się we wszyst­
kich sprawach, dotyczącyęh uzyskania 
prawa jazdy, bezpośrednio do powyżej 
wymienionego biura technicznego. Opła­
tę za egzamin w wysokości 20 zł wpłaca­
ną dotąd na P. F. Dr. na konto czek. PKO. 
nr. 183 500 należy od 1 czerwca br. wpła­
cać na PKO. na konto czekowe Automo­
bilklubu Polski w Warszawie nr. 1.648.

— * O odszkodowaniu w związku z 
ustawą amnestyjną. Wobec tego, że nie­
które powiatowe władze administracji o- 
gólnej. właściwe do orzekania o wykro­
czeniach, przewidzianych w przepisach 
ustawy z dnia 3 czerwca 1934 r. o poczcie, 
telegrafie i telefonie nie uwzględniały 
wniosków odnośnych organów o wymie­
rzenie odszkodowania na zasadzie prze­
pisów wspomnianej ustawy, pisząc na 
wnioskach: „amnestja", min. spraw we­
wnętrznych, w porozumieniu z min. spra­
wiedliwości, wyjaśniło okólnikiem z dn. 
11 maja 1936 r., że amnestja dotyczy tyl­
ko skutków karnych, nie umarza nato­
miast cywilno-prawnych skutków czynu, 
zabronionego pod groźbą kary. Jak ż te­
go wynika, prawomocnie orzeczone od­
szkodowanie podlega wykonaniu, mimo 
iż inne kary darowane są na zasadzie 
amnestji. (sk.)

— * Budżet miasta Poznania wyłożony 
do wglądu. Preliminarz budżetowy na r. 
1936-37, sporządzony przez zarząd miej­
ski, wyłożony został do publicznej wiado­
mości w ratuszu, drugie piętro, pokój 33. 
Preliminarz budżetowy na rok 1936-37 wy­
łożony będzie do środy, dnia 3 czerwca br. 
włącznie.

Według przepisów, preliminarz budże­
towy winien być przedkładany władzom 
wojewódzkim z końcem lutego każdego 
roku.

— * Komunikat zarządu miejskiego. —
Od dnia 19 bm. obowiązują na terenie m. 
Poznania nowe przepisy miejscowe o usu­
waniu nieczystości i wód opadowych. —

Jutro kończą się zapisy na wycieczkę do Gołuchowa
W związku z ogłoszoną przez nas 

wycieczką autobusową do Gołuchowa 
w drugi dzień Zielonych Świątek otrzy­
maliśmy do dzisiaj w południe 16 zgło­
szeń.

Wobec tego, że termin zapisów, któ­
re można uskuteczniać w administracji 

* naszego pisma kończy się w piątek, 29

Restauracja w Hotelu Polonia, Grun- 
waldzka 18, poleca bezpłatnie salę nowo- 
odrestaurowaną i pokoje klubowe na 
wszelkie uroczystości. Kuchnia wyborowa. 
Ceny niskie. Wieczorem dancing.
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Baczność Czwartacy !
Poznańskie Koło b. Czwartaków (58 

). p.) zwołuje na dzień 1. czerwca 1936 
(II dzień Zielonych Świąt) wielki ko- 

eżeński Zjazd b. Czwartaków w Po- 
uianiu (koszary 58 ,p. p.)pod protekto- 
■atem ppłk. Pecki, dowódcy 58 p. p„
irezesa honorowego b. Czwartaków.

Na tym zjeździć żadnego Czwartaka 
iie powinno zabraknąć — od ddwód- 
:ów do szeregowców włącznie.

Więc wszyscy -byli Czwartacy, zrze­
szeni i niezrzeszeni na zjazd koleżeń­
ski do Poznania w dniu 1 czerwca 1936

u iHasło: Apel b. Czwartaków w Po- 
maniu dnia 1 czerwca 1936 r.

Celem Zjazdu jest omówienie waż­
nych zagadnień, jak odznaczenie nie- 
AdlPułościow- —

Program:
Godz. 8,15 — zbiórka na dziedzińcu 

koszarowym 58 p. p.
Godz. 8.45 — wymarsz do kościoła 

św. Michała przy ul. Stolarskiej.
Godz. 9-ta — nabożeństwo za pole­

głych Czwartaków.
Godte. 10.15 — obrady.

Godz. 12,30 — obiad żołnierski.
Godz. 13,30 — wymarsz na strzelni­

cę — warownia 7.
Odi godz. 14 obowiązkowe strzelanie

o mistrzostwo Czwartaka na r. 1936-37 
oraz o nagrody. Różne niespodzianki, 
koncert w ogrodzie.

Ojcobójca skazany na śmierć
Sad apelacyjny w Poznaniu zatwier­

dził" w dniu dzisiejszym wyrok sądu 
okręgowego w Bydgoszczy z dnia 21 
kwietnia br. skazujący Pawła Schuen- 
kego, mordercę swojego ojca Franci­
szka Schuenkego, na karę śmierci. 
Ohydnego ojcobójstwa dopuścił się 
Schuenke w dniu 16 stycznia r. b. w 
Sadłogoszczu, pow. szubińskiego.

Wszystkie projekty nowych urządzeń od­
wadniających, względnie projekty uzupeł­
nień oraz zmian w istniejących urządze­
niach odwadniających na nieruchomo­
ściach, nie przedłożone zarządowi miej­
skiemu przed dniem 19 maja 1936 r., win­
ny być wykonane zgodnie z powyższenn 
przepisami.

Nadzór budowlany nad urządzeniami 
odwadniającemi przejął zarząd kanaliza­
cji miejskiej, ul. Grunwaldzka 18,^ wejście 
od podwórza III piętro, pokój 354 a, do­
kąd należy kierować wszelkie nowe wnio­
ski o udzielenie zezwolenia na budowę, 
rozbudowę lub przebudowę urządzeń od­
wadniających.

Troski mieszkańców Poznania
— * „Tenis“ na chodniku. Jak bardzo 

Jeżyce potrzebują boiska do gier i zabaw 
dla dzieci, tego dowodzi choćby ul. Jeżyc­
ka. Oto na chodniku przed domem nr. 
35 niemal codziennie w godzinach popo­
łudniowych odbywają się zabawy w piłkę. 
Jednego dnia na niewielkim odcinku 
chodnika tworzą się dwie grupy „tenisi­
stów“ i rozgrywają „partje“, następnego 
zaś dnia odbywa się tu inna gra w piłkę. 
Tego rodzaju zabawy na chodniku są 
niewskazane, na co zwracają nam uwagę 
Czytelnicy, gdyż niejednokrotnie prze­
chodnie narażeni są na uderzenie piłką. 
Miejmy nadzieję, że młodzież wstrzyma 
się naraz,ie od tych zabaw w nieodpowied- 
niem miejscu do chwili uruchomienia 
boiska przy kościele parafialnym na Je­
życach. (sk.)

KRONIKA WYPADKÓW
— * Ciężki wypadek z browningiem.

Wczoraj około godz. 7 zrana postrzelił 
się przez nieostrożność z browninga 28- 
letni stangret majątku Skórzewo (pow.

b. m. o godz. 12, należy się śpieszyć. 
Przypominamy, że koszt całej wy­

cieczki, obejmującej przejazd, zwiedza­
nie pamiątek historycznych w zamku, 
w Gołuchowie, obiad i podwieczorek, 
który będzie podany w przepięknym 
narkn gołuchowskim, wynosi tylko 
9 złotych.
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Wizja lokalna w Opalenicy
3-ci dzień procesu przeciw małżonkom Jaworskim

Grodzisk. (Tel. wł.). W dniu dzi­
siejszym o godz. 9 sąd, w obecności ko­
mendanta P. P. podkom. Wróblewskie­
go i dyrektora Ciecierskiego przepro­
wadził wizję lokalną na terenie cu­
krowni opalenickiej, a mianowicie w 
biurze wypłat na pierwszem, piętrze, 
urzędował św. gdzie Zapaliński, na- 
stępnie w gabinecie dyr., i w biurze 
kasy, gdzie demonstrowano sposób za­
mykania kasy ogniotrwałej, z której 
krytycznego dnia skradziono 80 tys. zł.

Krótko po godz. 10, na terenie cu­
krowni, sąd przesłuchał świadków: wi­
cedyrektora cukrowni Henryka Rettin- 
gera, stróża nocnego Ignacego Kasper­
skiego, portjera Marciniaka i magazy­
niera Fritza Giinthera.

Świadek Rettinger stwierdził, że śp. 
kasjer Dybizbański i Brabaender cie­
szyli się jak najlepszą opinją. O tem 
ozy Jaworska przebywała w gabinecie 
dyrektora, nic nie wiedział. Śp. dyr. 
Leciński w tych sprawach był pedan­
tem i nie lubił, by kto przebywał w 
jego gabinecie podczas jego nieobecno­
ści. Jaworska miała w cukrowni osob­
ny pokój, którego jednak nie używała

Świadek dalej oświadcza, że jako 
zastępca dyrektora nie wiedział o 
istnieniu drugiej pary kluczy od kasy 
pancernej.

O godz. 12 nastąpiła wizja lokalna 
na dworcu w Opalenicy.

Po południu o godz. 13, ponownie 
będzie przeprowadzona wizja na tere­
nie fabrycznym cukrowni, poczem o

godz. 15 sąd wyjeżdża do Porażyna, 
gdzie przeprowadzi wizję lokalną na 
stacji kolejowej i przy stawie.

U oskarżonych zaznaczyło się dzi­
siaj roztargnienie. Oskarżona Jawor­
ska demonstrowała w cukrowni zamy­
kanie i otwieranie kasy, gaszenie 
światła i zasuwanie firanek, (wel)

Leśniczówka w Porażynie, w której 
mieszkali Ta w orscy.

Na nasze ryzyko! 
Prosimy kupić jedną 
tubę zaraz. Jeśli po 
użyciu połowy zawar­
tości tuby, nie będzie 
Pan zadowolony—pro­
simy opróżnioną do 
połowy tubę odesłać do 
Colgate-Palmolive, Sp. 
z o. o. Rymarska 6 
w Warszawie, a otrzy­
ma Pan natychmiast 
zwrot pieniędzy.

Nie zasycha 
na twarzy 
przez 10 min

poznański) Ignacy Hadynłak. Zawezwa­
ne pogotowie Związku Lekarzy, po doraź­
nym opatrunku na miejscu odwiozło ran­
nego w ciężkim stanie do szpitala Prze­
mienienia Pańskiego. Tu lekarze stwier­
dzili przestrzelenie brzucha na wylot oraz 
silny krwotok wewnętrzny. Hadyniak 
musial się natychmiast poddać operacji, 
którą dobrze przetrzymał. Po zastosowa­
niu transfuzji krwi, pacjent czuł się le­
piej, tak, że obecnie stan jego rokuje na­
dzieję wyzdrowienia, (pt.)

KRONIKA POLICYJNA
— * Znaleziona kasetka. W komisa­

riacie IV P. P. (ul. Kręta 5) znajduje się 
walizka rozmiaru 65 X35 cm i kasetka dę­
bowa, rzeźbiona, mająca wyryty na wieku 
kwiat róży i napis E. Rem. Przedmioty 
te pochodzą prawdopodobnie z kradzieży. 
Poszkodowani mogą je obejrzeć w godzi­
nach urzędowych od 8—15. (mz.)

— * Obława policyjna. Na terenie VIII 
komisarjatu i posterunku kolejowe­
go przeprowadzona została w dniu wczo­
rajszym obława na wszelkiego rodzaju 
element przestępczy. W wyniku obławy 
policja zatrzymała 23 osoby, z których 9 
osadzono w areszcie, jako podejrzanych o 
popełnienie kradzieży lub innych prze­
stępstw, resztę zaś po wylegitymowaniu 
i stwierdzeniu tożsamości zwolniono.

0 włos
od wielkiej katastrofy
Żnin (ad). W godzinach wieczor­

nych autobus, kursujący na linji Ino­
wrocław—Żnin, wjechał na zaporę ko­
lejową w Żninie w chwili, gdy nadjeż­
dżał pociąg z Inowrocławia. Autobus 
stanął na szynach kolejowych i tylko 
dzięki przytomności kierownika paro­
wozu zdołano uniknąć wielkiej kata­
strofy, gdyż maszynista zatrzymał po­
ciąg o trzy metry przed znajdującym 
się na szynach autobusem. Winę za 
wypadek ponosi szofer.

Zuchwała kradzież w magazynie krawieckim
W dniu wczorajszym około godziny 

14,50 dokonano zuchwałej ¡kradzieży w 
magazynie krawieckim Erdmanna Kun- 
tze przy ul. Nowej 1. Łupem złodziei 
padło 36 sztuk różnyefc materjałów na 
ubrania męskie, najlepszej jakości.

Złodzieje musieli mieć zgóry upla- 
nowany zamach na magazyn p. Brd- 
manna, o czem świadczy precyzyjne wy­
konanie tak dużej kradzieży w stosun­
kowo krótkim czasie. P. Kuntze bo­
wiem opuścił magazyn o godz. 14,45, 
zamykając dokładnie drzwi wejściowe 
na dwa zamki, a ponadto zabezpiecza­
jąc je żaluzją, oraz łańcuchem ochron­
nym, zamykanym na kłódkę. Gdy wła­
ściciel powrócił po pół godzinie, zastał 
wejście w pozornym .porządku. Wnet 
jednak okazało się, że łańcuch jest 
przecięty, żaluzja niedociagnięta, a 
drzwi zamknięte tylko na jeden zamek. 
Przerażony p. Kuntze wszedł do wnę­
trza magazynu i stwierdził istotnie 
brak najcenniejszych materiałów, war­
tości oie®ło 2,800 złotych

Z WIELKOPOLSKI
—* Inowrocław. Odbył się tu zjazd delega­

tów kol młodzieży P. C. K. Prezydium zjazdu 
ukonstytuowało sie z inspektorem Frankowskim 
na czele. Wysłuchano ośmiu referatów.

— Groźny pożar w zagrodzie rolnika Voss- 
hagena w Stanominie zniszczył stodole, . szopę, 
chlewy i narzędzia rolnicze. — Drugi pożar po­
wstał u rolnika Józefa Nowaka w Brudni, gdzie 
spłonęły doszczętnie wszystkie zabudowania. — 
Wreszcie w Lipiu pod Gniewkowem spłonął dom 
mieszkalny na szkodę rolnika Lewandowskiego.

— Na torze kolejowym pod Wolicami znale­
ziono zwłoki nieznanego mężczyzny, lat około 30. 
Dochodzenia policyjne wykazały, że denat nazy­
wa sie Stanisław Duszyński i pochodzi z Wój- 
cina, z zawodu był robotnikiem rolnym.

—* Mogilno. W miejscowości Woła Ko­
żuszkowa, w powiecie mógileńskińi. natrafiono 
podczas p’rać w polu na urny i szkielety ludzkie. 
Niezależnie od tego wykopano piec, wypalony 
z twardej i nieznanej narazie masy. Urny za­
wierały monety z podobizna Stefana Batorego, 
pochodzące z 1576 r. O wykopalisku powiado­
miono znanego numizmatyka prof. dr. Zakrzew­
skiego, który wyjechał już z Poznania na miej­
sce odkrycia, gdzie zabawi kilka dni. (sk)

TRIUMF
ŚMIECHU

i HUMORU
OD JUTRA, PIĄTKU 29 bm. WIELKA KOMEDJA BOGÓW i LUDZI

A MFITRION
WILLIFR1TSC3 — KÄTHE GOLU 
PAUL KPMP — ADULA SAXDROCK

ngioo9i — Film, o którym mówi z entuzjazmem prasa całego świata! —
DZIŚ w czwartek poraź ostatni — przepiękna operetka WEŹ SERCE ME ... z Gtttą AL.PAR

APOLLO
Seanse 5 — 7 — 9

—* Mosina. Grom uderzył w oborę dzierżaw­
cy folwarku p. Slomińskiego w Baranówku. 
Spaliła sie doszczętnie obora, złączoną z śpi- 
ehnzem ' wozownią, poszkodowany jest hr. Ra­
czyński z Rogalina, oraz dzierżawca Słomiński, 
któremu spalił sie mwentairz martwy, jak 
sieczka rui a, żyto, słoma. Szkody pokrywa ubez­
pieczenie.

— Na samolot „Chrobry“ tutejszy zarząd 
miejska n-a zebraniu w dniu 25. bm., na wnio­

Łup, który przedstawiał dużą obję­
tość, musieli włamywacze spakować do 
conajmniej 2 walizek i w ten sposób 
wynieść z magazynu. Nie mogło to jed­
nak zwrócić uwagi ani przechodniów, 
ani stojącego na rogu policjanta, po­
nieważ do magazynu p. Kuntzego czę­
sto przychodzą klienci z walizkami, jak 
również do innych mieszkańców domu. 
Narożny dom przy ul. Nowej nr. i ma 
również dodatkowe wyjście na ulicę 
Szkolną. Nie jest wykluczónem, że 
właśnie tamtędy uciekli złoczyńcy.

Zawiadomiona policja prowadzi e- 
nergiczne dochodzenia celem wykry­
cia sprawców kradzieży. Zadanie poli­
cji jest utrudnione tem, że sprytni zło­
dzieje, niewątpliwie rutynowani „fa­
chowcy“, nie pozostawili po sobie żad­
nych śladów, wycierając starannie ben­
zyną wszystkie twarde przedmioty, 
których musieli. się dotykać. Brak więc 
tak podstawowego materjału śledczego, 
jakim są odciski placów, (mi)

sek członka zarządu miejskiego p. Bogdana 
Nenemanna, uchwalił jednogłośnie 50,— zł.

— Bractwo Kurkowe urządza w Zielone 
Świątki tradycyjne strzelanie o godność króla 
kurkowego, w drugie święto odprawi sie msza 
święta o godzinie 10, o godzinie 13 wymarsz 
do strzelnicy, we wtorek odmarsz do strzelnicy 
o godzinie 10 i strzelanie do godz. 18, następ­
nie proklamacja króla, dnia 7 czerwca bal kró­
lewski w sali p. Staniikowskiego. (ms)

— * Ostrów. Z wiezienia karno-śledczego w 
Ostrowie zwolniono sekretarza S. N. p. Tadeu­
sza Kaczmarka, który przesiedział zgórą 11 ty­
godni.

— Z dniem 1 czerwca ulega rozwiązaniu u- 
mowa zarządu miejskiego z dotychczasowym dy­
rektorem Teatru Miejskiego p. J. Otrembskim. 
Zorganizowanie teatru w sezonie 1936/37 powie­
rzono p. Marji Szczęsnej, artystce Teatru Miej­
skiego. Kierownictwo art.-literackie obejmuje p. 
Czesław Zbierzyński ,dekoracje — art. rzeźbiarz 
p. Szczepaniec z Ostrowa. Skład zespołu również 
ulegnie zmianie. W czwartek, 28 b. m., odbędzie 
sie w sali hotelu „Polonia“ zebranie, celem na­
wiązania kontaktu z przedstawicielami miejsco­

wego społeczeństwa i utworzenia Towarzystwa 
Przyjaciół Teatru (T. P. T.).

— W nocy z poniedziałku na wtorek zakra- 
dli sie do pałacu p. Stieglerowej w Sobótce, pow. 
Ostrów, złodzieje, którzy dostali sie do wnętrza 
przez okno i s-kradli srebrne zastawy, browning, 
flower i inne drobne rzeczy znacznej wartości. 
Dochodzenia prowadzi policja ostrowska, (rp)

— Istniejącą przy kościele naszym Milicję 
Niepokalanej postanowiono uchwalą ostatniego 
zebrania włączyć jako sekcje do Bractwa Żywe­
go Różańca Panien.

— Zabawę dla dzieci z szkółki parafialnej 
urządza komitet w drugi dzień Zielonych Świa­
tek w „Ogrodzie Europejskim“ przy drodze Ple- 
szewskiej i prosi starsze społeczeństwo o popar­
cie imprezy przez liczny udział, (os)

— ♦ Swarzędz. Znany na tut. terenie działacz 
narodowy i członek wielu towarzystw p. Stani­
sław Kurczewski wraz z żona Wiktorja z domu 
Tomaszewską, obchodzili srebrny jubileusz po­
życia małżeńskiego.

— * Witkowo. W uto. środę miasto przybrało 
wygląd świąteczny. Wzdłuż ulicy ustawiono sze­
reg bram triumfalnych. Z gmachów i budynków 
prywatnych powiewały chorągwie o barwach 
narodowych i papieskich. Miasto starannie przy­
gotowało sie, aby z najwięlfeszą godnością przy­
jąć w swe mury Księcia Kościoła, J. E. ks. bi­
skupa Łaubibza. W procesji brało udział 4 tys. 
wiernych. Dkoło godiz. 3,30 przyjechał dostojny 
Gość w towarzystwie ks. dziekana Szlachty. Po 
uroczystych powitaniach udzielił ks. biskup Sa­
kramentu Bierzmowania licznym paraf jamom; 
Po Bierzmowaniu ks. biskup zwiedził role bene- 
ficjalue i zabudowania kościelne w Witkowie i 
Odrowążu. Po powrocie odbył konferencje z ra­
da parafialna. Wieczorem odbyła sie aikadeimja,, 
na która złożyły sie śpiewy chóru kościelnego im. 
św. Mikołaja, deklamacja,, wygłoszona prze® p. 
Błasizyftskiego, oraz przemówienia pp. dyr. Ga- 
worzewskiego w imieniu Akcji Katod, i prezesa 
„Sokoła“ Józefa Ciesielczyka w imienin organi- 
zaeyj świeckich. Następnego dnia o godz. 8 r*- 
<no ks, biskup odprawił mszę pontyfikalna d!a 
dzieci. Po mszy św. nastąpił egzamin d«ieci. O 
godz. 14 miasto żegnało odjeżdżającego Dostoj­
nika. (wł)

Wybory prezydenta 
miasta Gniezna

Gniezno. (Tel. wl.). Jak się do­
wiadujemy z wiarogodnego źródła, wy­
bory prezydenta, miasta Gniezna odbę­
dą się pomiędzy 15 a 20 czerwca rb.

Z GDYNI I WYBRZEŻA
— * Gdynia. Marynarz ze statku norweskie­

go „Nensa Nesna“ zajrzał w Gdyni do kieliszka 
tak głęboko, że postradał zupełnie przytomność. 
Nieprzytomnego marynarza spotkała w porcie 
policja. Przypuszczano, że ma się do czynienia 
z obłąkanym, bo marynarz chodził po porcie w 
bieliźnie. Marynarza osadzono w areszcie dla 
wytrzeźwienia. Ustalono, że marynarz w stanie 
kompletnie pijanym został rozebrany przez swo­
ich współrodaków, również norweskich maryna­
rzy, którzy zabrali mu ubranie, aby je spienię­
żyć. Sprawcami tak oryginalnej kradzieży ubra­
nia z ciała żywego człowieka są marynarze nor­
wescy Brundstadt Fin, Jochansen Alfred i Kin- 
•landozyk Mantynen Rawa. Dwaj ostatni .pozo­
stawali w Gdyni bez stałego miejsca zamieszka­
nia, a pierwszy przebywał w domu maryna­
rzy. Wszyscy trzej zeszli w Gdyni z pokładów 
statków, na których znudziła im sic służba. Are­
sztowani marynarze, po ukaraniu, zostaną wy­
daleni z granic Polski.

— Na statek norweski „Trym“ wracał pijamy 
marynarz Bergśli Amt. Marynarz wracał z mia­
sta w towarzystwie maszynisty tegoż statku. 
Wchodzący na statek marynarz stracił równo­
wagę i wpadl do wody. Tonącemu marynarzowi 
pośpieszono natychmiast z pomocą. Mimo ener­
gicznych starań strażników portowych i człon­
ków załogi statku nie zdołano marynarza urato­
wać, gdyż po wpadnięciu do wody nie ukazał się 
on więcej ponad jej powierzchnią. Po kilkugo­
dzinnych poszukiwaniach wyłowiono z wody już 
tylko zwłoki, (p)

Składki i pokwitowania
W administracji naszej złożono w dal­

szym ciągu:
Na pomnik Serca Jezusowego: Ma-

ksymiljan Łykowski, Zgorzelec, p. Rych­
tal, 10 zl. — Razem z poprzednio pokwi- 
towanemi 368,60 zł.

KSIĘGI STANU CYWILNEGO
Zapowiedzi.

Dnia 27 b. m. wywieszono następujące zae 
powiedizi (osoby, przy których nie jest podana 
miejscowość, mieszkają w Poznaniu):

Drażetkarz Edward Walkowiak i Klara Oiw- 
czarczakówna; muzyk Sylwester Urbaniak i 
krawc. Helena Dpaczewska; technolog Stefan 
Piński w Warszawie i Bożena Tischłer; szof.- 
mech. Feliks Pietrzak i eksp. Tekla Brzezińska; 
piek. Kazimierz Rusinek i Janina Domagalska; 
Slus. maszyn. Franciszek Galęzewski i Gertruda 
Łakoma w Janikowie, pow. pozn.; naucz. Rudolf 
Malec i Czesława Kruippik w Ostrowie; dróg. 
Józef Nurkowski i Halina Zychowiczówaa w 
Strzałkowie; mł. majster wojsk. Lucjan Sęcz- 
kowski i Helena Płóciennik; Owd. urz. zakł. 
ubezp. wzajemn. Maksymilian Frahn i Zuzanna 
Wolska w Mur. Goślinie, pow. oborn.

Zgony:
Dnia 27 maja 1930 r. zapisano następując® 

zgony: Katarzyna Lucińska, bez zawodu. 23 
Jata; Władysława Sikorska z domu Smolar- 
ikówna. 25 lat; Wincenty Scheibe, murarz. 32 
lata: Edmund Go-lkowski, uczeń szkolny, 13 uat; 
Józefa Korkowa z domu Wolna, wdowa, 61 
dat; Andrzej Zastroany, robotnik, 25 lat; Wła­
dysława Wiśniewska z domu Kuibiajkówna, 33 
ilaita; Bolesława Brylińska z domu Afeltowi- 
czówna, wdowa, 85 łat; Józefa Knychala, 3 
owies. 37 dni; Marja Firtelaff z domu Michalska, 
wdowa, 81 lat; Stanisław Nasfcręt, robotnik 
39 lat; Janina Adler, 1 rok, 2 mieś.; Teresa Mo­
drzejewska, 21 dni; Juljanna Riedel z domn 
Schulz, wdowa, 85 la;
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
ZYCIE KULTURALNE

WAKACYJNE KURSY O KULTURZE
Donoszą nam z Warszawy:
Jak co roku odbędą się i w czasie te­

gorocznych feryj wakacyjne kursy o kul­
turze polskiej dla cudzoziemców. Będzie 
ich trzy; z nich dwa w Krakowie i jeden 
w Warszawie. Kurs pierwszy pod kie­
rownictwem prof. R. Dyboskiego mieć bę­
dzie za temat „Polskę współczesną i jej 
kulturę* 1'. Wykładowcami na nim eą: 
prof. R. Dyboski, prof. R. Pollak, prof 
Barycz i dr. Potkaniowska. Drugi kurs, 
pqd kierownictwem prof. J. Krzyżanow­
skiego, poświęcony będzie „Kulturze Pań­
stwa Polskiego od XV do XVII w." Wy­
kładać będą na nim prof. S. Kutrzeba, 
prof. J. Krzyżanowski, prof. Z. Jachimec- 
kń dr. W. Bogatkiewicz. dr. T. Seweryn.

• dr. K. Estreicher, dr. T. Starzyński i dr. 
M. Potkaniowska. Trzeci kurs odbędzie 
się w Warszawie pod kierownictwem 
prof M. IŁmdelsmana, a jego tematem 
będzie „Twórczość kulturalna i walka o 
wyzwolenie w XIX i XX wieku“. Wykła­
dać na nim będą: prof. Handelsman, mjr. 
W. Lipiński, prof. S. Arnold, prof. H. Gli­
wic, dyr. K. Borowik, doc. Z. L. Zaleski, 
doc. Z. Szweykowski, prof. B. Nawroczyń- 
ski, doc. M. Walicki, ks. dr. Hilchen i prof. 
A. Doroszewski. Równolegle z kursami 
prowadzona będzie nauka języka polskie­
go w czterech grupach, zależnych od stop­
nia przygotowania uczestników.

Przypomnieć warto, że w dotychczaso­
wych kursach wzięło udział 232 osoby z 
20 krajów, przyczem niektórzy uczestnicy 
przyjeżdżali do Polski kilkakrotnie. Wśród 
zeszłorocznych uczesników było: trzech 
profesorów uniwersytetu, dwóch księży, 
piętnastu nauczycieli szkół średnich, 
trzech dziennikarzy, dwóch adwokatów, 
jeden kupiec i 27 studentów. (pt)

MUZYKA
Salę na pięć tysięcy osób zbuduje mia­

sto Medjołan na miejscu dawnego, słyn­
nego w dziejach opery teatro Dal Verme 
Będzie to audytorium na koncerty symfo­
niczne, które teraz odbywają się w tea­
trze Alia Scala.

Komandorem Legji honorowe] został 
słynny kapelmistrz Bruno Walter Ozna­
ki orderu wręczył mu w Wiedniu amba­
sador francuski. „Matką chrzestną“ no­
wego komandora była Lotte Lehmann, 
słynna śpiewaczka, która jest kawalerem

Werner Kranss hrabią Henrykiem? Z
Wiednia donoszą, że w jesiennej premje- 
rze „Niebcskiej Komedji“ ma hrabiego 
Henryka grać Werner Kranes. Dość dziw­
nie wróży to o inscenizacji „Nieboskiej“ 
przez Burgtheater. Werner Krauss, wy­
borny aktor charakterystyczny, nie jest 
ani wiekiem ani rodzajem talentu predy- 
stynowany na takiego Henryka, o jakim 
Krasiński myślał.

„Naturtheater“ wznowił sezon w Frie­
drichshafen, pod Berlinem. Odegrano na 
inaugurację sezonu, pod golem niebem 
Schillera. (tz)

NAUKA
Nowy docent na Uniwersytecie Jagiel­

lońskim. Dr. Janusz Lubicki uzyskał ve- 
niam docendi z zakresu ekonomji politycz­
nej na wydziale prawa i administracji U.

OCHRONA ZABYTKÓW
Rozwój Muzeum im. Bartoszewiczów.

Z Łodzi piszą nam (wp): Miejskie Muzeum 
Historji i Sztuki im, J. i K. Bartoszewi­
czów pod fachowem i energicznem kie­
rownictwem dr. M. Minicka weszło w no­
wy okres swego rozwoju. W czasie od 1. 
1 1935 — 1. 4. 1936 r. Muzeum pozyskało 
65 eksponatów z dziedziny malarstwa, 
rzeźby i grafiki. Obecnie, po gruntownej 
renowacji, przeprowadzonej w ostatnim 
czasie, Muzeum zamierza rozwinąć nastę­
pujące działy: galerję sztuki polskiej 
XVIII, XIX i XX w„ galerję sztuki moder­
nistycznej w zakresie międzynarodowym, 
jedyną dotąd w całej Polsce, oraz stwo­
rzyć dział przemysłu artystycznego ze 
szczególnem uwzględnieniem działu tkac­
kiego.

W następnym Dziale:
NOWE CENTRUM KULTURALNE: 

LUBLIN
przez

Karola Stefana Frycza.

Pisma nadesłane
„Przeszłość". Nr. 5. Treść: A. Hlasko- 

Pawłioowa: „Aleksandrja — była stolica 
duchowa ludzkości“. — S. Świaoki: „Co 
pisali publicyści polscy w latach 1789—92 
o wypadkach współczesnych we Francji“. 
— Dr. J. Jakubowski: „Bona a małżeństwo 
Zygmunta Augusta ź Barbarą“. — Zapy­
tania i odpowiedzi. — Adr. Red. Poznań, 
ul. Karwowskiego 22, III. p. ,

KRAKÓW KU CZCI 
KS. PIOTRA SKARGI

Z Krakowa donosi nam korespondent 
(kr): Uroczystości ku czci ks. Piotra Skar­
gi z okazji 400 lecia urodzin wielkiego 
kaznodzieji i patrjoty odbędą się w dniach 
6 i 7 czerwca. W czasie ich trwania 
otwarta zostanie wystawa pod nazwą 
„Skarga i jego wiek“ w salach Zamku 
Królewskiego na Wewelu. W kościele 
św. Piotra i Pawła, gdzie spoczywają zwło­
ki ks. Skargi, urządzony bidzie koncert 
polskiej muzyki religijnej XVI i XVII 
wieku. 1 eatr im. Słowackiego przygoto­
wuje misterium religijno - moralne z koń­
ca XVI wieku p. t. „Tragedja o Scyryłu- 
sie i jego trzech 6ynach koronnych“. Od­
będzie się też uroczysta akademia, zakoń­
czona pochodem do odnowionej krypty 
ks. Skargi. Na mszy św., którą odprawi 
J. E. ks. metropolita krakowski Sapieha 
na intencię beatyfikacji ks. Skargi, kaza­
nie wygłosi prowincjał OO. Jezuitów ks, 
S. Sopuch.

Osobne obchody urządzone będą w 
szkołach krakowskich i w oddziałach 
wojskowych.

SZKOLNICTWO
Akad. Koło Łodzian organizuje cykl od­

czytów z różnych dziedzin wiedzy- Ostat­
nio dr. A. Kotecki, adjunkt U. P. mówił 
w tym cyklu nt. „O promieniowaniu kos- 
micznem“. (wp)

ZE ŚWIATA KSIĄŻEK
WYDAWNICTWO POZNAŃSKIE 
ŚWIĘCI PIERWSZY JUBILEUSZ

Od lat 12 ukazują, się w Poznaniu 
tomiki „Życiorysów zasłużonych Pola­
ków XVIII i XIX wieku“, wydawane 
pod redakcją prof. U. P. dr. Adama 
Skałkowskiego, a zawierające prace 
przeważnie albo samego redaktora, al­
bo jego uczniów.

Rok bieżący był bardzo pomyślny 
dla tego wydawnictwa. Minęło dopiero 
4 miesiące, a już ukazało się 5 tomów, 
czyli jedna piąta wydanych dotych­
czas, a swoją liczbą dwudziestu pięciu 
składających się na jubileuszowe zam­
knięcie pierwszego okresu. W styczniu 
wyszły dwa tomiki pióra dr. Janusza 
Staszewskiego, stałego współpracow­
nika naszego Działu; w jednej z nich 
młody historyk opisuje życie dowódcy 
powstańców wielkopolskich 1863 roku 
— gen. Edmunda Taczanowskiego, dru­
ga zajmuje się przedstawicielem ziemi 
kaliskiej w dobie walk o niepodległość 
w latach 1792-1833 — gen. Józefem 
Biernackim. Po kilku miesiącach u- 
kazała się praca p. E. Machalskiego o 
marszałku sejmu czteroletniego Stani­
sławie Małachowskim, następnie dr. 
Heleny Łuczak-Kozerskiej o działaczu 
emigracyjnym doby polistopadowej 
Wiktorze Heltmanie, a wreszcie dr. 
Stefan Kieniewicz opublikował pa­
miętnik płk. Ludwika Sczanieckiego o 
powstaniu 1848 roku.

Ten pokaźny dorobek dobrze świad­
czy o poznańskim ruchu wydawniczym 
i o zapale naukowym młodszej genera­
cji historyków, wychowanków semi- 
narjum historji nowożytnej naszego 
uniwersytetu, kierowanego przez prof. 
A. M. Skałkowskiego. Należy podkre­
ślić, że „Życiorysy" cieszą się specjal­
ną opieką ze strony Towarzystwa Mi­
łośników Historji w Poznaniu, zarów­
no bowiem praca o Biernackim, jak i 
pamiętnik Sczanieckiego, ukazały się 
w nakładzie Towarzystwa jako odbit­
ki z „Roczników Historycznych“. Pra­
ca p. dr. Kozerskiej ukazała się jako 
wydawnictwo Poznańskiego Towarzy­
stwa Przyjaciół Nauk.

Sygnalizowane już są dalsze tomi­
ki, które ujrzą zapewne światło dzien­
ne jeszcze w roku bieżącym. W ten 
sposób pierwszy jubileusz cennego 
wydawnictwa przyniesie plon nielada, 
świadcząc, że jego rozpęd wzmaga się 
i przybiera na sile. M. Pr.

Jak Polak zdobywał kolon Je dla Angl]L
W końcu 1882 roku wyruszyła do Afryki 
polska ekspedycją naukowa, złożona z 
trzech ludzi. Na czele stał Stefan Rogo­
ziński, oficer rosyjskiej marynarki, a towa 
rzyszyli mu Leopold Janikowski, etnograf 
i ołjserwator astronomiczny oraz Klemens 
Tomczek, geolog. Dzieje tej wyprawy 
wspomina obecnie ostatni z żyjących jej 
uczestników L. Janikowski, w książce p. t. 
„W dżunglach Afryki“, wydanej przez Li­
gę Morską i Kolonj. Celem wyprawy były 
zarówno badania naukowe, jak zorjentowa 
nie się, czy tereny, leżące od Liberji a do 
Kamerunu, niezajęte wtedy przez żadne 
państwo, nadawałyby się dla kolonizacji i 
nabycia, celem utworzenia pierwszej nie­
zależnej kolonji polskiej. Warunki, w ja­
kich odbywała się wyprawa, przypomina-

MŁODZI KRAJOZNAWCY W KRAKOWIE
Gazda“ krajoznawstwa młodzieży — Wystawa pod Baranami —- Wesoły bankiet —< 

Skarby ogrodu botanicznego — Zwiedzajmy Ojców — W każdej szkole Koło Kra-

W Krakowi© odbył się, o czem już 
donosiłem, VII ogólnopolski Zjazd Kół 
Krajoznawczych Młodzieży. Cztery dni 
obrad przyniosły wiele ważnych 
doświadczeń na przyszłość i mnóstwo 
wrażeń. Byliśmy przecież w Krako­
wie, mieście, z którego szkolne kra­
joznawstwo wyprowadził był przed la­
ty profesor Leopold Węgrzynowicz. 
Młodzież zmienia się w Kołach ciągle — 
„gazda“, choć już mocno siwy na skro­
niach, pozostaje zawsze w ulu-bionem 
krajoznawstwie szkolnem. Nic więc 
dziwnego, że na uroczystem otwar­
ciu Zjazdu młodzież z całej Pol­
ski z zapałem witała swego Opiekuna, 
nic dziwnego, że wywołała w Nim 
szczere wzruszenie. Patrzył na plon 
życia i mógł być szczęśliwy.

Rozpoczęliśmy obrady z nowo zbu- 
dowanem. gimnazjum żeńskiem. Pro­
tokół z otwarcia nie wiele różniłby się 
od wszystkich innych tego rodzaju u- 
roczystości; tyle, że młodzi krajoznaw­
cy byli zmęczeni daleką drogą, więc 
prelegenci starali się o możliwe skró­
ty. Z aplauzem witano nestora pol­
skiego krajoznawstwa „wuja“ Ale­
ksandra Janowskiego z Warszawy, 
burzliwie-serdecznie rektora Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego, prof.. dr. Wła­
dysława Szafera. Znakomity uczony 
oddawna 'współpracuje z Kołami Kra- 
joznawczemi i wychowuje młodzież w 
ideologji poszanowania przyrody. Po 
wstępnych uroczystościach poszli mło­
dzi na wystawę krajoznawczą „pod 
Barany“ w Rynku i z zaciekawieniem 
oglądali zbiory swych kolegów z całej 
Polski. Są rozmaite i bogate: szcze­
gólnie podobały się rezultaty z zeszło­
rocznego obozu krajoznawczego w 
Jurgowie na Spiszu. Pod opieką prof. 
P. Galasa 28 chłopców z 14 miast 
Polski badało życie i krajobraz kreso­
wej wsi spisko-podhalańskiej. Przy­
wieźli mnóstwo ciekawych i naukowo 
cennych materiałów i, co ważniejsze: 
zbliżyli się do ludu podtatrzańskiego. 
W ciągu tego lata będą dwa takie obo­
zy: męski w Podegrodziu w Ziemi Są­
deckiej, drugi dla dziewcząt w Ku- 
rozwękach pod Stopnicą.

Popołudnie przyniosło wieczornicę, 
na której popisywały się regjonalne 
grupy piosenkami, muzyką i tańcami. 
A że podobne zjazdy dla dorosłych 
zawsze urządzają bankiety, więc i 
młodzież zaproszono na parówki, cia­
stka, pomarańcze i herbatę. Było 
gwarno, wesoło i bardzo miło; krakow­
scy muzykanci grali nam do tańca.

ja stare powieści podróżnicze i opisywa­
ne dziś, przez żyjącęgo jeszcze podróżnika, 
mają romantyczny posmak, wydałyby się 
hantastyczną historią, gdyby prawdziwości 
opowiadania nie poręczały zapisane w księ 
gach polskiego, podróżnictw-a daty, osoby 
ii fakty. Statek polskich podróżników 
podniósł kotwicę 13 grudnia 1882 r. i wal­
cząc z burzami dopłynął do Madery 18 
stycznia 1883 r. Drugi etap podróży — od 
Madery do Liberji — trwał od 27 stycznia 
do 24 lutego. A więc droga, na którą dziś 
zużywa się kilka dni, ciągnęła się wśród 
różnych niewygód i niebezpieczeństw, 
przeszło dwa miesiące.

Ze wspomnień dwu wypraw afrykań­
skich — jedna wspólnie z Rogozińskim i 
Tomczekiem trwałą od r. 1882 do 1886, a 
druga, podjęta samodzielnie — od r. 1887 
do 1820 — na' przypomnienie zasługuje hi- 
etorja, jak to wtedy Polacy zdobywali ko- 
lonj-e dla Anglji.

W r. 1884 Niemcy zainteresowały się 
Kamerunem i postanowili wywiesić tu 
swa flagę. Udało im się zawładnąć rzeką, 
natomiast plemiona' górskie, do których 
trudniej było dotrzeć, zachowały narazie 
samodzielność. Komendant statku angiel­
skiego, który przybył, aby niemieckiej ro­
bocie przeszkodzić, za radą konsula zwró­
cił się. o pomoc do Polaków. Janikowski
i Rogoziński, wykorzystując dobre stosun­
ki, jakie ich łączyły z krajowcami, skło­
nili miejscowych kacyków do podpisania 
traktatu z Anglją. Niemcy napotykali 
wszędzie flagi angielskie. Chcieli się 
zemścić na Polakach i aresztowali nawet 
Janikowskiego^ ale musieli go zwolnić 
na żądanie Anglików.

Bismarck, mówiąc wtedy w parlamencie 
o zajęciu rzeki Kamerunskiej, zaznaczył: 
„Niestety, góry nie są nasze., a to dzięki 
dwom przeklętym Polakom, którzy oddali 
te tereny Aniglji“.

Warta była przypomnienia ta ciekawa 
karta z polskich wypraw naukowych.

Gałą zresztą książkę czyta się jak cie­
kawą powieść. (tk)

każda grupa śpiewała swoje piosenki 
conajgłośniej... Czy na bankiecie dla 
starszych bywa zawsze tak przyjem­
nie?

Drugiego dnia w sali Muzeum Prze­
mysłowego, jeden z organizatorów 
Zjazdu prof. J. Stanoch wygłosił poga­
dankę o Krakowie, jako przygotowa­
nie do zwiedzania zabytków. Zaraz po 
odczycie cała młodzież krajoznawcza 
ruszyła na Wawel i do Muzeum Na­
rodowego. Popołudniu rozpoczęto 
obrady w pięciu sekcjach. Stosownie 
do kierunku zainteresowania, każda 
radziła w innym zakładzie nauko­
wym. Każde, przybyłe do Krakowa 
Koło, wysłało po kilku delegatów na 
sekcje, aby nic w ten sposób nie stra­
cić z całości obrad. Zainteresowała 
mnie głównie ochrona przyrody; w 
uniwersyteckim zakładzie botanicz­
nym zgromadziła się nas spora gro­
madka. Przedtem jeszcze rektor prof. 
dr. Władysław Szafer pokazał mi 
wspaniałości ogrodu botanicznego. 
Trudno tu opisywać kwitnące właśnie 
azalje z Wołynia, zespoły roślinności z 
Australji, Jawy, Morza Śródziemnego, 
Japonji, okazały dąb z dawnej Pil zezy 
Krakowskiej, naskalne kobierce 
roślin z- Tatr i Pienin ... wielkie dere­
nie, sadzone przez Śniadeckiego! Cały 
ogród pławił się w pełni słońcu a nasi 
chłopcy otwierali oczy jak mogli naj­
szerzej. Nie widzieli czegoś podobne­
go. Przygotowaniem do wycieczki 
Ojcowskiej (która się miała odbyć na­
zajutrz) była pogadanka prof. Szafera. 
Po skończeniu obrad zostało nam 
jeszcze nieco czasu do kolacji, więc po­
dążyliśmy na zdała widoczny kopiec 
Kościuszki. Widok, znany ze swej 
rozległości zawiódł nas .nieco: Tatr nie 
było widać, ledwie Babia Góra sza­
rzała na widnokręgu.

Niezapomniany dla wszystkich był 
trzeci dzień: wędrowaliśmy krakow­
skim gościńcem do Ojcowa. Po bez­
leśnych obszarach wyżyny nad Prąd­
nikiem niesłychanym kontrastem za­
zieleniał bukowo-jodłowy las Ojcowa. 
Fantastyczne, białe skały wapienne, 
bezchmurne niebo i soczysta zieleń 
zboczy doliny były dla nas prawie nie­
realnym krajohrazem. Gdyśmy jeszcze 
zwiedzili ruiny zamku i niedawno 
otwarte maleńkie muzeum ojcowskie, 
popołudniu zaś słynną Górę Chełmo- 
wą i czeluście groty Łokietka — zapał 
moich młodych towarzyszy był nad­
zwyczajny. Iluż to z nich pierwszy 
dopiero raz oglądało „żywą“ skałę, a 
cóż dopiero grotę! Przyrzekliśmy so­
bie uroczyście składać przez cały rok 
pieniądze na fundusz wycieczkowy, 
aby poznać cuda Polski.

Ostatniego dnia zreasumowaliśmy 
zdobycze zjazdowe. Koła Krajoznawcze 
Młodzieży są bardzo pożyteczne dla 
nauki o swojszczyźnie. Praca młodych 
krajoznawców (należycie zorganizo­
wana) przynosi cenne wyniki. Wy­
cieczki pozwalają poznać Polskę i jej 
iud; .^roczne zjazdy i wystawy za­
cieśniają węzły przyjaźni pomiędzy za­
palonymi, młodymi badaczami. Każda 
zatem szkoła powinna założyć własne 
Koło Krajoznawcze. Za rok, na zjeździe 
w Chorzowie, ozy w Pińsku spotkamy 
się znowu, bogatsi i szczęśliwsi.

dr. J. M ł o d z i e j o w s k I

Wodne wycieczki i obozy dla młodzie­
ży organizuje w czasie wakacyjnym Liga 
Monsfka i Kolonjalna, propagując w ten 
sposób ideję żeglarską w miodem pokole­
niu. W tym roku projektuje się kilka ta­
kich imprez. Pierwszą będzie obóz nad 
jez. Narocz. Uczestnicy w dwu turnusach 
od 1 do 26 lipca i od 1 do 28 sierpnia, ma­
jąc do rozporządzenia kajaki i żaglówki, 
szkolić się będą w sporcie żeglarskim. 
Drugi podobny obóz urządzony będzie 
nad jez. Źamowieck'em na Pomorzu, 
również w dwóch turnusach od 1 do 28 
lipca i od 1 do 28 sierpnia. Specjalnie dla 
młodzieży przewidziane są dwie wyciecz­
ki morskie — jedna do stolic państw bał­
tyckich — Rygi, Helsinki i Sztokholmu ł 
druga do Sztokholmu. Poza tern jest w 
projekcie szereg wycieczek, statkami Wi­
słą do Gdyni, ze zwiedzaniem portu i wy­
cieczką na Hel. (kr\

Książki nadesłane
Ernest Dimnet: „Sztuka myślenia“. 

Przeł. dr. Z. Czemiewski. Warszawa 1936. 
Trzaska, Evert i Michalski.
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DZIAŁ GOSPODARCZY
Sprawa polsko-niemiecka

nie cierpiąca zwłoki
Korzystniejszy nieco zwrot w kształ­

towaniu się stosunków handlowych 
polsko-niemieckich oraz dokonana 
przez Rzeszę wpłata 3,9 miljn. zł do 
Banku Polskiego z tytułu tranzytu 
(pierwsza wpłata po blizko 2 latach!) 
uspokoiły opinję społeczeństwa pol­
skiego i uśpiły jego czujność. Odnosi 
się wrażenie, jakgdyby w niepamięć 
poszły długomiesięczne starania władz 
polskich o zapłatę za tranzyt; wydajo 
się również, jakgdyby zapomniano już, 
jak długo eksporterzy polscy, mający 
zamrożone należności w Niemczech, 
czekać musieli na lekkie wypogodze­
nie się horyzontu na odcinku polsko- 
niemieckiej wymiany towarowej.

W tym nastroju łatwo przeoczyć 
można, iż dotychczas niezałatwioną 
pozostała sprawa należności obywateli 
polskich (należności nie wynikają­
cych z obrotu towarowego, a z innych 
tytułów), które to pretensje szacuje się 
na okrągłą, sumę ok. 300 miljn. zł. Te­
mu wielkiemu kapitałowi grozi poważ­
ne niebezpieczeństwo w związku z po­
garszającą się stale sytuacją waluto­
wą Niemiec, którą znawcy określają 
jako niemal beznadziejną:

Snop światła na rzeczywiste położe­
nie marki niemieckiej rzuciła otwarta 
wymiana zdań, jaka niedawno temu 
miała miejsce między lewicą partji 
hitlerowskiej i dotychczasowym dykta­
torem gospodarczym — drem Schach- 
tem. Prezes Reichsbanku i minister 
gospodarstwa krajowego, który (choć 
nie należy do partji i nie podziela jej 
ideologji gospodarczej) potrafił sobie 
zdobyć stanowisko niemal dyktator­
skie, napotyka obecnie na mocny opór 
ze strony prawowiernych wyznawców 
doktryn partyjnych.

Obie strony (lewica NSDAP i 
Schacht) są podobno za dewaluacją 
marki. Różnicą, jaka ich dzieli, jest 
odmienny pogląd co do czasu, w jakim 
należałoby dokonać zabiegu dewa­
luacyjnego. Lewica jest za natych- 
miastowem zdeprecjonowaniem walu­
ty, natomiast Schacht uważa moment 
obecny za nieodpowiedni.

Tarcia, jakie powstały na powyż- 
szem tle, groziły niemiłemi dla rządu 
narodowo-socjalistycznego skutkami. 
Aby im zapobiec, Hitler zdecydował 
się na powierzenie w dniu 28 ub. m.

Z WYDAWNICTW
(w) Dr. Juljnsz Sas WislockŁ Nowe 

przepisy dewizowe z orzecznictwem i ko­
mentarzem. Nakład Towarzystwa Wydaw­
niczego Młodych Prawników i Ekonomi­
stów. Warszawa 1936 r. Cena zł 2,50. str. 96.
— „Nowe przepisy dewizowe“ obejmują ca­
łokształt przepisów, dotyczących aktual­
nych ograniczeń w handlu zagranicznemi 
środkami płatniczemi. Obok dekretu Prezy­
denta Rzeczypospolitej z dn. 26. 4. 1936 r.
— t. zw. dekretu dewizowego, zawiera roz­
porządzenia wykonawcze ministra skarbu, 
dwa obwieszczenia ministra skarbu o ban­
kach dewizowych, rozporządzenia i zarzą­
dzenia wykonawcze ministra poczt i tele­
grafów, 6 okólników Banku Polskiego oraz 
szereg wyjaśnień komisji dewizowej, Dr. 
Wisłocki opatrzył teksty przejrzystym, wy­
czerpującym komentarzem. Uwzględni 
także m. in. w obszernych uwagach wstęp­
nych z jednej strony deklarację ministra 
skarbu, uzasadniającą konieczność ogra­
niczeń dewizowych, z drugiej strony nie 
pominął zestawienia dawniejszych norm 
prawnych, dotyczących regulowania obro­
tu pieniężnego z lat 1920—1927, przy­
taczając szereg tez orzecznictwa Sądu Naj­
wyższego, które na tle najnowszych prze­
pisów dewizowych nabierają nowej aktu­
alności. Broszura Dr. Wisłockiego jest 
niezbędną dla wszystkich, interesujących 
się obrotem pieniężnym z zagranicą. To­
warzystwo Wydawnicze Młodych Praw­
ników i Ekonomistów opatrzyło ją sta­
ranną szatą.

Krótkie informacje gospodarcze
, ~ W pierwszym kwartał« b. r. wymiana 
nannlowa miedzy Polska i Francją przedetawia- 

następująco: *(w milj. fr. — w nawiasach 
różnica w porównaniu z analogicznym okresem 
r. U”*): Przywóz towarów polskich do Francji 
j ,,r.^v?r.owt ° ?). wywóz towarów francuskich
do Polski 32,9 (wzrost o 3,5).

— Suma wkładów we francuskich kasach o~ 
szczednościowych w pierwszej połowie maja b. 
r. zmniejszyła eię o T90 milj. fr. W okresie od 
i stycznia do 15 maja b. r. ubytek wkładów we 
rancuskich kasach oszczędnościowych wyniósłokoło 8ol mulj. fr.

Saldo bierne bilansu haikMowego Francji 
za okres pierwszych 4 miesięcy r. b wyraża, 
wysoką cyfrą 3.283 miljn. franków.

Goeringowi naczelnego kierownictwa 
nad sprawami gospodarki dewizowej, 
W Berlinie uznano ten fakt za objaw 
chęci wodza Ill-ciej Rzeszy do osło­
nięcia d-ra Schachta przed nazbyt na- 
tarczywemi atakami ze strony jego 
przeciwników.

Tak czy inaczej, zdaniem dobrych

Z walnego zebrania „Centrali Rolników“ S.A.
W dniu 27 bm. odbyło się pod przewod­

nictwem b. min. J. Trzcińskiego doroczne 
walne zebranie „Centrali Rolników" S. A. 
w Poznaniu. Sprawozdanie z działalności 
spółki złożył dyr. Wł. Zmorski, podkreśla­
jąc, że w roku sprawozdawczym nie za­
obserwowano żadnych zasadniczych zmian 
wskazujących na poprawę sytuacji gospo­
darczej. Sytuacja rolnictwa województw 
zachodnich, stanowiących teren działalno­
ści „Centrali Rolników", była specjalnie 
trudna z uwagi na'klęskę posuchy, która 
miała miejsce drugi rok z rzędu. Z po­
myślniejszych objawów w rolnictwie nale­
ży wymienić dalsze rozszerzenie akcji, 
zmierzającej do uporządkowania zadłuże­
nia rolnictw. Niemniej na podkreślenie za­
sługuje fakt zaniechania prowadzonej ak­
cji interwencyjnej przez P. Z. P. Z. i ogra­
niczenia ich działalności do roli zwykłego 
przedsiębiorstwa handlowego. Dzięki temu 
handel zbożowy odzyskał swobodę ruchów. 
Należy przytem stwierdzić, że nagła likwi­
dacja monopolicznego eksportera żyta, ja­
kim były P. Z. P. Z. nie wywołała żadnych 
następstw ani na rynku wewnętrznym, ani 
w dziedzinie eksportu. Jest to dowodem, 
że istniejący aparat handlowy prywatny i 
spółdzielczy w Polsce jest w stanie spro­
stać zadaniom, przypadającym im w u- 
dziale.

Na odcinku eksportu zboża „Centrala 
Rolników" wykazała w roku sprawozdaw­
czym zwiększoną działalność. Celem u- 
sprawnienia aparatu eksportowego spółka 
poczyniła w Gdańsku kilka poważniejszych 
inwestycyj. Dzięki nim rozporządza obec­
nie w Gdańsku trzema sąsiadującemi ze 
sobą śpichrzami zbożowemi, wyposażone­
mu w nowoczesne urządzenia. Dział zie­
mniaczany wykazał obroty mniejsze wsku­
tek znacznego nieurodzaju ziemniaków w 
wojew. zach. Wstrzymanie kampanji wio­
sennej przez przemysł ziemniaczany, któ­
rego „Centrala Rolników“ jest poważnym 
dostawcą, również przyczyniła się do

KRONIKA GOSPODARCZA
Wzrost uboju i spożycia mięsa 

w Polsce
Główny Urząd Statystyczny podaje, że 

ubój zwierząt rzeźnych i spożycia mięsa 
na głowę ludności przedstawiały się w r. 
1935 jak następuje (w tysiącach sztuk — 
pierwsza liczba w nawiasie oznacza ubój 
w r. 1934, druga — przeciętną roczną z lat 
1928 — 1932): bydło rogate ogółem 3.354,3 
(3.185,6 — 3.536,3) w tem: cielęta 2.183,3 
(2.077,1 — 2.204,8), dorosłe i jałowizna 
1.171,0 (1.108,5 — 1.331,5); trzoda chlewna 
4.706,6 (4.455,3 — 4.219,9); owce i kozy 
671,3 (607,4 — 653,0); konie 7,5 (5,8 — 15,9).

Na podkreślenie zasługuje również 
wzrost w r. ub. przeciętnego spożycia mię­
sa na głowę ludności. Wynosiło ono (w kg. 
na głowę ludności — pierwsza liczba w 
nawiasie oznacza spożycie w r. 1934, druga
— przeciętne spożycie z okresu 1928 — 
1932): mięso wołowe 5,03 (4,82 — 5.92), cie­
lęce 1.64 (1.58 — 1.52), wieprzowe 12.29 (11.95
— 11.00), baranie 0.26 (0.25 — 0,27), końskie
0.00 (0.01 — 0,04), ogółem 19,22 (18.61 —
18.75). Ogólne spożycie mięsa na głowę lud­
ności wzrosło w porównaniu do r. ub. o 3,3 
proc., wobec zwiększonego spożycia w 
większej mierze mięsa wołowego i wie­
przowego. Ogólna konsumeja mięsa na gło­
wę ludności była w r. ub. większa niż w 
poprzednich dwóch latach i przewyższyła 
przeciętną roczną z lat 1928 — 1932.

(k) Publikacja zarządzeń komisji dewi­
zowej. Po wprowadzeniu kontroli dewizo­
wo] duże zainteresowanie wzbudziły zarzą­
dzenia Komisji Dewizowej, powołanej do 
regulowania obrotu zagranicznego środka­
mi płatniczemi. Pragnąc udostępnić sfe­
rom zainteresowanym treść zarządzeń Ko­
misji Dewizowej, Min. Skarbu postanowiło 
wszystkie jej okólniki ogłaszać w Dzienni­
ku Urzędowym Ministerstwa Skarbu, któ­
ry ukazuje się 19, 20 i 30 każdego miesiąca. 
W ostatnim numerze Dziennika (nr. i3) 
ogłoszone zostały wszystkie okólniki Ko­
misji dewizowej, wydane od dnia wprowa­
dzenia kontroli dewizowej do dnia 30 maja 
włącznie.

(k) Struktura towarowa polskiego han­
dlu zagranicznego przeszła przez pewne 
przćmiany w ostatnich latach. Blisko poło­

znawców niemieckich stosunków go­
spodarczych, sprawa dewaluacji marki 
wydaje się być litylko kwestją czasu.

W tych warunkach wyłania się py­
tanie: czy polskie czynniki miarodajne 
uświadamiają sobie niebezpieczeństwo, 
jakiem grozi prawdopodobna dewa­
luacja marki należnościom obywateli 
naszych, zamrożonych (mowa o należ­
nościach) w Rzeszy? Jeśli — tak, jakie 
kroki uczyniono, by ustrzec wierzycieli 
polskich przed tem niebezpieczeń­
stwem?

Pamiętajmy, że czas działa na ko­
rzyść Niemców!

zmniejszenia obrotów. Podniosły się nato­
miast obroty w działach: nawozów sztucz­
nych i to o ca 11 proc., oraz w dziale wę­
glowym. Ogólne obroty towarowe wynosi­
ły w r. 1935 zgórą 34,5 milj. zł. Mimo du­
żych wysiłków rok sprawozdawczy nie 
przyniósł dodatniego wyniku finansowego. 
Przypisać to należy jednak okolicznościom 
od „Centrali Rolników" niezależnym.

Czynniki, które spowodowały straty, to 
m. in.: nierównomierne traktowanie przez 
ustawodawstwo dłużnika i wierzyciela 
w wyniku czego spółka poniosła straty na 
różnicy odsetek płaconych bankom, a po 
błeranych od dłużników; różnice kursowe 
spowodowane nagłą obniżką wartości gul­
dena gdańskiego; odpisy na dłużnikach, 
powstałe wskutek zawierania układów za­
pobiegawczych przez szereg spółdzielni rol­
niczo - handlowych z wierzycielami.

Jak z powyższego wynika, źródła nie­
doboru finansowego w kwocie 200 tys. zł 

powstały nie z działalności handlowej 
„Centrali Rolników", a wskutek organicz­
nego związania przedsiębiorstwa z cało­
ścią życia gospodarczego, od którego żadne 
przecież przedsiębiorstwo nie jest w stanie 
izolować się. Straty postanowiono pokryć 
z rezerwy specjalnej, uwidocznionej w bi­
lansie na kwotę 465 zł, którą stworzono w 
latach lepszej konjunktury w przewidywa­
niu, że może ona stać się potrzebna na od 
pisy strat powstać mogących w nieprze­
widzianych okolicznościach.

Po przyjęciu do zatwierdzającej wiado­
mości sprawozdania, bilansu, oraz ra­
chunku strat i zysków, zatwierdzeniu 
sprawozdania rady nadzorczej, komisji re­
wizyjnej i kuratora, udzielono radzie nad­
zorczej i zarządowi pokwitowania. Ustępu­
jących z rady nadzorczej pp. E. Grabskiego 
i R. Pilatowskiego wybrano ponownie, w 
miejsce zaś zmarłego ś. p. L. Plucińskiego 
powołano prezesa Izby Rolniczej na Po­
morzu Jana Donimirskiego. (az)

wę importu surowców i półfabrykatów 
1935 r. (ściśle 48 proc.), stanowi import 
przemysłu wtókieninczego; 23 proc, ogól­
nego importu surowców i półfabrykatów 
dotyczy przemysłu skórzanego, 18 proc, zaś 
przeińysłu metalowego. W przywozie to­
warów gotowych na pierwszy plan wy su 
wa się przemysł metalowy, łącznie z ma­
szynowym i elektrotechnicznym — 54 proc, 
ogólnego przywozu fabrykatów w 1935 r.; 
dalej idą importy: przemysłu włókienni 
czego 13 proc., (¡heroicznego 13 proc., pa 
pierniczego 13 proc., itd. W eksporcie su 
rowców i półfabrykatów artykuły mineral­
ne stanowią 40 proc., surowce drzewne zaś 
29 proc. W wywozie wyrobów gotowych na 
pierwsze miejsce wysuwa się przemysł me 
talowy (42 proc, ogólnego eksportu wyro­
bów gotowych), następnie idzie przemysł 
włókienniczy (20 proc.), oraz drzewny (18 
proc.).

(k) Dostawa wyrobów włókienniczych 
dla wojska, policji i kolei. Min. rolnictwa 
i reform rolnych zawiadomiło izby rolni 
cze, że w niedalekim czasie przypadają 
terminy dostaw wyrobów włókienniczych 
dla wojska, policji i kolei z tytułu odby­
tych uprzednio przetargów. Termin dostaw 
sukna dia wojska upływa z końcem czerw­
ca, dostaw policyjnych — 15 lipca, a do­
staw kolejowych — z końcem września.

(k) Państwowe Zakłady Przemysłu Zbo­
żowego jako konkurent prywatnych pol­
skich firm na rynkach zagranicznych. Naj­
większą konkurencją dla prywatnego pol­
skiego eksportu młynarskiego są polscy 
eksporterzy, a nie eksporterzy z krajów in­
nych. Ostatnio doniesiono nam, że z Pol­
ski oddawane są oferty po znacznie niż­
szych cenach, po których prywaitny handel 
nie może dostarczyć zagranicy towaru. Jak 
się okazuje, ceny są deprecjonowane na 
rynkach zagranicznych przez P. Z. P. Z., 
które składają tak niskie i konkurencyjne 
oferty. (aiz)

(k) Nadmiernie szczupłe obroty owsem.
Ze sfar prywatnego handlu zbożowego in­
formują nas, że w r. bież, obroty owsem 
były nadmiernie szczupłe. Głównym kon­
sumentem były imtendentury wojskowe, a 
przy eksporcie Szwajcaria i kraje zamor­
skie. Zboże to najwięcej ucierpiało na sku­
tek posuchy, stąd też tak fcardao nikłe 
obroty, (az)- ~ "

Na plażę — do kąpieli 
Ostatnie nowości nadeszły

Kałamajski
Pg 4453-22.30

O ULGI PODATKOWE 
DLA PENSJONATÓW

Związek Izb Przemysłowo - Handlowych 
, ystąpił do ministerstwa skarbu o wpro­

wadzenie ulg przy nabywaniu świadectw 
przemysłowych przez pensjonaty. Według 
projektu Z zku Izb, różnica dochodowo­
ści pensjonatów zależnie od ich wielkości 
znaleźć powinna wyraz w szerszem nu ao- 
tychczas, zróżniczkowaniu kategoryj świa­
dectw. Obecny bowiem stan rzeczy odbija 
się szczególnie ujemnie na interesach ma­
łych przedsiębiorstw pensjonatowych.

Przemysł pensjonatowy znajduje się 
naogół w bardzo ciężkich warunkach. Re­
alizacja przedstawionych postulatów jest 
kwestją b. pilną, gdyż matę przedsiębior­
stwa nie są w stanie wykupić świadectw 
przemysłowych według obecnej taryfy.

CZYŻBY SZMUGIEL RYB Z GDAŃSKA 
DO POLSKI?

Po bliższem zbadaniu oficjalnej staty­
styki gdańskiej, okazuje się, że Gdańsk 
wywozi więcej ryb do Polski, aniżeli złowi­
li ich rybacy gdańscy. A przecież liczyć się 
należy z tem, że pewne ilości ryb złowio­
nych przez rybaków gdańskich spożywane 
są w Wolnem Mieście, a pewne ilości wy­
wożone są również do Niemiec.

Ponieważ trudno jest przypuszczać, aby 
w oficjalnej statystyce gdańskiej istniały 
pomyłki, gdyż cały wywóz skupiony jest w 
centralnej organizacji sprzedaży „Fisch- 
centrale", zachodzi zatem podejrzenie, iż 
wobec braku należytej kontroli ze strony 
Polski, przez Gdańsk szmuglowane są ry­
by, pochodzące z innych krajów. (ATE)

ULICA NAHUMA SOKOŁOWA 
W WARSZAWIE

Po zgonie Nahuma Sokołowa Żydzi 
chcieliby uczcić pamięć swego przywódcy 
przez obdarzenie jednej z ulic w Warsza­
wie jego nazwiskiem. Upatrzyli już nawet 
na ten cel ulicę Tlumackie, przy której 
znajdują się gmachy wielkiej synagogi i 
hihljoteki judaistycznej. Pogłoski, jakie na 
ten temat krążą, mają niezawodnie wyka­
zać, jakie będzie nastawienie społeczeń­
stwa polskiego do tych uroszczeń żydow­
skich.

TABLICA KU UCZCZENIU PAMIĘCI 
S. NOAKOWSKIEGO

W Nieszawie z inicjatywy ks. prób. 
Kneblewskiego ma być odsłonięta w dniu 
7 czarwca rb. tablica pamiątkowa na do­
mu, w którym się urodził 26 marca 1867 r. 
znakomity artysta - malarz i architekt 
prof. Stanisław Noakowski. Fundatorem 
tablicy jest arch. A. Buraczewski z War­
szawy.

OSTRY ZATARG Z CHAŁUPNIKAMI 
w powiecie łódzkim

W Zelowie powiatu łódzkiego wybuchł 
ostry zatarg między chałupnikami a prze­
mysłowcami. Dotychczas około 3.000 cha­
łupników otrzymywało do przerobienia 
przędzę lub osnowę. Obecnie Stowarzysze­
nie Fabrykantów w Zelowie wypowiedzia­
ło umowę zbiorową, wobec czego ma nastą­
pić całkowite unieruchomienie chałupnic­
twa na tym terenie.

KIEPURA BĘDZIE ŚPIEWAŁ 
W KRAKOWIE

Około 20 czerwca, podczas „Dni Krako­
wa" na cele budowy Muzeum Narodowego, 
przewidziany jest także występ Jana Kie­
pury, który zgodził się poprzeć w ten spo­
sób zbieranie funduszów na wspomniany 
cel. Występ Kiepury, jak donoszą, ma się 
odbyć na dziedzińcu wawelskim.

ŻYD FAŁSZERZEM OBRAZÓW 
WYBITNYCH ARTYSTÓW POLSKICH
Sprawa falsyfikatów obrazów i podpi­

sów wybitnych artystów polskich zatacza 
coraz szersze kręgi. Jak zdołano ustalić, 
na terenie Śląska poszkodowanych jest 17 
osób, które kupiły ^zamiast oryginałów fal­
syfikaty bezwartościowe, z fałszowanemi 
podpisami artystów wybitnych, plącąc za 
obrazy po 1.500 zi i drożej. Fabrykantem 
był niejaki Gutman w Krakowie, który 
miał specjalną pracownię „oryginalnych“ 
obrazów Axentowicza, Falata i innych. Po­
dobno do samej-Warszawy dostarczył oko­
ło pół setki falsyfikatów. Poza tem Gutman 
miał dużą klientelę w całej Polsce.

POWRÓT DO ANALFABETYZMU
Podczas poboru młodzieży do wojska 

komisja poborowa na Kresach Wschod­
nich stwierdziła w roku bieżącym że mło­
dzież. która ma poza sobą jedną klasę 
szkoły powszechnej, obecnie po dorośnieciu 
nie rożni się wcale od analfabetów. Więk­
szość zapomniała, czego się uczyła i nie 
potrafi nawet podpisać swego nazwiska,
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„Queen Mary“ wyrus’. w środę po raz pierwszy do Nowego Jorku. Szczegóły jej star­
tu dajemy w depeszach.

Akwarium morskie i jego mieszkańcy
x okazji wystawy akwaryjnej

Akwaria słodkowodne różnią się znacz­
nie od akwariów morskich tak odmiennym 
składem wody', jak i urządzeniem Sło­
wem należy stworzyć morskim zwierzą;- 
kom ich warunki biologiczne. Woda jest 
najlepsza z samego morza luib chemicznie 
na miejscu złożona. W tym celu roz­
puszcza się w około 100 litrach wody 2 815 
gr. . soli kuchennej (NaCl) 67 gr. chlor­
ku potasu (KC1), 551 gr. chlorku mag­
nezu (MgCH + GIIoO). 692 gr. siarczanu 
magn. (MgSO< + 7HSO).

Osobno rozpuszcza się jeszcze 115 gr. 
wapnia. Nie wolno jednak mieszać go 
razem, a wlać dopiero na samym końcu. 
Inaczej strąciłby się gips, który trudno 
późniei rozpuścić. Gdy tak sporządzoną 
wodę morską zbadamy areometrem (przy­
rządem do badania gęstości cieczy) musi 
jego skała wykazać 1,027 stopni.

Woda ta winna stać około 2 tygodni 
zanim włoży się do niej korale, czy inne. 
Nie •wolno zapominać i o silnemjej prze­
wietrzaniu.

Piasek dla akwarjum morskiego jest 
najlepszy pochodzenia morskiego, rzecz­
nego lub jeziornego, bardzo dobrze 
jednak przemyty. Samo akwarjum 
winno stać w chłodnych ubikacjach czy 
też na dworze — morskie bowiem stwory 
nie znoszą wyższej temperatury.

Obsadzenie akwarjum jest więcej 
skomplikowane, gdyż glony morskie, któ­

Tanie przedstawienie ,Matury*wTeatrze Nowym
Dla Czytelników pisma naszego

„Matura“ sztuka w trzech aktach Władysława Fodora. Scena z aktu 11. Osoby od 
etrony lewej pp.: Czesław Kaden, Michał Koezyrkiewicz, Kazimierz Korecki, Halina 
Taborska, Zdzisław Nowakowski, Bolesław Loedl, Jadwiga Korecka, Nuna Młodzie- 
jowska, Stefan Drewicz, Zbigniew Koczanowicz, M. Kadenówna, Irena Żuromska,

Halina Michalska.

W piątek bież, tygodnia, dnia 29 bm. 
wieczorem w Teatrze Nowym dane będzie 
tanie przedstawienie dla Czytelników pi­
sma naszego — największego sukcesu o- 
becnego sezonu, cieszącej się fenomenal- 
nem powodzeniem, znakomitej sztuki W. 
Fodora „Matura“ w koncertowo zgranej 
premjerowej obsadzie zespołu. Piątkowe 
wieczorne przedstawienie „Matury“ dla 
Czytelników naszego pisma będzie już nie­
odwołalnie ostatniem w bieżącym sezonie 
przed zupełnem zdjęciem z repertuaru te­
atru. Jedyna sposobność zapoznania się z 
doskonałym utworem i jego znakomitem 
wykonaniem przez zespół Teatru Nowego 
z pewnością zachęci wszystkich sympaty­

rych w każdem morzu jest po kilka ga­
tunków, długo w zamkniętych basenach 
nie wytrzymują. Zastępujemy je skalami 
i kamieniami. Gdy spajamy skały cenien­
iem, musimy pamiętać o kilkakrotnem 
,ich przemyciu w gorącej wodzie, bo ina­
czej przez wydzielanie się kwasów mo­
żemy zniszczyć naszych mieszkańców 
akwarjowych.

O samym basenie powiem tyle, że wi­
nien być najlepiej całkowicie szklany, 
jeśli natomiast szyby jego spojone są ki­
tem, wtedy kit należy pokryć dodatkowo 
taśmami szkła.

A teraz o samych zwierzątkach mor­
skich. Najwdzięczniejszemi są uikwialy 
—■ Aktinje, o pięknem ubarwieniu i cu­
downych czulkach. I słusznie nazywa się 
je z powodu podobieństwa dużego do 
kwiatów — kwiatami morskiemi.

Podstawą swoją przytwierdzają się 
do kamieni czy też ślimaków lub małży, 
a poruszając czułkami, szukają drobno­
ustrojów, czv też większych kęsów pokar­
mowych. W niewoli karmić je można 
sokami z dżdżownic czy też samerni 
dżdżownicami, p osiek a nem i w kawałki, 
lub i w ten sposób przyrządzonemi ryba­
mi. Gdy zbliży się do czułków dżdżow­
nica, ginie niechybnie, schwytana przez 
nie i doprowadzona do jamy chłonąco tra­
wiącej.

Wdzięcznymi mieszkańcami i sprawia-

ków teatru do zapełnienia widowni. Za 
okazaniem kuponu każdy z Czytelników 
będzie mógł nabyć bilet w kasie teatru, 
jak również w kasie przedsprzedaży w 
firmie F. Zygarlowski, po cenie do połowy 
zniżonej.

KUPON ZNIŻKOWY
Okazieiel niniejszego kuponu otrzyma 

bilet zniżkowy w kasie
TEATRU NOWEGO

na przedstawienie „MATURY“
w piątek, dnia 29-go b. m.
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jacvmi mało kłopotu są wszelkiego ro­
dzaju małże i ślimaki. Pokarmem nie­
których są inne zwierzęta, a innych glo­
ny Ten jednak, kto w akwarjum ctice 
hodować ślimaki, musi znać niektórj-ch 
złośliwość i drapieżność — i me wolno 
razem z nimi umieszczać tych zwierząt, 
któremi się karmią. Mięczaki jednak 
mają jedną wielką zaletę, że dzięki swej 
aparaturze skrzelowej ustawicznie prze- 
filtrowuią wodę. I woda w akwarjum 
■utrzymuje się nawet bez filtru pięknie 
czysta i przeźroczysta. Dr. W. Rak.

Odnalezienie relikwii 
św. Apostołów Filipa, 
Tomasza i Bartłomieja

Specjalny korespondent londyńskiego 
katolickiego czasopisma „The Universe“ 
donosi z Holandii z miejscowości Sittard 
położonej w prowincji Limburg o niezwy- 
klern odkryciu relikwii, wśród których 
znajdują się relikwje św. Apostołów' Fi­
lipa, Tomasza i Bartłomieja.

W Sittard znajduje się kościół, pocho­
dzący z 13-go wieku z r. 1229 pod wezwa­
niem św. Piotra Antiocheńskiego .i ogól­
nie przypuszcza się, że na tern samem 
miejscu stała już przedtem inna świąty­
nia, która potem uległa zniszczeniu. W 
każdym razie faktem jest, że miasto Sit­
tard stanowi jeden z najstarszych ośrod­
ków katolicyzmu w Holandii. W ciągu 
wieków, jak wskazują dokumenty, gro­
madzono do tego kościoła wiele relikwii 
świętych, które mniejwięcej sto lat temu 
naraz zniknęły. Nie wiedziano, co się z 
niemi stało.

Niedawno na stanowisko rektora owe­
go kościoła i dziekana Sittardu nazna­
czono ks. II. Heenraets'a. znanego archeo­
loga. Postanowił on zająć się odszuka­
niem zaginionych relikwii. Poszukiwa­
nia. podjęte w podziemiach i wieży ko­
ścioła dały niezwykle wyniki: znaleziono 
caty szereg skrzyń, w których znajdowa­
ły się ukryte relikwje. Prawdopodobnie 
wskutek francuskiej inwazji pod koniec 
18-go wieku lub też wskutek pożaru ko­
ścioła. w r. 1859 ówczesny zarząd świąty­
ni ukrył relikwje w podziemiach. Oka­
zało się, że w jednej ze skrzyń opieczęto­
wanej znaleziono kości wraz z dokumen­
tami, wykazującemi, że są tu relikwje 
św. Apostołów Tomasza, Filipa i Bartło­
mieja. Ponadto w innych skrzyniach 
znaleziono wraz z odpowiedniemu doku­
mentami relikwje św. Eugeniusza, który 
poniósł męczeństwo za czasów Dioklecja­
na, św. Placyda, ucznia św. Benedykta, 
św. Agaty, św. Łucji i wielu innych.

(KAP.)

Godzina katolicka 
w radio amerykańskiem
Jak donosi agencja „NCVC News Ser­

vice“ w Waszyngtonie, ciesząca się wiel- 
kiem powodzeniem radjowa „Godzina, Ka­
tolicka.“, zorganizowana przez National 
Council of Catholic Men, rozwija się co­
raz lepiej, zyskując, sobie w całych Sta­
nach Zjednoczonych coraz liczniejszych 
słuchaczy. W ciągu marca br. nadawało 
ja 57 staevj radjowych w 37 Stanach.

(KAP.)

Ro7Wód o znaczek pocztowy
Niewyczerpane są powody, dla których 

rozwodzą, się ludzie w Ameryce. Do naj­
oryginalniejszych wszakże i dotąd niespo­
tykanych •należał proces rozwodowy mał­
żonków Lawes w San Francisco.

Mr. James Lawes zakochał się na za­
bój swego czasu w młodej, czarującej miss 

1 Mabel Robert. Po dwóch przetańczonych 
' tangach i rumbach oświadczył się z miej­

sca pannie i został przyjęty. Miody na­
rzeczony miał dość skromne przedsiębior­
stwo handlowe, ojciec zaś miss Mabel 

• wielką centralę handlową. Mr. James spo- 
j dziewa! się zatem, iż w dniu ślubu otrzy­

ma od teścia sporą sumkę jako posag. — 
Marzeniom jego miało się stać zadość. — 
Istotnie w dniu ślubu przystąpił doń Mr. 
Robert i wręczył ze wzruszoną miną gru­
bą. czarnooprawną księgę. Księga ta za­
wierała najcenniejsze skarby filatelistyki, 
której mr. Robert byt zapalonym adeptem. 
Rozczarowanie zięcia, który spodziewał się 
raczej czeku, opiewającego na okrągłą 
sumkę dolarów, było niemałe. Nie dat 
jednak nic poznać po sobie i przyjął al­
bum.

Odtąd, po ślubie, stał się i mr. Lawes 
zapalonym filatelistą. Studiował pilnie 
pisma fachowe, zapoznawał się z tajnika­
mi wiedzy filatelistycznej, zaraz po przyj­
ściu z biura do domu siadał do pracy, wyj­
mował drogocenny album i przeglądał 
stronicę za stronicą. Niestety! — brak 
tam było wielu rzadkich i cennych oka­
zów marek.

Pewnego dnia wpada do gabinetu mę­
ża miss Lawes z rozpaczliwym okrzykiem: 
„Co za nieszczęście! Skradziono mi mój 
naszyjnik z pereł! Pamiątka po mojej 
matce!“

— Uspokój się, droga, nie martw się! — 
zauważył mr. I.awes... — Bo, bo. widzisz, 
naszyjnika nie ukradł nikt... tylko ja go 
wziąłem... potrzebne mi były pieniądze... 
wczoraj odbyła się licytacja znaczków 
pocztowych... ofiarowano tam znaczek bar­
dzo rzadki, który dla dopełnienia mojego

Hasło chwili l
Kapujemy tytko polskie

PROSZKI do PIECZYWA, 
BUDYNIE, GALARETKI

gdyż swą dobrocią przewyższają zupeł­
nie wyroby obce a wyrabia je największa 

polska
Fabryka Artykułów Spożywczych

wiaśc. JAN DOBRY 
Luboń-Poznań„LUBA“
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albumu miał ogromną wartość. Ja... ja... 
sprzedałem twój naszyjnik i nabyłem 
markę!

Z triumfującą miną wyciągnął mr. La­
wes rękę, pokazując mały, niebieski zna­
czek pocztowy.

— Co... co... tyś śmiał sprzedać moj na­
szyjnik! Ty... ty! — Z dzikim okrzykiem 
rzuciła się ku mężowi mrs. Mabel i w 
chwilę potem z cennego znaczka zostały 
tylko drobniuchne strzępki.

Tak wyglądała tragedja filatelistyczna 
w relacji obojga małżonków przed sądem. 
Sad przychylił się do wniosku adwokatów 
stron, uznał winę obojga małżonków i 
orzekł rozwód. Or.

Troska o dziecko
Wśród rozmaitych trosk naszych 

troska o dziecko wysuwa się na pierw­
szy plan. Dzieci bowiem to przyszłość 
narodu.

„Stella“, dbając o zdrowie najuboż­
szych dzieci poznańskich, wysyła rok 
rocznie setki (w ub. roku przeszło ty­
siąc). To jednak za mało. Tysiące 
dzieci potrzebuje wypoczynku. Chcąc 
tedy,plan swój przeprowadzić, urządza 
„Stella“ zbiórkę uliczną w pierwsze 
święto Zielonych Świątek.

Złóżmy chętnie ofiarę na ten pięk­
ny cel.

Program
bogaty i wszechstronny

przewiduje doroczny Kiermasz Solecki, 
który zvskał już w Poznaniu zasłużoną 
sławę. 'Cały program dzieli się na trzy 
wielkie części, nie licząc części bufeto­
wej: pierwsza część — sportowa obejmie 
trzy specjalne pawilony, druga — rozry­
wek towarzyskich, zostanie rozmieszczo­
na w 30-tu rozmaitych kioskach, •wresz­
cie trzecia — dla dzieci i młodzieży, obej­
mie sześć punktów urozmaiceń, szczegól­
nie pomysłowo wybranych. Wśród gier 
i zabaw, które Poznań zna już z poprzed­
nich kiermaszów, będzie również kilka ta­
kich. które pojawia się w roku bieżącym 
po raz pierwszy. Do nich należy m. in. 
„kolejka górska“, „koncert życzeń“, „rzut 
flaszką“, „kawiarenka“ i kilka innych. 

Data Kiermaszu — niedziela najbliższa — 
godz. druga po południu. Dochód na ko­
ściół w Sołaczu.

Kto zdobędzie luksusową 
limuzynę w letnim konkursie

radjowym
Kogoż nie wprawia w zachwyt myśl o 

posiadaniu luksusowej limuzyny, którąby 
można w szybkiem tempie i czasie prze­
bywać dalekie przestrzenie, urządzać cu­
downe week-endy w okresie lata, wyjeż­
dżać na popołudniowe poza miasto spa­
cery? — Zdawałoby się, iż dla przeciętne­
go człowieka posiadanie auta jest nieurze- 
czywistnionem pragnieniem, marzeniem, 
którego zrealizować nie można.

A jednak w życiu zdarzają się wypadki 
nieprzewidziane. — Niespodzianki! Taką 
niespodziankę przygotowuje wielki letni 
konkurs radjowy, którego uczestnicy mo­
gą zdobyć luksusowa limuzynę „Austin 
1P36 r.“ Należy tylko bliżej poznać się z 
warunkami tego konkursu. A więc nale­
ży podać dzień, dokładny czas (godziny i 
minuty) specjalnej audycji propagando­
wej, jaką nada Polskie Radio z wystawy 
radjowej, organizowanej w Warszawie w 
ramach wystawy przemysłu metalowego i 
elektrotechnicznego.' Audycja ta nadana 
będzie w czasie od 16 do 30 września 1936 
r. w godzinach popołudniowych.

Prawo udziału w konkursie mają 
wszyscy, którzy w czerwcu ,lipcu i sierp­
niu br. będą bez przerwy abonentami Pol­
skiego Badja. — Odpowiedzi należy nad­
syłać na kartach pocztowych pod adresem: 
„Polskie Radjo, Warszawa, ul. Mazowiec­
ka 5, Letni Konkurs P. R.“. w terminie od 
1 czerwca do 31 sierpnia 1936 r.

Poza limuzyną jest do zdobycia w kon­
kursie wiele bogatych, cennych, a nawet 
luksusowych nagród.

CU..... ...............

Kapelusze ostatnie nowości Bieliznę - Pończochy - Szale
dia ran i Panów - Krawaty

poleca najkorzystniej
w dużym wyborze 
Kg
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WYPRZEDAJEMY kapelusze
markowe, zagraniczne jaki

Borsalina, Habig, Pichler
po cenach znacznie zniżonych. Wielki wybór kapeluszy 
wiosennych wyrobu własnego i krajowego już od zl 7,5U. 
Reparacje szybko, tanio i akuratnie, dg 1820

TOMASEK, p°«tową_9

Praca
poznańskich Wincentek

Centralą, jednoczącą wyniki pracy cha­
rytatywnej, prowadzonej przez Stowarzy­
szenia Pań Miłosierdzia św. Wincentego 
a Paulo na terenie Poznania, jest t. zw. 
Rada Miejscowa. Doroczne walne zebra­
nie tej Rady, jakie odbyło się w ub. ty­
godniu, pozwala zsumować wyniki cało­
rocznej pracy poznańskich Wincentek, ze­
stawić liczby, w jakich wyraża się miło­
sierna pomoc, okazana przez pełne po­
święcenia w trudzie i ofiarności dobro­
czynne towarzystwo, najbiedniejszym na­
szego miasta.

Doi oczne walne zebranie Rady Miejsco­
wej zagaiła prezeska, p. Milewska, zapra­
szając na przewodniczącą p. Lossow, a na 
sekretarkę p. Hiibnerową. Sprawozdanie z 
dzielności Rady Miejscowej przedłożyła 
zebranym p. Puckałowa. Zadaniem Rady 
Miejscowej jest wytworzenie atmosfery 
współpracy, zbliżenie na platformie 
wspólnej działalności poszczególnych sto­
warzyszeń wincentyńskicb na terenie Po­
znania. W pierwszym rzędzie chodzi o 
przyjście z pomocą stowarzyszeniom bied­
niejszym, działającym na peryferjach, 
gdzie mało jest składkujących, a dużo 
biednych, potrzebujących pomocy. Rada 
Miejscowa zorganizowała w Poznaniu w 
grudniu Tydzień Miłosierdzia, oraz w o- 
kresie Wielkanocy „Tydzień Funta“. 
Prezprowadzała dalej wizytacje w stowa­
rzyszeniach, zorganizowała wspólne reko­
lekcje dla pań, oraz opłatek. Na kilku­
dniowy odpoczynek do Kobylnicy wysiano 
kilkadziesiąt matek. Druga partja wysła­
na zostanie w czerwcu. Po wysłuchaniu 
sprawozdania kasowego, wygłoszonego 
przez p. Różańską, oraz sprawozdania ko­
misji rewizyjnej, udzielono zarządowi ab­
solutorium.

Ciekawe i bogate w cyfry zestawienie 
pracy charytatywnej Wincentek na tere­
nie Poznania przedstawiła p. Łuczkiewi- 
czówna. Warto wyjąć zeń kilka liczb, ilu­
strujących ogrom pracy, podejmowanej 
przez Panie Miłosierdzia w celu ulżenia 
nędzy. Liczba odwiedzin w domach ubo­
gich sięga liczby 48.064, a odwiedziny te 
mają na celu nietylko rozdawanie wsparć, 
ale też moralne oddziaływanie na powie­
rzonych opiece pań biedaków. Stovvarzy- 
szenia organizowały Gwiazdki i Święcone 
dla swych biednych, ubierały dzieci do 
pierwszej Komunji św., pomagały w orga­
nizowaniu Dnia Chorych, indywidualnie 
oddziaływały na swych terenach w duchu 
religijnym. Współpracowały wreszcie z 
towarzystwami, mającemi pokrewny za­
kres działania.

Pomoc Stowarzyszeń w rozdanej bied­
nym odzieży wyraża się w następujących 
cyfrach: rozdano 9.463 sztuk różnej odzie­
ży, 1.723 par obuwia i 1.409 mtr. materja- 
łów nowych. Poza tern rozdawano mat­
kom wyprawki niemowlęce, wydano koce, 
pościel, łóżka itd. Biednym wstępującym 
w stan małżeński dostarczono obrączek 
ślubnych i najkonieczniejszych sprzętów. 
Do Komunji św. ubrano własnym ko­
sztem 450 dzieci, a niektóre Stowarzysze­
nia urządziły też dla nich wspólne śnia­
dania. Na Boże Narodzenie obdarowano 
Gwiazdką 9.497 osób, a na .Wielkanoc 
Święconem — 7.800 osób.

W ciągu roku wydano obiadów 34.347 
porcyj, śniadań zaś podwieczorków i ko- 
lacyj 52.144. Na stałej opiece mają Stowa­

MŁODZIEŻ WSZECHPOLSKA
W czwartek, dnia 28 bm. o godzinie 20-tej

KURS TERENOWY
z ref. n. t. Struktura i taktyka Stronnictwa Narodowego 
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rzyszenia 8.652 biednych. Pracę wyszuka­
no 234 osobom, o zapomogi poza Stowa­
rzyszeniem wystarano się dla 62 osób, u- 
mieszczono w szpitalach 31 osób, a w przy­
tuliskach — 16 osób.

Stowarzyszenia poznańskie liczą ogó­
łem 449 pań czynnych, oraz 2.404 panie 
datkujące. Składki członkowskie przy­
niosły w sumie ponad 20 tys. złotych.

Łączne dochody Stowarzyszeń, ze skła­
dek, kwest, subwencyj, imprez i ofiar wy­
niosły w roku sprawodzawczym w gotów­
ce — 81.865,71 zł, a w naturaljach — 
20.954,77 zł. W wydatkach największą po­
zycję — ponad 44 tysiące stanowią zasił­
ki w żywności. Ogółem wydatkowano 
(łącznie w gotówce i naturaljach) ok. 100 
tys. złotych.

Taki jest bilans pracy połączonych 
Stowarzyszeń Pań Miłosierdzia św. Win­
centego a Paulo w Poznaniu. Piękne fi­
gurują w nim liczby, ale liczby nie są w 
stanie w całej pełni uzmysłowić całego o- 
gromu wysiłków i ofiar, wkładanych przez 
panie w pełną poświęcenia pracę chary­
tatywną. Przecież tylko osobiste dociera­
nie do wszystkich ośrodków nędzy miej­
skiej może zagwarantować, że wsparcie 
udzielane zostaje ludziom, którzy rzeczy­
wiście na nie zasługują, że pomoc ze skła­
dek i ofiar powstała, najbardziej słusznie 
rozdzielona zostanie. Działalność Pań 
Wincentynek jest najracjonalniej, naj­
słuszniej zorganizowaną formą pracy 
charytatywnej.

Na zakończenie zebrania dokonano wy­
boru zarządu Rady Miejscowej. Wybrane 
zostały p. Milewska — prezeską, oraz pp. 
Puckałowa, Łuczkiewiczówna, Rolewska, 
Dziublicka, Kałamajśka, Kotowiczowa i 
Różańska. Do komisji rewizyjnej we­
szły pp. Beckerowa i Dybicka. (tk)

Chór Dana w „Słońcu“
Charakter piosenki, epoka, w której 

ona (powetaje i sposób jej popularyzacji 
— to są rzeczy współzależne, jedna z dru­
giej, niebardzo wiadomo w jakim porząd­
ku, wypływające. W rycerskich czasach 
minstrele i trubadury roznosiły po zam­
kach rycerskie ballady: rococo zna fry- 
wolne piosneczki, śpiewane w salopach 
przez ufryzowanych berżerów i wyperfu- 
mowane pejzanki w krynolinach; przed 
wojną popularność operetkowej melodji 
zależała od talentu i popularności divy, 
która ją śpiewała w teatrze, czy teatrzy­
ku. W naszych czasach piosenką dociera 
do spokojnego obywatela ze wszystkich 
kątów: w lesie na wycieczce gra mu ją 
gramofon, w domu i ntt niifey radjo, śpie­
waniu ją.sreibrny ekran w kinie. Dp tych 
środków popularyzacji, a inoże i dó cha­
rakteru epoki, którą reprezentuje, dosto­
sowała się współczesna piosenka.

Chór Dana jest u nas najpopularniej­
szym roznosicielem współczesnej piosenka 
Niema chyba w Polsce człowieka, który­
by go nie słyszał: z gramofonowych płyt, 
w kinie, czy przez radjo. A jednak naj­
przyjemniej słuchać go „z pierwszej ręki“, 
gdy Dan we własnej osobie zasiada przy 
fortepianie, a rządek, czterech, w jedna- 
kowiuteńkie fraki ubranych panów, usta­
wia się równiutko na estradzie. I jedna 
za druyą zaczynają sypać się piosenki.

Są wśród nich nastrojowe, o miłości, 
o nieodwzajemnionych uczuciach, o zła­
manych sercach, ale w każdej nieomal z

nich jest jakiś dysonans, rozmyślne zbru- 
tałizowanie nastroju, ironiczny chichocik 
z własnej Uczuciowości. A przeważnie — 
miłość na wesoło. I wogóle jak najwię­
cej wesołości — byle się śmiać! Współ­
czesna piosenka mogłaby śmiało wziąć za 
hasło slpwa Beaumarchais: „Śmiejmy się 
—■ niewiadomo, czy śftńat potrwa jeszcze 
dwa tygodnie“.

Może nie być sensu (wszakże bezsens 
dziś króluje), byleby słowa splatały 6ię 
w zabawne, bezsensowne kombinacje. Re­
prezentacyjne w tym kierunku są takie, 
jak piosenka o Czerwonym Kapturku, jak 
piosenka o pociągu. A już za najbujniej­
szy wykwit uznać chyba należy „Tata- 
■da-raka!"

Sobotni wieczór w „Słońcu“ cieszył się, 
jak zawsze występy chóru Dana, ogrom- 
nem powodzeniem. Zarówno chór, jak 
soliści, M. Fogg i A. Wysocki byli przyj- 
zmuszani do bisów i naddatków. Było 
mowani owacyjnie i huraganami oklasków 
przyjemnie i wesoło. (tk)

Szan. naszym Czytelnikom wyjeż­
dżającym na czerwiec do

KRYNICY
donosimy, iż „Kurjera Poznańskiego** 
można otrzymać w Krynicy już rano 
o flodz. 7,30. Kolporter (na „deptaku“)
przyjmuje również prenumeratę i to 
bez żadnych dopłat.

Administracja.

KOMUNIKATY TEATRALNE
Z Teatru Wielkiego

Ostatni tydzień w Teatrze Wielkim
Dziś, w piątek i w sobotę ostatnie przed­

stawienia operetkowe „Najpiękniejszej z 
kobiet“ w których główną rolę kreuje Ma- 
rja Korabianka. Inne partje bez zmian. Dy­
ryguje kapelm. Wiktor Buchwald.

Teatr Wielki zamyka swe podwoje w 
niedzielę 31 maja operą narodową St. Mo­
niuszki „Halka“, która w tym sezonie cie­
szyła się wielkiem powodzeniem, o czem 
świadczy rekordowa ilość przedstawień tej 
opery. Przedstawienie to, którem dyrygu­
je dyr. dr. Zygmunt Latoszewski, otrzyma

Z błaganiem: Błogosław Panie Naszej Polskiej Ziemi!
na Pomnik Najśw. Serca Pana Jezusa w Poznaniu złożyli 

do dnia 7 kwietnia 1936 r.443
Ze Skarbony przy Pomniku 

wybrano:
7. 4. 36 18,09
L. Marciniak, Bukowiec

Górny . —,50
P. Kowalska, Gniezno z

podz. za odebr. 1. i dal. 
opiekę nad dziećmi 5,—L. Schanerowa, Gniezno z 
podz. za uzysik. zdr, z pr.
o zachowanie go 5,—

E. Kaczmarek, Skalmierzy­
ce 2,—

M. Kasprzakowa, Inowro­
cław 1,—

A, Wiafcrowska, Pelplin 5,— 
St. Michalski, Gniezno 5,— 
W. Smiiesizkiewioz, Milówka 1,—
J. Kunkiewicz, Poznań 1,—
Jama, Złoczów 1,—
L. Gruszkowa, Biała-Bielska 5,—
K. Pepkówna. Trzemeszno 1,—
J. Meyer, Tczew 5,—
S't. i L. Michałowscy, Tar­

nowskie Góry 2,—
St. Blaldyga, Rybnik 12,—
Z. Drabianka, Mielec 2,—
M. .Kołodziej, Mielec 3,—
St. Kurzeja, Lipnica Wiel­

ka 5,—
M. Klassowa, Limanowa 2,—

K. Krzyszkowska, Wielicz­
ka z pr. o blog, Boże 5,—

Fr. Czarnecka, Toruń , 2,— 
J. Rudziński, Warszawa 2,— 
M. Barszczewioz, Łowicz 25, 
St. Gesek, Mława 5,—
A. Nowiński, Dobrzelin 2,— 
Sz. Malinowski, llwieliny 2,— 
II. Przeździecki, Warszawa 5,-^-
A. Boniecki. Warszawa 20,—
B. Jaranowski, Nowemiasto 2,—
St. Przybylski, Golaszewo 1,— 
Mierzwiccy, Biskupin. 4,—
P, Piwkowski, Żnin 10,—
J. Staniszewski, Wenecja 3,— 
H. Siszakowa, Godurowo

zebrane 8,40
A. Welenlkow»ki, Kartuzy

Pom. 2,—
M. Disafcowska, Chojnice 5,—
M. Godlewski. Kraków 1.,—
J. T. Bed.ronek, Skawa 2,—
Wi. Rychlicka, Ślemień 2,—
.1, Swollkień, Lublin 1,—
A. Ruaieka, Nowy Targ 5,—
Fr. K.ielas, Rosko 1,—
J. Solarczyik, Perzyce 1,—
M. Błaszozyńska, Krotoszyn 3,—
Nowicki) Gniewowo 3,—
J. Hałas, Leszno IV ra/ta 2,50
M. Hemas, Komorowice 1,— Wl. Roszkowski, Warsizawa 3,
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pierwszorzędną ohsadę z dr. Stani Zawadz­
ką w roli tytułowej, Z. Dolnickim, R. Pe­
terem, H. Majchrzakówną, K. Urbanowi­
czem, R. Cirinem i J. Sendeckim. Mazura 
i tańce góralskie wykonają Z. Grabowska, 
M Statkiewicz, soliści oraz cały zespól Pa­
letowy. W dniu tym cały zespół opery po­
żegna się z P. T. publicznością, która da­
rzyła naszych artystów wielką sympatją

Z Teatru Polskiego
Dyrekcja teatru, chcąc uprzystępnić 

teatr szerszej publiczności, daje tydzień 
przedstawień po cenach popularnych (oa 
25 gr. do 2.50). Cały ten tydzień wypełni 
ostatnia nowość, lekka komedja Bekefne- 
go „Nieusprawiedliwiona godzina“. Ty­
dzień popularny trwać będzie do 1. 6. łącz­
nie. , . „

We wtorek pierwszy występ gościnny 
znakomitego artysty Stefana Jaracza. W 
próbach „Fryderyk Wielki“ z gościnnym 
występem mistrza Ludwika Solskiego.

Z Teatru Nowego
Dzisiaj wieczorem powtórzenie subtel­

nych wzruszeń komedji, włoskiego autora 
Dario Niccodemi‘ego „Nauczycielka" z P- 
Koronkiewiczówną odtwórczynią roli ty­
tułowej.

W piątek, po raz ostatni na przedsta­
wieniu wieczornem, ciesząca się nadzwy- 
czajnem powodzeniem sztuka „Matura“ w 
wyśmienicie zgranej premierowej obsadzie 
zespołu. Jutrzejsze przedstawienie dane 

będzie dla Czytelników „Kurjera Poznań­
skiego“ i „Orędownika“ po cenach do po­
łowy zniżonych za okazaniem kuponu zniż­
kowego.

„Matura" ukaże się również nieodwo­
łalnie na dwóch ostatnich popołudniowych 
przedstawieniach, po cenach do połowy 
zniżonych, w najbliższą niedzielę i ponie­
działek, w dnie Zielonych Świąt. Wyjątko­
wo przedstawienia te rozpoczną się o godz. 
15.30 po południu.

Gościnne występy 
„Cyrulika Warszawskiego**

w Teatrze Nowym
W najbliższą niedzielę wieczorem na 

dwóch przedstawieniach o godz. 7 i 9.15 — 
rozpoczyna krótki okres gościnnych wystę­
pów kabaret literacki „Cyrulik Warszaw­
skim“ ze znakomitym swym programem 
„Z Przedziałkiem“, który jest kapitalną 
satyrą polityczną.

Przedsprzedaż biletów w firmie F. Zy-i 
garłowski po cenach normalnych.

5686 3N
J. Hernas, Komorowiice 1,50 
Tenczertówina, Wola Wap. 2,— 
H. Kostrzewa, Kalisz 5,—
St. Winiarski, Warszawa 1,-w 
J. Potęczyca, Podwoloozy-

eka 2,—*M. Łdkocz, Lwów 2,—
Fr. Fenrawa, Lwów 1,—*
Al. Maciejów,iozowa, Łańcut 5.—• 
Ekspedycja Towarowa P.

K. P. Poznań 7,4#
Sędzia Dr. M. Wloczkow- 

ski, Kraików 1,--i
J. RoScisizewska, Pakość 5,—»
Z. Kamińska, Lwów 1,—<
St. Wakalsfci, Czortków 1,—•
H. Misek, Chełmno 1,50
W. Szymański, Ostrów L—

.Sabikowiak, Leszno 2,—t
Oz. Miechowie, maj. Brześć 10,—i
K. Lipnicka, Poznań z podz.

za otrzym. łaski z pr, o 
dal. 5,—.

L. Kdbyeińsfci, Kraków 1,—
J. Niegoszawa, Kraków 2,—- 
Jurkiewiczówne, Kraków 4,— 
Sz. Tłumacz 2,—
H. Krzyżanowski, Żółkiew 1,50 
II. Stawecka, Chodel 5,—
Z. Jaraiczewski, Kowel-Wol. 1,_«

W środę rano o godzinie 4-teJ, powołał Bóg do siebie po długiej i ciężkiej niemocy, opatrzoną Sakramentami św. w 72 
roku życia, moją najdroższą matkę, najlepszą teściową, naszą ukochaną babkę i ciotkę, ś. p.

z Osuszkiewiczów Annę Przybylską
Wyprowadzenie zwłok nastąpi w sobotę 30 b. m., o godz. 4-tej po południu z domu żałoby św. Marcin 12 na cmentarz 

parafjalny przy ul. Bukowskiej. Msza św. za spokój duszy drogiej nam Zmarłej odprawi się w dniu pogrzebu o godz. 9,30 
w kościele św. Marcina. W c|ę2Wm smutku nientalen!

Poznań, Więcbork (Pomorze), 28. 5. 1936 r. syn, synowa, wnuk, wnuczka i rodzina.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

Zamiast wieńców uprasza się w myśl woli Zmarłej składać ofiary na budowę kościoła w Naramowicach.
Zakł. pogra. Br. Nowak, PI. Nowomiejski 10, teł. 10-46,
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Dnia 27 maja 1936 r., zasnęła w Bogn, opatrzona Sakramentami św, 
przeżywszy lal 62, moja najdroższa matka, ś. p.

Józefa z Wolnych Korkowa
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 29 maja rb. o godz. 17 z kostnicy 

cmentarza farnego, o czem zawiadamia
Zg 13614 w głębokim smutku pogrążony 

Poznań, Wielkie Garbary 9. Syn.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

Dnia 26 maja 1936 r., o godz. 3 w nocy, zmarła 
po krótkich lecz bardzo ciężkich cierpieniach, 
moja najdroższa żona, nasza najukochańsza 
córka, bratowa, stryjenka, ciocia, kuzynka, ś. p.

zKlarMw
Pogrzeb odbędzie się 29. bjn. o godz. 17,30 z 

kostnicy cmentarnej w Górczytnie. Msza św. na­
zajutrz o godzinie 7,45 w kościele św. Marcina. 
O smutnym tym obrzędzie donosi Krewnym i 
Znajomi m ciężko strapiony
zg 13 618 mąż z rodzicami i rodziną.

Poznań, Fr. Ratajczaka 37.

Dnia 27 maja 1936 r., zasną! w Bogu, po krótkich cier­
pieniach, opatrzony Olejami św., mój najukochańszy mąż. 
nasz drogi ojciec, syn, brat, szwagier i wuj, ś. p.

Józef Suchorski
mistrz rzeinicki

przeżywszy lat 36. Pogrzeb odbędzie się w piątek, 29. bm. 
o godz. 5.30 po poi. z domu żałoby. Plac Sapiężyński 2 m. 12 
na cmentarz parafji św. Wojciecha.
Pg 4767-” 75 ciężkim smutku pogrążonażona z dziećmi i rodziną. 

Osobnych zawiadomień mie wysyła się.
Najst. Żaki. Pogra. P. Piasecki, Klasztorna 14. tel. 27-69.

f
W środę, 27 maja 193*6 r., »marł długoletni członek 

Towarzystwa naszego, ś. p.

Józef Suchorski
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 29. bm. o godz. 5,30 

po Pfd- ą domu żałoby, Plac Sapóeżyński 2 na cmentarz 
św. Wojciecha. Szanownych członków upraszamy o licz­
ny udział w pogrzebie. Cześć Jego pamięci. dg 1967

Tow. Powstańców i Wojaków im. Fr. Ratajczaka 
Poznań Tow. rejestr.

W piątek, dnia 39 maja 1936 r. • godz. l-mej. jako 
w pierwszą rocznice śmierci, ś. p.

Alfonsa Krajny
odprawiona będzie

msza św.
w kościele św. Marcina przy oitarau iw. Teresy, na która 
zaprasza życzliwych pamięci Zmarłego .
zg 312 zona.

———————————————
Wiedz o tem, że MARECKIEGO cukierki nie reklamą, 
lecz niezrównaną jakością i niską ceną zdobywają coraz to 

większe szeregi konsumentów. ng 10 675/6
Fabryka cukrów ST. MARECKI, Poznań, św. Wojciech 28.

TAMA70L
¡11*50

ng 11097

Szwajcarskie

ZEGARKI
gwarancja — ceny niskie

W. SZULC
plac "Wolności 6

Pg 4735-20,21

BANK KU/ILECKI POTOCKI I S-KA
Spółka Akcyjna, Poznań

B AHK DEWIZOWY
poleca się do załatwienia wszelkich czynności banko­
wych, oraz transakcyj wchodzących w zakres obowią­

zujących przepisów dewizowych.
Pg 4769-22,76

Kostjumy Kąpielowe, Płaszcze, 
Czepki i Obuwie, Kajaki,

Wiosła, Przybory ratunkowe
oraz wszelkie artykuły sportowe flAM ępOPTOW Y 
poleca najtaniej największy wybór WwillOruIllUn I 
Cenniki wysyłamy bezpłatnie Ng 9917 Św. Marcina 33

BALSAMICZNA
SOLooMÓG

SECKIEGO (7 kogutkiem!

usuwa ból, pieczenie, nabrzmienie nóg, zmiękcza 
■odciski, które po tej kqpleli dajq się usunqć, nawet 
paznokciem. Przepis użycia na opakowani*.

to£

Do masy upadłościowej
WEŁNA POZNAŃSKA Sp. z o. o.

zgłoszono pretensje:
z par. 61 pkt. 23V» W » >»

‘MM M «96

Kg 13 617 Masa do podziału

28.303,33 zł 
7.657,— zl 

463.338,47 zł
499.298,80 zł

26.808,95 zł
Wydzierżawienie owocu z alei czereśniowych nad 6zo-< 

sami w powiecie obornickim na rok bieżący odbędzie się, 
w czwartek, dnia 4 czerwca 1936 r. o godz. 10 w sali hotelu 
p. Narożyńskiego w Obornikach. Wydzierżawienie nastąpi 
jedynie za natychmiastową zapłatą czynszu dzierżawnego, 
Warunki dzierżawy przeczytane zostaną w dniu przetargu.

Oborniki, dnia 25 maja 1936 r. ng 10 189
Przewodniczący Wydziału Powiatowego

J. Karasiewicz, wicestarosta. tj

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb -» jedno słowo. 
1, w, z, a «= każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład: n 3695, z 21025, d 1811 
J t 1 ■ 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,00.

1. DOMY - PARCELE

Parcelę
kupię, cena, okolica. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 49 990

Budowniczy
Radzimski.. Wodna 13. telefon 
13-07. Przedsiębiorstwo budow­
lane. zdg 44 647

Parcele
Bukowska. Piękna, Radosna, — 
Wiosenna łanio sprzeda „Osado­
pol“, Rzeczypospolitej 9.

zdg 19 775

Parcelę
ulica Grodziska 1172 ms bardzo 
korzystnie spiesznie sprzeda — 
„Osadopol“. Rzeczypospolitej 9.

zdg 49 774
Parcele

sprzeda korzystnie na Osiedlu 
Warszawskiem. Właściciel. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 50 376

Kamienicę
nowa dochód 8 500 sprzedam 70 
tys., wpłaty 45 000. Gruszczyński. 
Pocztowa 30. zdg 50 447

Willę Gdyni
Kamiennej Córze, nową pięcio- 
pokojową okazyjnie sprzedam, 
wpłaty 19 50(1.

Willa
nowa nieukończona. dochód 3 600 
wpłaty 25 000 przejęcie 8 000 a- 
mortyzacji.

Kamienica
nowa trzypiętrowa 45 000.

Kamienica
nowa dochód 4 800, wpłaty 30 000 
przejęcie amortyzacji 16 000.

Dom
sześciu lokatorów dużem ogrodem 
trzy parcele budowlane 20 000. — 
Karalus, Poznań, Marszalka Fo­
cha 25. zdg 50 473

Dom
Sołaczu sześciomieszkaniowy, 2 
składy, ogród sprzedam 19 000. 
Paluch, Poznań, Kantaka 8/9.

zdg 50 439/40

Dom
osiem mieszkań, wpłaty 15 000, 
1.3 000 amortyzacji. Dom Zleceń. 
Poznań, Szkolna 12. zdg 50 663

Parcelę
tanio sprzedam (Sołacz). Sołhc- 
ka 6 8. zdg 50 655

Domek
jedno mieszkaniowy w Puszczy­
kowie przy wpłacie 5 000 zł ku­
pię. Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 658
Parcelę

20 mórg przy Alei Bułgarskiej, 
nadająca się na parcelację tanio 
sprzedam. Stefan Maciejewski, 
Pucha 81, telefon 62-66.

 Pg 4763-55,244
Willę

3—4 mieszk. wygodami kupię. — 
wpłaty 20 tys. Oferty od właści­
cieli de Kurjera Pozn. zdg 50 639

Parcela
920 mtr. najwyższa klasa zabud. 
Dębiec, światło, kanalizacja, wo­
da. got. 7 250. Zaremba, Górna 
Wilda 48. zdg 50 712

Mam
kilka tysięcy zł. Przystąpię jako 
cichy wspólnik, chętnie skład 
obuwia lub inny. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 380

Wspólnika
poszukuje 10 tysięcy, zarobek 
pewny kilkasćt tysięcy. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 381

10 tys.
pełne zabezpieczenie, dobry pro­
cent potrzeba. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 347

500,—
pożyczki udzielę — patrz rubry­
kę szuka posady. zdg 50 633

3 090 zł
pożyczki poszukuję. Dam zabez­
pieczenie i wysoki procent. Zgło­
szenia Kurjer Pozn. zdg 50 oll

5 000 zł
pożyczki na 1—2 lat. zabezpiecze­
nie hipoteczne, pupilarna pew­
ność. Zgłoszenia Sauszek, biuro 
Parcelacyjne, plac Nowomiejski 
5, dom ogrodowy. zdg 50 433

5 000,—
kto pożyczy na 6 mieś, na dom 
wartości 60 000, oddam 6 000. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 722s3. LETNISKA
i UZDROWISKA

Big

Puszczykowo
Słoneczna 17, komf. pokój wy- 
najmie. zdg 50 011

Puszczykowo
4 osoby (rodzina) utrzymaniem 
lipiec poszukują. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 609

Letnisko
przy Miiowodach p. Oborniki 
3 mieszkania 2-pokojowe umeblo­
wane, kuchnią, elektr., woda, — 
las. rybolóstwo. Poznań, telef. 
11-32. dg 1969

Hel
Pensjonat Lidja widokiem na 
morze poleca pokoje pierwszo- 
rzędnem utrzymaniem. Czerwiec 
6.— lipiec, sierpień 7,— Zgłosze­
nia Wadzyńska, Poznań, Niska 3, 
tel. 17-85. zdg 50 690

Góry Zakopane — 
Krynica

Majętność Mordaska, poczta Li­
manowa, przy kolei. Sucho, sło­
necznie. Wyborowa kuchnia. No­
woczesne urządzenia. Sporty. — 
Wolnych kilka pokoi, zdg 50 530

Podziękowanie
składam tą drogą starszej sio 
strze Auguście D"utsch w kiiifce 
ocznej o. .prof. Stasińskiej za o- 
ka.zar.a ,mi opieko w czasie mego 
pobytu tamże, (iyszard Strauss, 

zd g 50 689

Świadków
zajścia 16. 1. rb. w Gdyni przy 
ul. śląskiej, w wyniku którego 
powstała bójka między dwiema 
grupami, liczącemi 2 i 3 osoby, 
szukam. Łaskawe podanie adre­
su uprasza adwokat Jezierski, — 
Poznań, Sew. Mielżyńskiego 23. 

zdg 50 362
Szyję

wytwornie tanio. Wrocławska 1.9 
3, front. zdg 50 665

Kajakowców
sympatycznych dwóje1- kombino­
wanych od 8. 6. Pakość GodIo. 
Ślesińskie Warta Poznań. Oferty 
Kurier Poznański zdg 50 705

OŻENKI

Przystojna
panna, lat 40, z lepszej rodziny, 
mająca 4 000 zł i wyprawę szu­
ka intelig. pana na stanowisku 
w celu matrymonialnym. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 372

Miljon cegieł
41,— franko wagon Łazarz od­
dam. Pośrednictwo pożądane. — 
Zgłoszenia do Kurjera Poznań­
skiego zdg 50 298

Maszyny do pisania
oraz części przybory. naprawy, 
Skóra S-ka. Al. Marcinkowskie­
go 23. ng 10 663

700 samochodów
rozebranych używane części, pod 
wozia mleczarskie, opony najta­
niej w firmie Autoskład Poznań 
Dąbrowskiego 80 telef. 46-74.

dg 1 745
Korzyść

po stronie klienta, gdy kupuje 
wszelkie

meble
oraz .różne inne przedmioty przy 
Świętostawskiej 10 (Jezuicka) — 
Dom Okazyjnego Kupna.

Pg 4142-20,31

Kawiarnię
restaurację odstąpię. Wskaże 
Kurjer Poznański zdg 50 701

Sprzedam
cukiernię - kawiarnię. Wskaże 
Kurjer Poznański zdg 50 714

Cukiernia
centrum, dobra egzystencja, go­
tówką 12 tys. dla reflekt. z pro­
wincji. Oferty Kurjer Poznański 

 zdg 50 713
Bilard

dobry okazyjnie. Cukiernia Gór­
na Mulda 48. zdg 50 711

Wóz
piekarski reklamowy nadajacy 
się dla każdej branży. Zaremba. 
Górna Wilda 48. zdg 50 71(1

„Meble W. Paetz“
Najnowocześniejsze wzory, niskie 
ceny Poznań, Wrocławska 15. 
Coroczna wystawa na Targach 
Międzynarodowych. dg 1329

Fabryka mebli
poleca meble wszelkiego rodzaju. 
Skład fabryczny. Wrocławska 19. 

dg 1 818
Torebki

damskie. Ozysz. Szkolna M. 
I’g 2965/6-1442/3

Szyny
luźne, na podkładach, najtaniej. 
Składnica Kolejek Polnych. Po­
znań, Przemysłowa 23b, telef. 65- 
92. zdg 47 225

Modne 
Kapelusze 
Koszule 
Krawaty

tanio. . M. Paszek, 
Poznań. Wrocław­
ska 30. zdg 48 329

Radioaparat
kompletny, wanna kąpielowa, — 
piec gazowy z piekarnikiem, pie­
cyk gazowy dwuplomienny. M. 
Thiel, Bej anowo Pozn., Rynek 20

ng 11 269

Komun ja św. 
książeczki, różańci, 

pamiątki
najtaniej poleca

Księgarnia Katolicka
świętostawska 5 (dawniej Je­
zuicka obok Fary). zdg 49 542

Sprzedam
kolonjalkę 7 km od Poznania za. 
raz. Adres Kurjer Poznański

zdg 50 382
Granatowy

kostjum, nowy 40,—. Kwiatowa 
7. m. 6. zdg 50 379

Singera
damska (okrągłe). Staszica 12, 
m. 6. zdg 50 37S

Korzystnie
aparat fotograficzny, obraz 
skrzypce bardzo dobre. Chwali* 
szewo 11 — 4 prawo, zdg 50 416

Szafę
do konfekcji, sta widia, urządze­
nie krawieckie sprzedam. 4 dres 
Kurjer Poznański zdg 50 421

Dog
roczńy .ostry 30 zl. Ks. Skorup­
ki, Ogródki Działkowe (Górczyrr) 

zdg 50 331
Ciężarówkę

l*/t ton. gotowa, do jazdy tanio. 
Garaż Międzynarodowy, Brama 
Dębińska. zdg 50 329

„Berkla“
wagę uchylną sprzedam. Szolc. 
Poznańska 27 a. zdg 50 958

Skład
z fabryką odzieży w centr. Po­
znania, znaną w całej Polsce, 
sprzedam spowodu choroby tyl­
ko poważnym refłektantom . z 
większą gotówką. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 511 396

Maszyna
pisania, lustro, leżanka. Wały 
Jana W, JV p(r. prawo.

zdg 50 395



cukierków.
Skład

Oferty Kurjer Pozn. 
g50 371zdg !

Urządzenie
dentystyczne

lekarska szafa żelazna, lampa 
kwarcowa „Rosultra“, mały Jun­
kers, umywalnia (muszla) okazyj­
nie do nabycia. Św. Marcin 26, 
m. 4, dni powsz. godz. 10—12.

zdg 50 303
Sztucer

myśliwski tanio sprzedam. Ofer 
ty Kurjer Poznański zdg 50 349 
lub telefon 76-00.

Wózek
dziecięcy tanio. Warszawska 187

zdg 50 343

Turner 243 Kurjer Pom ai ski, piątek, 29 maja '1936

Strebel II. . Czteropokojowe
kocio! centralnego ogrzewania 9 90,— 65.—
m! tanio jak nowy. Oferty Ku- liwnunkninwerjer Poznański zdg 50 583 28 Parch a Ti® I. 18.

Powózkę front-____________ z<lgoO_536
jednokonna w dobrym stanie TlwnnnltninweLud'Jw^iC,<3rna 'Vildt1l°5V,iS iednopoS^Pk^^Wpotrzeb- 
kfaa węgli. zog ou u/sednmnfi^ stróż, —

p. 3408Konserwator
dwupuszkowy na sprzedaż. Guń 
Marcel. Mottego 8. zdg 50 563

na kaucja. Wiadomość 
Gen. Umińskiego 19.

sprzedam.
Dywany
Staszica 4, 
zdg 50 703

11.

Okazyjnie
meble nówe. Wrocławska 28/29. 
m. 8. zdg 50 501

Strona 13

Klatka
komfortowy. Masztalarska la­
ra, 5. zdg 50 333

Balkonowy
elektryczność. Wielkie Garbary 
48, m. 10. zdg 49 572

Ładny
elektryczność, łazienka.

— 12,

Balkonowy
Mickiewicza 34, ro. 12.zdg 50 618

20 zł
umeblowany, elektryczność. 
Adre« Kurjer Poznański

zdg 50 614

Przecznica
2 — 4, elegancki.____ zdg 50 704

12» — 10.
Młyńska

zdg 50 715

Koncesję
z wyszynkiem odstąpię. Oferty 
Orędownik zd 50 441

Leica
amerykańska 100 zdjęć, aparat 
powiększeń sprzedam. Mielźyń- 
skiego 25 a — 7, zdg 50 700

10 MAJĄTKI

Perski
dywan i 2 pomosty sprzedam. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 549
Motocykle

okazyjnie tanio. Czerniak, Mic- 
kiewicza 18. zdg 50 527

Trzykołowce
bagażowe okazyjnie. Czerniak, 
Mickiewicza 18. zdg 50 526

Dwa
mieszkania po 2 pokoje kuchnią, 
150 metrów ogródka — 31 złotych 
5 pokoi kuchnia — 300 metrów 
ogródka — 62 złote. . Położenie
letniskowe w ogrodzie. Poznań. 
Rataje. Tylko pewnym i spokoj­
nym lokatorom. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdg 50 680

Pięciopokojowe
komfortowe — informacje portjer. 
Wrocławska 28/29. zdg 50 499

blisko Ratajczaka, 
zdg 50 071
Patrona

Jackowskiego 43, m. 5.
zdg 50 418

Stroma Dwuosobowy
Marcin 62 — 6. zdg 50 612

Wygodne
im. Aleje Mikulturalnym. 'Aleje Marcinkow­

skiego 1—7, II. zdg 50 599

Balkonowy
frontowy. Fochą. 47 ą — 2. zdg 50 ,07

Dwuosobowy
edno (utrzymaniem). P6J,wi®i8„ni > _ 6. zdg 50 706

Ładnie
umeblowany frontowy tanio. — 
Śniadeckich 28 — 2. zdg 50 398

9 — 11.
Ratajczaka

zdg 50 598

Klatki
centrum ną stale lub przyjezd­
nym. Ratajczaka 38 — 3.

zdg 50 560

StotrzydzieścI mórg
blisko miasta — potrzebne^ 12 000. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 502

Na
Zabawy

ogrodowe
Nagrody 
Fanty

Szkło — porcelanę restauracyjną, 
sprzedaje najtaniej

Marjan
Lesiński, L.C.UJ.I

Poznań,
Wroniecka.

Gdynia,
Świętojańska 64

Kupię
zaraz dobry

majątek
ziemski od 500 800 mórg gotów­
ka. Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdg 50 497

Srebro
złoto, brylanty, kryształy, antyki 
kupuje — sprzedaje --Lamus* 
Strzelecka 1. Pg 4304 tw.3J|

Sześciopokojowe
Grottgera, bardzo korzvstnie 

lime. Telefon 94-44.
Pg 4 766-55 2-46 ____

Kulturalnym
męski pokój, skromny dla pani. 
Wały Królowej Jadwigi 4, m. 9. 

zdg 50 369

Balkonowy
słoneczny I. ptr. Wały Zygmun- 
ta Augusta 10 a, m. 3.

zdg 50 524

Dwuosobowy
Śniadeckich 15, m. 1. zdg 50 554

dg 1965
Restaurację

sprzedam korzystnie. Piekary 
zdg 50 687 

18

Restaurację
z _ pełną, koncesja 3-pokojowęm 
mieszkaniem. Poznań. Staszica 
23. zdg 50 685

Bufet
orzechowy w dobrym stanie ka­
napka pluszowa 1 stół. Staszica 
23. m. 2. zdg 50 684

lokoje do 
Garbary 4

wynajęcia. Wielkie 
- 9. zdg 50 357

Korzystnie
Grunwaldzka 20 b, mieszkanie 4 a 

zdg 50 651 

Niekrępujący
Wielkie Garbary 36 — 19, 

zdg 50 551 ____

Lokal
na biuro (2 ubikacje) o«obne wej 
ście. Kantaka 1 m. 7.

zdg 50 7.34 .
Trzypokojowe

komfortowe zaraz. So'aoka 18/20 
zdg 50 520

13L SZUKA MIESZK.

Dwupokojowe
lub pokój kuchnia poszukuje mlo 
de małżeństwo, czynsz miesięcz­
ny. Oferty Kurjer Poznański 

dg 1962

Mielżyńskiego
22, I. m. 7, jedno — dwuosobo 
wy, utrzymaniem — bez.

zdg 50 352
Dwuosobowy

Strzelecka 20. m. 7, zdg 50 452

Wielkie
Frontowy

Garbary 18 — 
zdg 50 456 15.

Panienkom
słoneczny. Maja 5 — 16.zdg 50 648

panom.
Frontowy

Marcin 24 — 5. 
zdg 50 646

Długa 9
Pokój

— 4. zdg 50 645

16.-
Pokoik

Stary Rynek 89 
zdg 50 550

Podgórna
Pokoik

4 — 10. zdg 50 542

Balkonowy
elćktryczność, kulturalnym. Da- 
browskiego 46, m. 9. zdg 50 537

„Occasion“
kupuje stara biżuterię, złoto, 
srebro, brylanty. Aleje Marcin­
kowskiego 23,_____ zdg 47 73(l I y_g pgJjgJ

Fnrłanian poszukuję okolicy Parku Wilsona
n parter lub pierwsze piętro, po-Bechsteina kupię. Oferty Kurjer 1 gre(jnjc^w0 wykluczone. Zgłoszę- 
Poznański zdg oO 346 ______ |nia Kurjer Poznański zdg 48 304

Opony, dętki
używane, zużyte skupuje Auto-iemervt DO,„ 
magazyn Jakóba Wujka.^Telefon g0_ Oferty Kurjer Poznański

Psa
podwórzowego młodego.

Most Teatralny
solidnym. Dąbrowskiego 15 

zdg 50 453

Czysty
niekrępujący. Strzelecka 

zdg 50 595

i pokoik.
26

Pokój
Śniadeckich 
zdg 50 682

1» — 5.

19
Ratajczaka

10. zdg 50 446

słoneczny 
Niegolewskich 12.

Duży
dwoiu lepszym panom, 

zdg 50 444

Pani
— dwom. Wodna 7, 
ście ślusarskiej.

— 21, wej- 
zdg 50 594

Frontowy
Augusta 2 — 11, wysoki parter.

zdg 50 581 

Plac Wolności
14a — 12 gabinet komfort, «trej. 
manie — winda. zdg d4)6<w

Stary
Rynek 58 — 5. zd g 80 669

Wyższy
poszukuje trzypokojoi 

Kurjer Poznański 
zdg 50 405

Długa 18
Pokój

- 12.
Matejki

zdg 50 467

zdg 50 464

Pokój
na parterze frontowy, 
jacy. Czesława 15. ro.

zdg 50 516
niekrępu-
10.

9 — 14.
Kwiatowa

zdg 50 514

Eleganckie
również przyjezdnym. Wrocław­
ska 28/29, m. 8._____ zdg 50 500

Umeblowany
niekrępujący. Umińskiego 
m. 14. gag 50 498

3«
Dąbrowskiego

8. zdg 50 495
6 pokojowe

__- - - mieszkanie
ty Kurjer Poznański zdg 50 353/4] wszelkiemi przynależytościami

---------------------- -—----------------- wygodne jasne, suche 1 piętro.WąZ przy tr------ ‘ - * -
pościel kupie. Oferty Kurjer Po- 5>d 
znański zdg 50 637 _____  Kurjer

ostrego.
czujnego kupię, cenę. opis. Ofer-

— - - -r,-----------z(]g a

przy tramwaju, śródmieście Ła­
zarz od zaraz poszukuje. Oferty 

Poznański zdg 50 407

Utrzymaniem
3 Maja 3 a — 17. zdg 50 463

Pokój
odnowiony, elektryczność, łaz 
ka, cena przystępna. Jeżycka 
m. 4. zdg 50 462

Ratajczaka
— 70. zdg

Sprzedam
zamienię na inny ohjekt lub wy- 
dzierżawię

olejarnię,
przeróbka 2 tonny dziennie, śru- 
townik ca 5 tonn dziennie, czę­
ściowa kaszarnię, skład węgla, —- 
dynamo, motor ropny, miasto po­
wiatowe, Tanio! Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 531 

Maszynę
drukarska płaska na rolkach, 7"i szer. ramy ca 56X72 cm miało |v'ierty 
używana kupi Wojew. Sanato­
rium w Kościanie. Oferty z fo­
tografia maszyny nadsyłać do 
Sanatorium w Kościanie. pokoje

 dg 1968 •

Pokoju
kuchnia szukam l/, roku zgóry 

Kurjer Poznański 
zdg 50 397

Skarbowa
1 — 5, niekrępujący, wygody 
trzymaniem, inteligentnym.

zdg 50 491

Nowoczesny
Tadjoodbiórnik (Uniwersalny) — 
trzy zakresy tanio. Słowackiego 
27. m. 1. zdg 50 724

Dla zegarmistrza
urządzenie składowe i składnicy 
razem lub częściowo sprzeda M. 
Thiel, Bojanowo Pozn., Rynek 2U 

ng 11270
Platformę

80 ctn. 220 zł. Mostowa 23, Matz 
zdg 50 459

Sypialnia
jasna dębowa tanio. Jaśkiewicz. 
Male Garbary 1, Stolarnia.

zdg 50 458
Na Święta

Kapelusze
ostatnie nowości

Koszule
wierzchnie, sportowe

Krawaty
olbrzymi wybór.

Kołnierzyki
„Opus“ — ..Jotka" 
..GeZe-t“ Inne

Ludwik Olszewski
Al. Marcinkowskiego 13. Pólwiel- 
ska 11. Pg 4764-22,73

Meble
najtaniej poleca

Baranowski
Poznań Podgórna 13 Pg 3570/1

Motor
_e 5—10 KM, gotowy do 

użytku kupię. Oferty cena Agen- szuka 
tura Kur jera Poznańskiego 
Oborniki, Czarnkowska.

ng 11 273

. ___  od gospodarza, urzędnik
państwowy. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 356 .

Wspólny
pokój pani. Nowy Rynek 
m. 10. zdg

Wózek
do rozwożenia lodów kupię, 
szenia gospoda Biedrusko., 

zdg. 5Q 6.76

Ksiądz
od 1. 7. lub później 2—3 

pokojowego z kuchnia wprost od 
gospodarza, nie wyżej II piętra. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 350

Centrum
frontowy. Sierocza 5 6, — 5. 

zdg 50 493
Pokój

Poszukuję
4 pokojowego mieszkania nowo­
czesnego komfortem, słonecznego 

.na I piętrze, chętniej w willi Tragarze z ogródkiem, dzielnica Jeżyce
profil 18,20, długość 2.70 mtr. ku- albo Ostroróg, oficer. _ Zgłoszenia 
pię. Wroniecka 17. m. 4. Mo Kurjera Poznańskiego

zdg 50 673/4 I zdg 50 337

Zgło- Pokoik
Wierzbiecice 53 — 7.

Balkonowy
słoneczny, elegancki. Sf 
3 b, m. 4. z<

Stół okrągły
ca 1,50 mtr. średnicy « jednej no-|ną 
dze. 12 krzeseł do kompletu ku­
nie, Zgłoszenia ,.Par‘‘. Al. Mar 
cinkowskjego 11. uod 28.72.

Pg 4 705-22.72 
WBB

Parterowy
paniom kuchnia. Szkolna 10 a 
m. 6, wejście Jaskółczej.

zdg 50 476

12.
1 ’Rłff

Du WYNAJĘCIA

Trzypokojowe
kuchnia, werandę, meblami od 1 
czerwca. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 49 950

Dwupokojowe
Górczyn. nowy dom zaraz. Ko- 
synierska 14. zdg 50 321

Trzypokojowe
Górna Wilda 147. zdg 50 336

5 pokojowe
mieszkanie z przynależnościami 
na I piętrze przy ul. Nowej w 
tem 4 pokoje frontowe. Adres 
Kurjer Poznański zdg 50 335

Pokój
próżny, dzierżawa zgóry. Ma­
sztalarska 7 a — 5. zdg 50 332

Piekarnia i skład
na wsi w nowopobudowanym do­
mu ze światłem elektrycznem 
przy młynie lub każde z osobną 
na dogodnych warunkach wynaj- 
mę. Interes gwarantowany dla 
dzielnego kupca na detal i hurt 
Wymagań gotówka na skład 10 
tys. na piekarnię 2 tys. złotych 
Walczyński, Paprotnia, poczta 
Krzymów, pow. Konin.

zdg 49 625/6

kuchnia do .wynajęcia od zaraz. 
Palacza 92. zdg 50 386

Pokój
kuchnia wygodami. Kaz. Jaro- 
chowskiego 59, Łazarz.

zdg 50 338
Pokój

kuchnia (Ławica dworzec). Zgło­
szenia Gruszczyński, Pocztowa 
30. zdg £

Zegarki
pierścionki, medaliczki, guziczki 
ołówki do I komunji św. poleca 
Chwiłkowski, Nowa 8, Bazar.

zdg 50 555,6

Duży
pokój, kuchnia, ul. Słoneczna 
gospodarz. zdg 50 53/

Meble kuchenne
nowoczesne dwukolorowe, sypiał 
nia mahoniowa, dębowa z brzoza 
biurka dębowe, szafa do gardę 
roby biała, meble do przedpoko 
ju 2 kolorowe z lustrem najta­
niej, gdyż wprost z stolarni. Ja­
kóba Wujka 11, (w podwórzu).

"zdg 50 588 9

Sześciopokojowe
komfortowe, słoneczne III. 
tejki 68, portjer 4 — 6.

zdg 50 625
Sześciopoko j owe

komfortowe słoneczne odnou 
I. od czerwca. Jackowskiej

zdg 50 606

Gramofon
35 płyt tanio. Szamarzewskiey 
34 — 6. zdg 50 65

Trzypokojowe
bezpodatkowe, komfort, 1. pięti 
Wiadomość: Marcin 69, m. 6.

zdg 50 592 

Skład
sprzedam. Pólwiejska, dzierżawa 
55,— Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 596

Mieszkanie
3 pokojowe komfortowe 
Ai. Hetmańskiej 33, do w 
cia. Warunki tamże u go 
rza, godz. 10—12. zdg

Kuchnia
nowoczesna i tłocznia do owocu 
nowe tanio na sprzedaż, bliższe 
w składzie kolonjalnym. Dąbrow­
skiego 70. zdg 50 586

Puszczykówko 46
trzy lub czteropokojowe, w- 
da, komfort. Informacje Poznań, 
Piotra Wawrzyniaka 5, m. 4.

zdg 50 067

3 pokoje
sekretariat od gospodarza o- 

kolicy Placu Wolności poszuki­
wane. Zgłoszenia Kurjer Poznań­
ski zdg 50 626

Ma-

Trzypokojowe
dwa . bezdzietni kulturalny dom 
sierpień ewentl. prowizja za 
wskazanie. Oferty Kurjer Pozn. 

zdi?50 608

Dwupokojowego
kuchni, centrum 1 — 11 piętra 
poszukuje pewny płatnik od 1. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 728

Trzypokojowego
mieszkania posizuiknie urzędnik na 
stałej posadzie Oferty Kurjer 
Poznański zd? 50 7'36

8^15 POKOJE UMEBL. JB

Jedno- dwuosobowy
słoneczny, łazienka, osobom na 
stanowisku. Wierzbiecice 37 a, — 
m. 20, dom ogrodowy I. ptr. 

zdg 47 837
Niekrępujący

elektryczność I ptr. Staszica 21. 
m. 3. zdg 49 975

Pokój
wygody niedrogo. Reja 5, m. 5. 

zdg 50 245
Pokój

Piekary 3, m. 3. zdg 50121
Kręta 5

m. 0. dwa ładne pokoje z utrzy­
maniem lub bez. zdg 49 539

Elegancki
dwuosobowy obiadami. Rataj­
czaka 9 — 10. zdg 49 605

Słoneczny
frontowy. Jasna 12 — 3. 

zdg 49 875
Pocztowa

33 — 10. zdg 50 373
Dąbrowskiego

36 — 15, utrzymaniem — bez. 
zdg 50 409
Pokój

Rzeczypospolitej 3. rn. 2. 
zdg 50 411
Centrum

panu. Babińskiego 7 — 4. 
zdg 50 414

Pani
Józefa 3 — 5. zdg 50 422

Garbary 6 zdg 50 400
Wielkie

Pokój
•ackiego 8 - 
zdg 50 474

12.

Niekrępujący
wygodami tanio. Kwiatowa 
m. 5 a. zdg 5

Ładny
Plac Nowomiejski 10 a, m. 7. 

zdg 50 656

— 7.

Marcina

Skryta
zdg 50 628

Pokój
16/17 — 9. zdg 50 624

klatki 
1/14, m.

Pokój
schodowej.

2.

lla 50 513,'

Przyjezdnemu
Ratajczaka 9 — 8. zdg 50 512

Elegancki
niekrępujący —- telefon. Matejki
61 mieszk. 7. zdg 50 510

Wrocławska
19 — 1. zdg 50 574

Niekrępujący
dwuosobowy ładny, utrzyma­
niem tanio. Pierackiego 9, m. 6. 

zdg 50 570
Pokój

niekrępujący. elektryczność, la- 
zienka. Szamarzewskiego 2, m. 10 

zdg 50 568

Ratajczaka
. 11 a — 102. zdg 50 567

Matejki
68 — 3. zdg 50 505l ■’

Pokoik
Śniadeckich 9, m. 8. zdg 50 503

Elegancki
panu stanowisku, chętnie przy­
jezdnemu. Marcina 5 — 9.

, zdg 50 641
Pokój

klatki schodowej, niekrępujący, 
utrzymaniem. Skarbowa 4, m. 7. 

zdg 50 640
Panu

klatki frontowy bez pościeli. No­
wa 5. m. 5 (Murna 1). zdg 50 630

Klatki
Romana Szymańskiego 2, m. 8. 

zdg 50 727
Pokój

niekrępujący z osobnem wej- 
i ściem z używaniem łazienki. — 

Szkolna 11, m. 6. zdg 50 723
Mickiewicza

3 5 — 3. zdg 50 719

Pokoik
lepezr. Wierzbiecice 58 — W, 

zd g 50 699
Dwuosobowy

a Długa 18. m. 11. 
zd-g 50 606

Kulturalnemu
utrzymaniem. Aleje Wie1!- 

(ka 51. willa. Soła-cz.
Pg 4 758-22.60

Klatka
piętro I.

13 b — 8.

zd-g 50 525
Piekary

zdlr 50 821.

Pokój
umeblowany diła pana z utrzyma­
niem ewentl. bez od zaraz. Pocz­
towa 11. m. 4. zdg 50 519

Niekrępujące
frontowe, łazienka. Małeckiego zdg 50 561

Puszczykówko
w nowem domu wydzierżawię 
skład z mieszkaniem nadający się 
na towary spożywczo - delikate­
sowe lub drogeryjne. Pierwszo­
rzędna egzystencja dla fachowca. 
Józef Lewandowski. ng 11 25-,

Skład
wraz z mieszkaniem dobry punkt 
Rynek Jeżycki, do wynajęcia. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 383 
Skład

na handel drobiu, nabiału i ryb 
do wydzierżawienia. Administra­
cja Nieruchomości ZUS, Dąbrow­
skiego 14/16. zdg 49 795

Ubikacyj
na warsztat blacharsko - instaSa- 
cy.iny Ratajczaka, św. Marciu 
.poszukuje Oferty Kurier Pozn. 
zdg 50 729

US« programy 
Mnradjowe

WARSZAWA
Piątek. 29 maja. 

Warszawa — 12,40 muzyka Sa­
rnowa (olyty): 18.00 ..Neaooi — 
piewaiace miasto“ (olvty): 18.30 
ogadanka aktualna: 18.40 oro- 
ram na -utro; 18.50 pogadanka 
Dołeczna: 18 55 koncert reklamo­
wy; 19.25 ..Skrzynka -rolnicza“.

wiński: 20.00 koncert symfonicz­
ny w wyk. orkiestry P. R. DOd 
dyrek. G. Fitelberga z udzia­
łem Zbigniewa Drzewieckiego — (fortepian); 22.30 „Skrzynka tech­
niczna" — red. Wacław Frenkiel: 
22.45 wiadomości meteorologicz­
ne: 22.50 muzyka taneczna z ka­
wiarni „Cafe-Club“ w Warsza­
wie.

OGÓLNOPOLSKIE
Piątek. 29 maj*a. 

6.30 audycja poranna: 12.15 aud.
ila szkół (dla dzieci starszych): — 
¡łuchowisko d. t. ..Dzwony bią*e- 
ro jeziora" — ..Kaszuby" (z To- 
•unia): 12.40 programy lokalne; — 
13.10 chwilka gospodarstwa do­
mowego: 13.15 „Z rynku pracy": 
15.15 wiadomości o eksporcie Dol­
skim: 15.30 koncert orkiestry de- 
:ej 63 p. p. pod dyr Zygmunta 
Trabowskiego (z Torunia): 16.00 
-ozmowa z chorymi ks. kapelana 
Michała Rękasa (ze I/wo-wa): — 
Lfl.15 koncert w wykonaniu orkle 
stry Tadeusza Seredyńskiego (ze 
Lwowa): 15.45 ..Łamigłówki" — 
»odyktuie Henryk Ładosz: 17.00 
•Język polski" — odczyt — wygi, 
aorf. Witold Doroszewski: 17.15 
..Minuta poezji“: Wiersz Wiktora 
Gomulickiego: ..Duma o Janie

hanowskim": 17.20 koncert 
eratoy: 17.50 poradnik sporto­

wy — red. Józef Wlodarkiewicz: 
ij.jj programy lokalne: 19.35 — 
wiadomości sportowe: 19.45 ..Joa­
chim Lelewel" (w 75-ta rocznice 
zgonu) — odczyt wveł. Artur Śli­

POZNAN
Piątek. 29 maja.

Poznań — 12.40 polskie utwory 
płyty): 13.20 muzyka z płyt: 15.20 
przegląd giełdowy: 18.00 audycja 
młodych talentów. Wykonawcy: 
Zofia Libichówna. fortep.. Janina 
Tadrows-ka. śpiew. Wacław Gi- 
zelskii. skrzypce: 18.30 pogadanka 
aktualna (z Warszawy): 18.40 ży­
cie kulturalne Poznania: 18.45 — 
utwory fortepianowe: 18.55 — 
skrzynka rolnicza (omówi inż. D> 
minik Starzeński): 19.05 program 
na jutro: 19.15 koncert reklamo
wy: 22.50 koncert 
gramofonowych.

życzeń z płyt

PROPONUJEMY
LAMPQWICZOM

na piątek:
17.15 Anglja (Nat. Progr.l. Mu­

zyka lekka. Bratisława. Reci-tal 
fprt 17.30 Wiedeń. Koncert soli­
stów. 17.30 Kolonia. Koncert ka­
meralny.

18.00 Kolonia. Koncert popo­
łudniowy. Lipsk. Muzyka popo­

łudniowa. Monachium. Muzyka 
popularna 18.30 Bruksela franc. 
Koncert Chopinowski. 18.50 An­
glia. (Reg. P.rogr.). Don Juan“ 
— opera Mozarta (tr z O-oery).

19.20 Praga. Koncert pośw 
twórczości Suka. Anglia (Nat. 
Pro-.gr.). Muzyka taneczna. 19.30 
Budapeszt. „Rycerskość wieśnia­
cza" — o-pera Mas-cagniego.

20 00 Oslo. Recital skrzypcowy. 
21.10 Hamburg. „Z cale-go świa­
ta“ — koncert. 21.15 Radio Parts. 
„Pas-sionemen-t" — operetka Mes- 
sagera. Anglia. (Nat. Prpgr.). —■ 
Reportaż z okresu Q leen Mary, 
20.30 Rzym. ..La citta rosa“ —1 
operetka Pietriago. Wiedeń. Kon­
cert symfoniczny. 20.40 Ryga. — 
Koncert symfoniczny. 20.45 —
Sztockholm, Muzyka lekka Hil- 
versnm II. Koncert symf. z udz. 
pianisty prof. Leopolda Mena­
żera.

21.00 Anglia (Nat Progr.). Re­
cital fort 21.10 Koenigswust. — 
Koncert Beethovenow ki. 21.15 — 
Budapeszt II. „Pajace" — opera 
Łeoncayalla. 21.30 Anglia (Reg. 
Progr.). Koncert radioork.

22.00 Sztockholm Program roz­
rywkowy. 22.20 Anglia. — (Nat. 
P-roigT.). Muzyka angielska: Wroc­
ław. Muzyka taneczna. 22 30 — 
Koenigswust. .Nocna muzyczka“ 
Sz.tutgart. Koncp-t wieczorny. —- 
Monachium. Utwory Schuberta. 
Anglya. (Reg, Progr). Muzyka, 
tan.

23.00 Kopenhaga. Muzyka ta­
neczna. Bukareszt. Koncert or­
kiestrowy. Kolonia. Muzyka lek­
ka i -taneczna. 23.15 Wiedeń. —4 
Muzyka taneczna.

24.00 Frankfurt. Koncert nocny.
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Lokale
różnej wielkości na warsztaty 
Dąbrowskiego 81, dawniej Ha- 
bill.______ zdg 49 540

23. ROZMAITE

Skład
i 3 pokoje kuchnia wynajmę (od 
1 lipca wolne). Właścicielka, Po­
znańska 33. zdg 50 402

Uwaga
czy wierz, że najkorzystniej ła­
duje akumulatory Jeżycka Ła­
downia akumulatorów Piotra 
Wawrzyniaka 5, (obok ul. Dą­
browskiego). zdg 47 970

Sierota
szuka posady od zaraz. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 611

Dziewczyna
1-utbiaca dzieci Doszukuje noeadv. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 695
b) Inni

Biurowe
pokoje klatki, telefon. Hotel Na­
tional, św. Marcin 30. zdg 50 358

Skład
i ubikacje na warsztat. Półwiej- 
ska 11, wskaże stróż. zdg 50 429

Ubikacji
na warsztat stolarski poszukuje 
od zaraz. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 49 942

Lokal
3 pokojowem mieszkaniem. War­
szawska 135, Osiedle, zdg 50 16O

16. SZUKA POKOJU

Próżnego
pokoju poszukuje. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 404__________

Pokoju
Śródmieściu, czystego. Warunki 
Kurjer Poznański zdg 50 330

Próżnego
dużego słonecznego 1 piętro, cen­
trum, kuchnia. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 060

Pokoju
umeblowanego skromnego od­
dzielnego 15,— zl szuka mężczy­
zna na staie. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 709

Młyn
wodno-parowy automatyczny 15 
tonn bezkonkurencyjny zaraz wy­
dzierżawię. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 50 654

Restaurację
wydzierżawię lub przyjmę wspól­
nika czynnego. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 580

22 ZGUBY a
Uwiadamiam

zgubę indeksu Stanisław Pytlew- 
ski wydział lekarski rok 1935 36 
Łaskawego znalazcę proszę o 
zwrócenie Matejki 68, m. 1, wy­
nagrodzeniem. zdg 50 345

Znalazcę
pióra Pelikan z nazwiskiem, zgu­
biono sobota — poczta, proszę o 
zwrot: wysokie wynagrodzenie. 
Podolska 25. zdg 50 482

Zgubiony
portfel, dyplom szoferski, proszę 
zwrot wynagrodzeniem. Jaśko- 
wiak Jan, 3 Maja, postój taks. 
118. zdg 50 601

Również Pan
winien się przekonać, że materja- 
ly na ubrania palszcze. najko­
rzystniej w fabryce konfekcji 
męskiej Edmund Grześkowiak 
Stary Rynek 83.

Ps 3561/2-14.1/2

Z przykrej
sytuacji niemowlę oddam na 
własność. Zgłoszenia do Kurjera 
Poznańskiego p. 3409

Damski
rower zamienię na męski. Cari­
tas, św. Marcin 8. zdg 50 496

NAUKA

Kursy kroju, szycia
przyjmuje, warunki najkorzyst­
niejsze. Klawiterowa, Marji Ma­
gdaleny 1, m. 7. dg 1705/6

Repertuar
salonowy sprzedam. Oferty 
rjer Poznański zdg 50 366

Ku-

Stenotypistka
polsko niemiecka stenografiami 
poszukuje posady. Łaskawe ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 48 363

Fryzjer
damsko - męski szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 49 948
ł27. WOLNE POSADY

Apteka
Radziecka w Toruniu przyjmie 
zastępcę rutynowanego, samo­
dzielnego na miesiące, letnie od 
1 czerwca br. Zgłoszenia wprost 
do apteki, może być posada sta­
ła. dg 1919

pîeqî /zpecq 
pozbędzTe/z /Te ich przez

mtjdło î krem 3* Efel li«
Poszukuję

posady biuralisty. Posiadam kil­
kuletnią praktykę, znam wszel­
kie prace biurowe, kawaler lat 
24. Łaskawe zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 49 976

Szoter
trzymiesięczny kurs, praktyka 
warsztatowa, sumienny, trzeźwy, 
na skromnych warunkach szuka 
posady. Zgłoszenia A gentura 
Kurjera Pozn., Krotoszyn.

ng 11 262
Registrator

adwokacki piszący maszyną, 7- 
letnią praktyką biurową, szuka 
posady, miejscowość obojętna. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 41)5

Krawcowa
dłuższą praktyką elegancką gar­
derobę damską, chłopięcą, bieliz­
nę, przeróbki poza dom majątek 
szuka posady. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 50 483

Bona - wychowawczyni
z prawem uczenia z szyciem, mu­
zyką, do 2 dzieci 5 i 7 lat, od 
zaraz na wieś. Zgłoszenia z od; 
pisein świadectw, referencjami 
do Kurjera Poznańskiego

zdg 49 651
Krawiec męski

potrzebny na wieś. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg_498g3_

Szofer - rolnik
z praktyka, kawaler potrzebny 
od zaraz na wieś. Zgłoszenia Pa­
weł Ewert, lek. wet., Połajewo, 
pow. czarnkowski.____ zdg 59 239

Księgowa
pewna, z dobrą praktyka od za 
raz. Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 012
Woźnica

kaucja, znający ogrodnictwo po­
trzebny. Oferty Kurjer Poznań 
ski zdg 50 410 

NA DŁUGOTERMINOWE RATY
FOTO-APARATY KODAK 
RADJOODBIORNIKI PHILIPS

od 10,2?
17,5?od

zł MIESIĘCZNIE 

zł MIESIĘCZNIE
JPOJDECA FIRMATg 917

TEEEF. 57-27
IMM i KAMIEŃSKI

27 GRUDNIA 14 TEEEF. 57-27

R. Barcikowski S. A. Poznań
ng 10 241

Książkowy
godzinowo najchętniej z branży 
rowerowej, znajomość niemieckie­
go pożądana. F-a Gumy, 27-go 50 72o

Szofer
kawaler, z kaucja potrzebny. — 
Samochód osobowy, Poznan. Sta­
szica 7, m. 7. _____ zdg oO o43

Grudnia 15. zdg i
Fryzjerski

pomocnik zaraz. Polna 19. 
zdg 50 721

Nauczyciel
dla Prywatnej Szkoły Handlowej 
z kilkuletnia praktyka, znający język polski i niemiecki, po6zuki- 
wany. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 532

Ogłoszenia I-o 30 słów dla Doszu­
kujących nosady w tej rubryce 
obliczamy do jednej trzeciej ceite 

drobnych

Krawcowa
mistrzyni poszukuje posady, mo­
że wyjechać. Oferty Kurjer P- 
znański zdg 50 471

Dentystyczną
praktykę sprzedam dobrze pro- 
sperujacą. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 48 245 

a) Służba domowa

Ukończoną
szkołą gospodarczą, półtora roku 
elewki majątku, znająca gotowa­
nie, szycie, prasowanie, pracowi­
ta, nawskroś uczciwa poszukuje 
posady od zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 406

Leśnik
Poznańczyk, lat 30. silny zdrów, 
znający dokładnie gospodarką leś­
na. książkowość gospodarczą i ho­
dowle bażantów, posiada dobre 
świadectwa i referencje poszuku­
je posady od zaraz lub później, — 
okolica obojętna. Łaskawe zgło­
szenia prosi Robaszyński. Kroto­
szyn, Pozn. ul. Zdunowska 46.

zdg 49 612

Potrzebna
służąca, pierwszorzędne, samo­
dzielne gotowanie. Dobre polece­
nia. Mickiewicza 34 m. 6.

zdr5O394

Fryzjerka
potrzebna. Chociszewskiego 21.

zdg 50 678 _____

TEATRY
TEATR POLSKI: Czwartek, 

28. 5, „Nieueprawie-dli-
wiona godzina“.
Piątek, 29. 5. „Nieuepra 
wiedliwiona godzina“. 
Sobota, 30. 5. „Nieuspra­
wiedliwiona godzina“. 
Wszystkie przedstawienia 
po cenach do połowy zni­
żonych.

TEATR WIELKI (Opera): 
Czwartek. 28. 5. „Najpięk­
niejsza z kobiet“. 
Niedziela, 31. 5. o godzi­
nie 20: „Halka“ Ostatnie 
przedstawienie. Ceny pt>' 
pularne od 50 nr. do 2 zł.

TEATR NOWY: Czwartek, 
28. 5. „Nauczycielka“. 
Piątek. 29. 5 „Matura“.

KINA
Poznań, czwartek, 28. 5. 

APOLLO: „Weź serce me" 
GLORIA: „Gra zmysłów“. 
GLORIA: „Siostra Marja

jest szpiegiem". 
GWIAZDA: „Nie miała

baba kłopotu“. 
METROPOLIS: „Grunt to

forsa“.
OŚWIATOWE T. C. L.: • 

„Światła w ciemności“.
RENAISSANCE: „Zew 

krwi“.
SŁONCE: „Przygodny 

romans“.
- SFINKS: „Nie ohcę 
I dzieć kim jesteś“.

ŚWIT: „Koenigsmark". 
TĘCZA-Łazarz: „Szalony 

porucznik“.
TĘCZA-Wilda: „Mała ma-

ł o p 7 V Q 11
WILSONA: „Papryka“.

wie-

Starsza
osoba czysta, znająca wszelką 
prace gotowaniem — bez. Aleja 
Piłsudskiego 5 — IŁ zdg 50 413

Posługi
poszukuję. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 327
Poszukuję

posady do wszystkiego lub do po­
mocy krawieckiej od 1. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 391

Panienka
z lepszej rodziny z prowincji zna­
jąca robótki poszukuje posady 
do dzieci od 1. lub 15. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 393

Dziewczyna
młodsza szuka posługi lub przy- 
ehodniej. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 50 399

Posługaczka
poszukuje posługi zaraz. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 368

Posługaczka
uczciwa, chętna poszukuje posłu­
gi całodziennej. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 465

Inteligentna
panna do dzieci szuka posady, — 
miejscowość obojętna. Oferty
Kurjer Poznański zdg 50 686

Służąca
wiejska nawskroś uczciwa szuka 
posady z gotowaniem do wszyst­
kiego do mniejszej rodziny. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 50 577

Posługi
poszukuje. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 573

Poszukuję
posady jako mamka Poznaniu. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 668
Dziewczyna

samodzielnem, dobrem gotowa­
niem szuka pracy lepszy dom. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 50 642
Dziewczyna

rotowaniem polecona szuka posa- 
ly. Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 636

Stolarz
budowlany poprowadzi warsztat 
samodzielnie poszukuje posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 408

Krawcowa
przyjmie szycie poza dom. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 50 385

Stenotypistka
polsko - niemiecka szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 364

Inteligentna
klas gimn., kursa handlowe 

poszukuje jakiejkolwiek posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zd g 50 344

Wykwalifikowana
pielęgniarka dzieci postukuje po­
sady. miejscowość obojętna. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 50 339

200,—
kaucji dam za posadę stróżostwa 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 428

Inwalida
wojenny, mający 15 lat pracy 
biurowej w Przedzie Pocztowym 
poszukuje jakiejkolwiek pracy, 
ewentl. za drobnem wynagrodze­
niem. Zgłoszenia uprasza Zwia 
zek Inwalidów Wojennych R. P. 
Koło Poznań, ul. Kozia 8. tel. 
29-94. zdg 50 341/2

Fryzjer
potrzebny. Zamkowa 6.

zdg 50 328
Praktykant

biurowy do buchalterii z tadnem 
pismem, sumienny i skrupulatny 
absolwent szkoły handlowej, zo­
stanie przyjęty do poważnej in­
stytucji pod Poznaniem. Poda­
nia z odpisem absolutorium i cur­
riculum vitae złożyć w ekspedy 
cji Kurjera Poznańskiego

zdg 50 387

podróżujących panów, prowincja, 
artykuł pierwszej potrzeby ko­
lonialny, jako zarobek poboczny. 
Zgłoszenia Staszica 7, m. 19. — 
Zgłoszenia 5—8. zdg 50 365

Polowy
energiczny, sumienny na. 
pensja, wolne utrzymanie, 
szofer - połowy. Dokładne 
szenia Kurjer Poznański

zdg 50 355

wies,
ewtl.
zgło

Uczeń
majacy chęć wyuczyć się blawat- 
nictwa możliwie z ukończona 
szkolą handlowa oraz ekspedjent 
btawatnik, potrzebni od zaraz. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

' zdg 50 348
Pokojówka

do dworu potrzebna/ Zgłoszenia 
z odpisami świadectw do Kurje­
ra Poznańskiego zdg 50 423

Inteligentna
poszukuje posady zastępczyni pa­
ni domu ewentl. na wsi bez wy­
nagrodzenia. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 50 622
500 złotych

pożyczki udzieli zredukowany 
urzędnik ze średniem wykształ­
ceniem za wskazanie jakiejkol­
wiek stałej posady w poważnej 
firmie lub instytucji. Tylko po­
ważne oferty Kurjer Poznański

zdg 50 634
Magazyniera

inkasenta posady stałej szukam. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 708

Dziewczyna
do wszystkiego potrzebna. Dą­
browskiego 23 — 7. zdg 50 442

Służąca
młodsza. Jesionek, Skarbowa 

zdg 50 720
20.

Fryzjer
Poznańska 26. zdg 50 702

Potrzebna
dziewczyna do sprzedaży lodów 
kiosku, kaucja 50 zł. Lewandow­
ska. Górna Wilda 74. zdg 50 718

Pomocnik
fryzjerski. Wrocławska 20. 

zdg 50 717
Służąca

do restauracyj obeznana w pra­
cy, zaraz. Grobla 27. zdg 50 508

Fryzjer
Ratajczaka 13. zdg 50 504

Wyręczycielkę
znającą doskonale szycie, zapra­
wy Weka, wydawanie, dobre po- 
ecenia, poszukuje od 1. lub 15. 

czerwca: Brodnicka, Wielka Ko- 
łuda, poczta Janikowo, Inowroe- 
aw. zdg 50 643

Bona
z dobra dłuższa praktyka po­
trzebna zaraz. Zgłoszenia Wierz- 
bięcice 13, m. 6. zdg oO 638

Kucharka
do restauracji na wyjazd. Zgło­
szenia Stary Rynek 17.

zdg 50 631
Uczeń

piekarski z roczna praktyka od 
zaraz potrzebny. Zgłoszenia ul. 
Gnieźnieńska 78. dg 9929

Fryzjerki
fryzjer na wypomóżkę. Marszal­
ka. Focha. 83. dg 1975.

Panienka
z praktyka potrzebna do składu 
pieczywa. Adres Kurjer Pozn. 

zdg 50 647
Ekspedjent

młodszy do składu delikatesów 
potrzebny. A. Gośliński, dawn. 
Becker, delikatesy, Poznań, 3-go 
Maja 5. zdg 50 591

Panienka
inteligentna do trzech dziewczy­
nek pomoc w lekcjach od I do V 
szkoły pow. Zgłoszenia do Kurje­
ra Poznańskiego zdg 50 590

Ekspedientka
z długoletnią praktyką potrzebna 
Handke, Plac świętokrzyski 4.

zdg 50 587
Potrzebna

służąca. Żydowska 32, m. 1. 
zdg 50 566

Podróżujący
z branży, z prawem jazdy po­
trzebny zaraz. Hurtownia ko­
lonialna. Wroniecka 12, — St.
Langner. dg 196'

Krawcowa
samodzielna na wypomóżkę od 
zaraz. Adres wskaże Kurjer Po­
znański zdg 50 597

Fryzjer
fryzjerka potrzebni. Olejniczak. 
Wielka 9. zdg 50 600

Pomocnik fryzjerski
dobra siła na stalą posadę po­
trzebny zaraz. Poznań, Grun­
waldzka 13. zdg 50 056

Fryzjerka
fryzjer. Kręta 1/2. zdg 50 650

Pomocnik
uczeń. Focha 4, fryzjer, 

zdg 50 671
Fryzjerskich

2 DOffnocnbków. Górna Wilda 30. 
zdg 50 697 
Fryzjer

męski wyoomóżka 50% Rataj­
czak. Patr. Wawrzyniaka 12.

zdg 50 698
Panienka

do obsługi. „Familijna". Staro­
ścińska 1. _________ zdg 50 693

Kucharka
do pensjonatu Dierws,zorzednem 
gotowaniem. Wadzyńska. Niska 
3, Jeżyce. _____ zdg 50 692

Służąca
przychodnia z gotowaniem po­
trzebna zaraz Dom Pończoch. 
Nowa 11. zd-” 50 517

Maszynistki
Diszacej poprawnie no no-lskn. 
biegle pod dyiktando poszukuje 
się. Odszkodowanie 25—30 groszy 
godzina. Oferty z Dodaniem do­
tychczasowej pracy o,roszę nad­
syłać Kurier Poznański

zdg 50 559
Pomocnik

fryzjerski i fryzjerka. 3 Maja 4 
zdg 50 716
Służąca

od zaraz. Ogrodowa 4, skład, 
zdg 50 547

Potrzebna
służąca z gotowaniem. Wyma­
gane świadectwo lekarskie. Zgło­
szenia Sienkiewicza 8. m. 5.

zdg 50 412

28. ’OZRYWKA

Pogotowie Radjowe
Tel. 5Ü-63. dg 1 901

„Patria“
Franciszkańska, tania, smaczną 
kuchnia. Bilardy. zdg 49 986

Kino Gloria
Gra zmysłów. zdg 50 652/3
Jeżeli

fotograf je
to Fotoexpress, Majewski, Mar­
cina 6. zdg 50 607

Franciszka Gaal
jako Ilonka filmie ..Papryka" ki- 
no Wilsona. zdg 06 694

Rad jo 
Patefony
Rowery

przyjmujemy 
pożyczkę

inwestycyjną
narodową 

anody Centrum
100 V. 9,40 — 120 v, 11,40.

Centrum Kamiński,
Stary Rynek 13/14.

dg 9927/8 

Klasztorna
Fryzjer
3. zdg 50 455
Uczeń

składu żywności, śniadalni,. wol- 
nem utrzymaniem. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 50 490

Pomocnik
fryzjerski potrzebny. Wodna 14. 

zdg 50 485
Książkowa

początkującą do biura elektro­
technicznego. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 481

„Kapelusz“
modnie przefasonowany, odświe. 
żony, zastąpi nowy. Tanie kape­
lusze na składzie. Wytwórnia ka­
peluszy męskich, damskich 27-: 
Grudnia 2, podwórze. dg

27-go
17o8

Humor zagraniczny

Nauczy cielka- 
wychowawczyni

pozwolenie, francuski, szycie szu­
ka posady teraz, później. Marci­
na 33 — 14 ,,Nauczycielce“, 

zdg 49 967

Fryzjer
Przecznica 11. zdg 50 475

Co futro — to

Przedpłata

Posługi
na przedpołudnie poszukuje. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 558

Panienka
lat 24, poszukuje posady do skła­
du lub biura. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 49 969

Kucharz
kawaler do dworu na stale od za­
raz potrzebny. Wymagana pier­
wszorzędna kuchnia i zaprawy 
owocowe. Warunki, mieszkanie, 
utrzymanie i 50 zl miesięcznie. — 
Zgłoszenia z odpisami świadectw 

'do Kurjera Pozn. zdg 50 424/5

— Sto zło-tych za pea? — No, .powiedzmy połowę?
— Ależ proszę pana, przecież nie mogę -panu sprzedać

poł-owy psa!

Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychter — co ubranie =» toEdmund Rychter, Poznań, Ostrów Wieikop.

na miesiąc czerwiec 1936 roku za oba wydania razem w Poznaniu 
w ekspedycji zł 3,20, w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do 
domu w Poznaniu zl 3.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem 

miesięcznie zł 4,10. kwartalnie zl 12*30, pod opaską miesięcznie w Polsce zl 5,00, w innych

OrrłnęypniP na stronie 6-la.mowej 25 gr, na strome 4Jamowej’ przy końcu tekstu 
iuol redakcyjnego 60 gr, na stronie czwartej (lub piątej) 100 gr. na stronie

—------------- —-----  drugiej (lub trzeciej) 120 gr, przed wiadomościami potocznemi 200
]-lamowego milimetra. Ogłoszenia skomplikowane ora*z z zastrzeżeniem miejsca 20% naod ,1-lamowego milimetra. Ogłoszenia «komplikowane oraa z zastrzeżeniem miejsca 20% nad­

wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18,30, w nagłych wypadkach 
do godz. 22 u stróża, do wydania glównpgo (wieczornego) „drobne“ do g. 11.10, w dni przedświą­
teczne do godz. 11,00. wieksze dłużej według możności. Drobne ogłoszenia (najwyżej 100 słów 
wtem 5 naglówk.): słowo naglówk.) (tluete) 25 gr, każde dalsze »Iowo 15 gr. Za różnice m!ed-zv 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałą wskutek matryc., wydawnictwo nie odpowiada. 

W wydaniach wielkoświątecznycb i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjał poświęcany danej uroczystości. 
Telefony do Redakcji i Administracji: 4-4-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę, święta i nocą tylko 14-76, 35-24 i 40-72 P. K. O. Poznań nr. 200.149.

krajach zł 7,00—9,50. W ra«zie wypadków, spowodowanych siłą wyższą przeszkód w zakładzie 
strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania się niedostarczonych numerów lub odszkodowania.
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